
STAN POGODY
Dziś będzie pogoda słoneczna i łagodna. 

Najwyższa temperatura osiągnie 60 sto­
pni, a najniższa 40 stopni. Wiatry za­
chodnie wzrastające do 20 mil na godzinę.

Wschód słońca o godzinie 5:13. Zachód 
o godzinie 6:31. POLISH DAILY ZGODA
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KALENDARZYK
Dziś poniedziałek dnia 14-go kwietnia 

—Waleriana i Justyna.
Jutro wtorek, dnia 15-go kwietnia— 

Bazylego i Anastazji.
Pojutrze środa, dnia 16-go kwietnia— 

Benedykta i Marceliana.
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Polecenia Ike’a
Kong. Pol. Odbędzie Wspólny Obchód w Jamestown

Imperialistom Nigdy Nie Uda Się Nas Rozdzielić

350 Lat Temu
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Hawana. (UP) — Wiado­
mość nadeszła tu z prowin- 
cyj objętych walkami rewo­
lucyjnymi stwierdzają, że 
powstańcy zaczęli znowu gro­
madzić broń i przegrupowy- 
wać się w przygotowaniu do 
dalszej walki z siłami rządo­
wymi.

Ostatnie obliczenia wyka­
zują, że conajmniej 350 po­
wstańców zostało zabitych 
podczas soboty i niedzieli, na 
które to dni Fidel Castro za­
powiedział “totalną wojnę” 
przeciw siłom rządowym pre­
zydenta Fulgencio Batista.

Papież Pius XII 
Na Koncercie 
A. Rodzińskiego

Miasto Watykańskie. (CT). 
Papież Pius XII przybył ubie­
głej soboty na wielkanocny 
koncert włoskiej orkiestry ra­
diowej i chóru pod batutą Ar­
tura Rodzińskiego, byłego dy­
rygenta Chicagoskiej Orkiestry 
Symfonicznej i innych orkiestr 
w Stanach Zjednoczonych.

Koncert na cześć Papieża był 
dany w Watykanie. Program 
składał się z: “Annuciation” 
msgr. Derenzo Perosi’ego, I-szej 
symfonii Beethovena i dwóch 
utworów z “Parsifala” Wag­
nera.

Kongresu 
P„ 
dr.

projekt, a demo- 
Kongresie drugi. 
Eisenhower we- 

rano Kongres do

Trzeci Statek
Dla Arabów

Szczecin (CT). _  W Szcze­
cinie odbyło się ubiegłego tygo­
dnia spuszczenie na wodę 3,200 
tonowego frachtowca do prze­
wozu rudy, zbudowanego w 
stoczni polskiej dla Zjednoczo­
nej Republiki Arabskiej.

Jest to trzeci statek zbudo­
wany w stoczniach polskich dla 
Arabów w ostatnich czasach.

Powstańcy Znów 
Gromadzą Broń

Do Wynajęcia
Washington (UP). — Biuro 

censusowe stwierdza, że 2.8% 
wszystkich mieszkań w kraju 
jest próżnych i gotowych do 
wynajęcia. Obliczenia te obej­
mują pierwszy kwartał bieżą­
cego roku.

Uczci Przybycia
Polaków Do U.S

Wojsko Ratuje 
Powodzian Nad 
Wisłą i Bugiem

Warszawa. (UP) — Woj­
sko, używając pojazdów ąm- 
fibijnych, przeszło dzisiaj do 
ewakuacji wieśniaków w oko­

licach, gdzie trzy polskie 
•rzeki wystąpiły z brzegów i 
szerzą zniszczenie.

Co najmniej 15 wsi i kilka­
naście mniejszych osad w 
■widłach Wisły i Bugu oraz 
w widłach Bugu i Narwi mia­
ło być dzisiaj ewakuowanych, 
a w sporej liczbie dalej za­
grożonych osiedli władze za­
rządziły pogotowie alarmo­
we.

Wojska amfibijne wezwane 
zostały najpierw do ratowa­
nia powodzian wzdłuż Wisły 
w rejonie Torunia. Z pierw­
szych raportów wynikach, iż 
przeszło 80 rodzin było tam 
ewakuowanych dzisiaj rano 
z zalanych wiosek.

Władze podają* iż większa 
klęska powodzi Polsce na ra­
zie nie grozi. Wysokie obe­

cnie wody zaczną opadać w 
paru następnych dniach, 
jeśli nie nastąpią deszcze i 
ogólna sytuacja nie pogorszy 
się.

Nabiera Sił
Cape Canaveral (UP). — 

Technicy rozpoczęli prace 
przygotowawcze koło rakiety 
Vanguard, która z początkiem 
przyszłego tygodnia ma wy­
strzelić dodatkowego satelitę 
amerykańskiego w przestwo­
rza. Tym razem Vanguard 
potrzebował będzie więcej si­
ły od swego poprzednika. W 
czubie bowiem poniesie 20-ca- 
lowego satelitę (pierwszy mie­
rzył zaledwie 6 cali.)

Russian domination in Central-Eastern Eu­
rope as to render it immune from any pos­
sible exchange. One of the impelling drives 
in the Russian race to outer space was the 
knowledge that if it was successful with its 
missiles and satellites, it would draw' world 
attention away from its activities in Central- 
Eastern Europe.

After the Poznan riots of June 1956 and 
the virtual ‘coup d’etat’ in October of that 
year, popular pressure brought a certain 
degree of liberalization in Poland, although 
the communist regime, with Moscow back­
ing, remained in control of the country. 
Poland began its desperate search for eco­
nomic aid, because a better standard of liv­
ing is neded to consolidate and advance any 
progress towards the restoration of Poland’s 
full freedom and complete independence. 
Then began that agonizing tight-rope walk 
which sought to satisfy Russia’s coercive 
demands and the /Polish nation’s urge for 
complete liberty.
Poland Imprisoned

As we all know, Poland was imprisoned 
in the orbit of the Soviet Union as the Red 
Army rolled over Poland in its drive to 
Germany. The Red Army still retains mili­
tary control over this area, with the under­
standing that Poland must be kept subser- j 
vient to the Soviet Union. This theory has ' 
been borne out in statements by Stalin him- i 
self, as well as in an article of the February i 
1956 issue of the official USSR publication [ 
‘Kommunist.’

Comunist rule was imposed on Poland 
through the radical elimination of all poli­
tical opposition, using all the methods of 
deceit and subversion of which the terror­
system of soviet-trained secret police is only 
capable.

The Soviet government has acted in com­
plete derogation of international law, formal 
treaties, and war-time agreements entered 
into it with the United States of America and 
the other allied governments.
Subjugation of Hungary

Every country subjected to communism is 
regarded by Soviet Russia as its vassal and 
part of the Soviet bloc. Any attempt by the 
people to free themselves from the communist 
yoke and to replace it with a democratic 
system of government is considered as an act 
of hostile interference with the sovereign 
rule of the Communist party, and therefore 
an act of aggression against the Soviet Union. 
We have only to consider the ruthless sub­
jugation of the Hungarians, who dared to 
fight for freedom, to see how the Kremlin 
follows this rule in its far reaching aims for 
international soviet imperialism.

President Eisenhower made a proposal on ciu posiadają odbiorniki tele- 
i January 12, that in the interests of peace wizyjne. Jedna rodzina na 14 
: and justice, the right of self-determination posiada dwa lub więcej odbior- 
i of the Central-European countries should be ników, jak wykazuje oblicze- 

(Dokończenie na Str. 2ei) 1 nie biura censusowego.

Płonący Sputnik
Wpadł w Morze
Karabijskie

Obchód Odbędzie 
Się w Jamestown Na 
Miejscu Lądowania
Washington, D. C. (Kore­

spondencja Własna) — W 
piątek 11, i» w sobotę 12 
kwietnia odbył się w stolicy 
kraju w hotelu Raleigh w 
Washingtonie zjazd Zarządu 
Wykonawczego i Dyrekcji 
Kongresu Polonii Amerykań­
skiej, zwołany przez prezesa 
Karola Rozmarka dla omó­
wienia bieżących zagadnień 
poważnej natury jakie wy­
łoniły się przed Polonią Ame­
rykańską.

Szczególnie trzy zagadnie­
nia wymagały wyjaśnienia i 
zadecydowania, mianowicie 
ustosunkowanie się do pro­
ponowanej Konferencji na 
Szczytach, do której dąży 
Rosja a której sprzeciwia się 
prezydent Eisenhower, na­
stępnie zmiany jakie zaszły 
ostatnio w Polsce i wreszcie 
jubileusz 350-lecia przybycia 
pierwszych Polaków do Ame­
ryki i wylądowania ich w 
Jamestown, Virginia.
Dobra Robota

Trzy te sprawy zadecydo­
wał zjazd Dyrekcji Kongresu, 
ponadto zapoznał się z dzia­
łalnością narodową i spo­
łeczną Kongresu Polonii i 
jego wydziałów w minionym 
roku. Krótki ten przekrój 
prac Kongres rzucony w kil­
kudziesięciu zdaniach przez 
członków Dyrekcji Kongresu 
wykazał jak olbrzymią robotę 
spełnia Kongres, jak wiele i 
jak dobrze pracuje na rzecz 
sprawy polskiej i jak bardzo 
jest potrzebny nietylko Pol­
sce ale i samej Polonii ame­
rykańskiej.
Przewodnictwo 
Prezesa Rozmarka

Przewodniczył zjazdowi po­
ważnie i umiejętnie prezes 
Rozmarek i zastępująca go 
okazyjnie wiceprezeska Fran­
ciszka Dymek, i wiceprezes 
sędzia Tadeusz Adesko.

Sprawozdanie prezesa Roz­
marka za ubiegły rok jego 
działalności i jego starań i 
zabiegów wykazało, jak bar­
dzo dużo można zdziałać 
przy osobistym wysiłku, do­
brej woli i poświęceniu,' na­
wet przy tak szczupłych za­
sobach jakie posiada Kon­
gres na swe prace. Nic dzi­
wnego, że zebranie Dyrektor- 
jatu wyraziło prezesowi Roz- 
markowi uznanie “suma cum 
laude” za jego owocną pracę 
narodową.

Całe sprawozdanie prezesa 
Rozmarka podamy w całości 
w następnych numerach na­
szego pisma.

Po sprawozdaniu prezesa 
Rozmarka przedstawił raport 
z swej działalności sekretarz 
generalny Kongresu Polonii 
ks. Walerjan Karcz, a po nim 
przedłożył obraz stanu finan­
sowego kasy 
skarbnik K. 
Zjednoczenia 
Kozakiewicz.

Bardzo miłym 
strony zjazdu było uczczenie 
pamięci zmarłego red. i wy­
dawcy Pittsburczanina “Wik­
tora Alskiego, który dużo 
czasu zdrowia i energii po- 
cwięcił przy tworzeniu i pra­
com Kongresu, stojąc na 
czele ważnego komitetu 
współpracy z Poloniami za­
granicznymi.
Dalsze Sprawozdania

Dalej złożyli swe sprawo­
zdania wiceprezesi Kongre­
su: Ignacy Nurkiewicz z 
New Yorku, M. Wasilewski, 
przedstawiciel Sokolstwa z 
Pittsburgha, sędzia Tadeusz 
Adesko z Chicago, Edward 
Kozmor z Jersey City i Zyg­
munt Zakrzewski z Cleve­
land, Ohio.

(Dokończenie na Str. 2ej)

Nad Denver Zaś 
Palił Się Jego 
Motorowy “Ogon”
Cambridge, Mass. (UP) — 

Sowiecki satelita z zdechłym 
już dawno psem “Łajką”, 
Sputnik II, rozleciał się w pło­
mieniach, a jego rozżarzone 
szczątki wpadły do Morza 
Karabijskiego wczoraj o 9 
wieczorem.

W siedemnaście minut 
później, ponad Denver, Colo­
rado, widziano “pomarań­
czowo - czerwoną” smugę 
światła, która, zdaniem uczo­
nych, była “ogonem” i mo­
torem Sputnika. “Ogon” naj­
widoczniej spłonął doszczę­
tnie w atmosferze.

Dr. John Wbite z astro­
fizycznego obserwato r i u m 
Smithsonian’ wyraził przeko­
nanie, że inne części rozlatu­
jącego się w kawałki Sputni­
ka spłonęły i już nie będą wi­
doczne.
Spadająca Kometa

Mieszkańcy miasta Barba­
dos w brytyjskich Indiach Za­
chodnich byli świadkami 
końca Sputnika II, gdy runął 
z przestworzy w stronę mo­
rza, przypominając wyglą­
dem kometę. Ognista kula 
z ogonem rozpalonych gazów 
była widoczną przez jedną 
minutę przed wpadnięciem 
do morza.

Prawie w tym samym cza­
sie holenderscy marynarze 
znajdujący się na pełnym1 
morzu na południe od Wysp 
Dziewiczych, zaraportow a 1 i 
“smugę ognia” wpadającą z 
niebios do morza.

Kilka minut przed tern, 
Sputnika zaobserwowano nad 
północno - wschodnimi poła­
ciami Stanów Zjednoczonych. 
Sputnik w tym momencie już 
zaczynała się rozżarzać skut­
kiem tarcia o powietrze.
Trzy Księżyce U.S.

Dr. White wyraził przeko­
nanie, że do Morza Karabij­
skiego wpadła główna struk­
tura Sputnika, z Łajką w 
środku. Satelita zaczął się 
rozpadywać na drobne ka­
wałki przed zanurzeniem się w 
morzu.

Część Sputnika widziana 
nad Denver stanowiła naj­
prawdopodobniej motor sate­
lity. Biegnąc wolniej, spaliła 
się w atmosferze znacznie 
później od struktury zawie­
rającej zdechłą Łajkę.

Koniec Sputnika pozosta­
wił w przestworzach tylko 
trzy księżyce sztuczne — 
wszystkie amerykańskie: — 
Explorer I wystrzelony 31 
stycznia; Vanguard I usado­
wiony w orbicie 17 marca i 
Explorer II “kopnięty” pod 
niebo rakietą Jupiter 24-go 
marca.

Podczas gdy Sputnik za­
niemówił w dwa tygodnie po 
wystrzeleniu, to wszystkie 
amerykańskie satelity bez 
końca opowiadają o zjawi­
skach podniebnych. Explorer 
111 posiada nawet “taśmę pa­
mięciową” przy pomocy któ­
rej, na znak ze ziemi, może 
powtarzaj “notątki” 
sane” poprzednio.

Moskwa. (UP) —
tarium sowieckie w Moskwie 
podało dzisiaj, iż Sputnik II 
nie rozpad! się i powinien 

. przelecieć nad Moskwą dzi­
siaj wieczorem w swej umie­
rającej orbicie.

MS. "Batory" 
Na Sprzedaż 
w Polsce

Warszawa. — (CT).—
warszawskim “Kurierze Pol­
skim” ukazała się wiadomość 
o planie sprzedaży przez re­
żim komunistyczny znanego 
MS. “Batory”, ponieważ nie 
opłaca się utrzymywanie go 
w ruchu.

“Batory” kursuje obecnie 
między Gdynią a Montrea­
lem w Kanadzie. Władze Sta­
nów Zjednoczonych wciąż nie 
chcą zgodzić się na zawijanie 
polskiego 26,000 - tonowego 
liniowca do New Yorku od 
głośnej of ery z Gerhardem 
Geislerem, znajdującym się 
pod sądem komunistą, który 
ulotnił się z Ameryki, na ‘.‘Ba­
torym”.

M.S. “Batory” przez lat kil­
ka utrzymywał łączność mię­
dzy Polską a portami w Afry­
ce i Azji. W roku ubiegłym 
był wyremontowany i przebu­
dowany wewnętrznie w Niem­
czech kosztem dwóch milio­
nów dolarów i przywrócony do 
obsługi pasażerskiej w klima­
cie północnym. Marynarze 
polscy protestują przeciwko 
sprzedaży “Batorego”, bo 
skoro statek przejdzie w obce 
ręce członkowie załogi utra­
cą pracę.

Washington, D. C. — Na zjeździe Zarządu 
Wykonawczego i Dyrekcji Kongresu Polonii 
Amerykańskiej w dniach 11 i 12 kwietnia, 
1958 roku, zostało uchwalone następujące 
memorandum:

“We do not contribute to the current 
clamor for a Summit meeting with the Reds. 
Whatever the Russians may propose will not 
be for- America’s best interest nor for free­
dom’s benefit. There can never be a meeting 
of the minds. The frightful slaughter of the 
Hungarians is an example of what they offer 
the free world.

Conferences with the Russians have al­
ready done much damage. They have robbed 
the world of the peace it so desperately seeks.
Yalta Highlights The Evil

Yalta, at which we gambled for the frien- 
ship of Soviet Russia and lost the peace, 
highlights the evil of negotiating with those 
who have committed the most horrible crimes 
against humanity in history.

We don’t need a conferenece to convince 
the Reds that we want peace. They know 
only too well that the U.S. has no imperial­
istic designs, and that it poses no threat to 
Russia.

Global conquest, however, is a vital part 
of communism and the Reds will never rest 
until the whole world is communistic. Nikita 
Khruschev has said: ‘Whether they like it 
or not, the capitalists must die.’

We must face the fact that we are dealing 
with the world’s most relentless exploiters.

If, however, we are forced by world opin­
ion to take part in a conference, we should 
request as a prerequisite that the Soviets 
give some evidence of their good will. If 
they are honorable, which they are not, they 
will first restore freedom to all their satel­
lites.

The doors should be open only to genuine 
negotiations and not to provide a forum for 
Soviet propaganda.

In reference to this proposed Summit 
Conference between Soviet Russia and the 
Western powers, the United States should 
be keenly aware of the fact that the Krem­
lin insists on the recognition of the ‘status 
quo’ as regards the communist regimes im­
posed on the countries of CentralEastern 
Europe before it will enter into any negotia­
tions for a peaceful settlement of all our 
world problems.
“Status Quo”

This demand was put forward by Khru­
schev in his addresss to the Presidium of 
the Supreme Soviet, December last, which 
later endorsed this very resolution. It was 
further confirmed when the Soviets sug- 
guested that three communist governments 
m Central-Eastern Europe take part in the 
proposed Summit Conference. If we assent 
to this, we would be tacitly agreeing to keep 
the ‘status quo.’

This is in line with the basic aims of 
Soviet policy, which seeks so to consolidate

Memorandum Uchwalone Przez Dyrekcje 
Kong. P. A. Na “Konferencje Szczytowa” 
Zapoznające Delegację Amerykańską Na Tę Ewentualną Konfe- 

ferencję Ze Stanowiskiem i Żądaniami Polonii Amerykańskiej

Gomułka Nie 
Pozwoli Na 
Żadne Strajki
“Strajki w Państwie 
Socjalistycznym 
Są Anarchią”
Warszawa (UP). — Włady­

sław Gomułka, jak wygląda 
dzisiaj, postanowił skasować 
swoje dwie główne koncesje 
na rzecz robotników, zape­
wnione ludziom pracy przez 
niezależny reżim komunisty­
czny pod jego wodzą. Miano­
wicie wyjął on dzisiaj spod 
prawa strajki i zapowiedział 
ograniczenie dotychczaso­
wych uprawnień Rad Robo­
tniczych.

Wódz polskich komunistów 
oświadczył kongresowi Zwią­
zków Zawodowych, że obecny 
5-letni plan zwiększy zarobki 
robotników, jeśli będą oni 
sprawniej i wydajniej praco­
wać — dostatecznie do obni­
żenia kosztów produkcji.

Gomułka, który rok temu 
wstecz zadeklarował, że “My 
nigdy nie będziemy zaprze­
czali ludziom prawa do straj­
kowania”, oświadczył dzisiaj, 
że strajki nie mogą być tole­
rowane w “demokracjach lu­
dowych” w krajach wscho­
dniej Europy.
"Strajki Są Anarchią"

“Strajki są dopuszczalne 
wyłącznie w krajach kapitali­
stycznych” — powiedział on 
kongresowi Związków Zawo­
dowych. W państwie socjali­
stycznym (komunistycznym) 
strajki są anarchią lub są or­
ganizowane przez wrogów 
klasowych.”

Odnośnie Rad Robotniczych 
Gomułka zawyrokował, że 
powinny być “zainkorporowa- 
ne w większe organizacje z 
udziałem zarządów zakładów 
pracy i Partii Komunisty­
cznej (PZPR).”

“Niektórym Radom Robot­
niczym — mówił Gomułka — 
“zdaje się, że są one właścicie­
lami fabryk. Tymczasem fa­
bryki nie należą wyłącznie do 
robotników. Innymi właścicie­
lami są jeszcze zarządy repre­
zentujące władze państwa lu­
dowego.”

Publiczne Wyznanie
New York. (UP)—Francis 

Kardynał Spellman przyznał 
się, że czasami zaniedbuje 
modlitwę wieczorną.

“Nie zawsze kładę się spać 
dość wcześnie,” mówił. “Skut­
kiem tego, zamiast wieczornej 
modlitwy, — odmawiam dwie 
poranne modlitwy naraz.”

Będą Uchwalone 
Po Ostrej Walce
Na Pierwszy Plan 
Wysuwa Się Sprawa 
Bezrobotnych
Washington. (UP)’ — Kon­

gres powrócił dziś rano na 
dalsze obrady po dziesięcio­
dniowych feriach wielkanoc­
nych podczas których usta­
wodawcy mieli sposobność 
zapoznania się z nastrojami 
społecznymi w kraju.

Pierwsze sprawo zdania 
zdają się wskazywać na to, 
iż reprezentaci i senatorowie 
przyszli do przekonania, iż 
ogół wyborców nie przejmuje 
się zbytnio proponowanymi 
zniżkami podatków. Tak rząd 
jak i Kongres nie śpieszyli 
się z tą sprawą przed świę­
tami i na ogół panuje prze­
konanie, że wobec braku na­
cisku ze strony społeczeń­
stwa, zniżka podatków będzie 
odłożona na później, o ile sy­
tuacja gospodarcza nie zacz- 
nie się stanowczo poprawiać.

W międzyczasie, obydwie 
izby Kongresu czynią ostatnie 
przygotowania dó przepro­
wadzenia innych ustaw prze- 
ciw-zastojowych, a więc: — 
program rozbudowy domów 
mieszkalnych za pomocą ła­
twiejszych kredytów; budo­
wa dróg federalnych i inne 
projekty robót publicznych; 
pomoc miastom w odnowie 
przestarzałych dzielnic.
Sprawa Bezrobotnych

Izbowy komitet środków’ i 
sposobów jutro rozpoczną 
uzgodnianie dwóch projek­
tów’ ustaw przewidujących 
podwyższenie i przedłużenie 
wypłat z funduszu ubezpie­
czeniowego od. bezrobocia. 
Rząd przedłożył w tej spra­
wie jeden 
kraci w 
Prezydent 
zwał dziś 
możliwie jak najpośpieszniej- 
szego załatwienia tej sprawy, 
aby ’ ludzie, którzy już wy­
czerpali swoje ubezpieczenie 
od bezrobocia mogli otrzy­
mać dodatkowe wypłaty. 
Uzgodniona przez komitet 
ustawa pójdzie pod końcowe 
obrady już w przyszłym ty­
godniu.

Na podstawie rozmów’ i wy­
wiadów z ustawodawcami, 
United Press ppdaje następu­
jące możliwości wyników o- 
becnych obrad Kongresu: —

Obrona: — Nad planem re­
organizacji Departam e n t u 
Obrony przedłożonym przez 
Prezydenta rozegra się naj­
ostrzejszą walką obecnej se­
sji. Zasadniczo, .główne 
punkty Prezydenta będą włą­
czone do nowej ustawy re­
organizacyjnej. Budżet mi­
litarny będzie zatwierdzony 
w całości, a nawet powięk­
szony ponad polecenia rzą­
dowe.

Wzajemne Bezpieczeństwo: 
| — Program wzajemnego bez­
pieczeństwa (pomoc zagra­
niczna) napotka na ostrą o- 
pozycję i będzie znacznie, 
okrojona. Rząd domaga się 
na ten cel ponad 4 biliony 
dolarów’.

Handel zagraniczny: — 
Kongres odnowi władzę Pre­
zydenta do zawierania handlu 
opartego na wzajemnych, 
dwustronnych układach, ale 
przedłuży go tylko na rok, a 
nie na pięć lat. jak tego za­
żądał Prezydent.

Praca: — Senat prawdo­
podobnie przeprowadzi usta- 
w’ę regulującą zarządzanie 
funduszami unijnymi; akcja 
niższej izby w tej sprawie nie 
jest pewma.

Nauka: — Senat prawdo­
podobnie przeprowadzi usta­
wy o stypendiach dla mło­
dzieży kolegialnej. Stanowi­
sko izby pod tym względem 
nie jest pewne.

T elewizje
Washington (UP). — Czte­

ry mieszkania z każdych pię-
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overwhelming majority of the Polish 
reject communist ideology and fer- 
desire to regain their independence 
a freely elected democratic govern-

USA. Zależność 
włókienniczego i 
od importu, przy 

trudnościach płat-

us keep faith with them.
Stanislaw R. J. Suchecki, Chairman, 
A. C. F. Kinowski
Thaddeus Adesko

4724
SIZES 

14%—24%

memoriału — pod pisanego 
przez samego Dr. Bechera 
oraz jego współpracownika 
Jerzego Bradę, który podaje 
się za Czecha — wypuszczają 
dymną zasłonę w postaci kry­
tyki Radia Wolnej Europy, za 
którą to zasłoną podsuwają 
praktyczne” propozycje u- 
dzielenia poparcia koncep­
cjom niemieckiego rewanżu i 
nowego ‘‘Drang nach Osten” 
w Europie wschodniej.

Inicjatywa ta nabiera tym 
silniejszej wymowy, iż przed­
łożona zostaje w okresie a- 
merykańskej recesji ekono­
micznej i zawiera ofertę czę­
ściowego pokrycia kosztów’, 
zbiegając się — zarazem z o- 
kresem dyplomatycznych dy­
skusji i przygotowań do kon­
ferencji “na szczycie”.

Niemieckim rewanżystom 
chodzi nie o co innego, jak o 
podstawienie Niemiec na miej­
sce Ameryki w polityce do­
tyczącej wschodniej Europy i 
uzyskania amerykańskiego 
poparcia dla ubranych w no­
wą szatę hitlerowskich kon­
cepcji rewanżu i zaboru.

Łatwa Do Uszycia
PRINTED PATTERN

Trudności Przemysłu 
Włókienniczego

Warszawa (FEP). — Prze­
mysł włókienniczy i skórzany 
w Polsce zatrudnia obecnie 
ponad 475,000 osób. Stałe tru­
dności z zaopatrzeniem rynku 
krajowego w wyroby tych 
przemysłów powodowane są 
— -jak stwierdza warszawski 
“Dziennik Ludowy” — niedo­
stateczną rozbudową fabryk 
w latach poprzednich. Np. w 
okresie planu 6-letniego (1949 
—1955) “z zaplanowanych in­
westycji wartości 6 bilionów 
złotych — zainwestowano za­
ledwie 3,6 .bilionów złotych”.

Drugą trudnością jest we­
dług Dziennika Ludowego — 
zależność od importu suro­
wców. Zaopatrzenie w baweł­
nę pokrywane jest bowiem z 
importu w 100%, w wełnę w 
68%, w skóry surowe w 44% 
i we włókno lniane w 10%. 
Bawełnę importuje Polska 
głównie z ZSRR 60 do 78% i 
ostatnio z 
przemysłu 
skórzanego 
“obecnych 
niczych” — powoduje, że za­
opatrzenie w surowiec jest 
nierównomiernie i okresowo 
niedostateczne.

(Ciąg dalszy ze str. 1-szej) 
discussed at some future summit conference. 
Faithful to their philosophy, the Soviet 
leaders rejected this proposal. First: Kru- 
schev in his violent speech at Minsk, on 
January 22nd, and subsequently, Bulganin 
in his answer to the President’s letter. None 
of tfie later arguments of the President or 
the Secretary of State affected their thinking 
in this matter.

Another objective of Soviet policy is the 
weakening of the West, particularly the de­
struction of NATO through the reduction 
in effectiveness of, if not the outright with­
drawal of American and English troops now 
in West Germany.

The success of this particular maneuver 
is to be achieved by the sponsorship of the 
so-called Rapacki plan. This is not a Polish 
plan, and does not follow the best interests 
of the Polish people. It provides for the re­
moval of all types of nuclear arms from West 
Germany, East Germany, Poland and Cze­
choslovakia. Both national and foreign oc­
cupation armies would be affected. This 
would supposedly lead to the creation of a 
so-called “neutral belt” in Central-Eastern 
Europe.
Soviet Duplicity

Here again we have an example of Soviet 
duplicity. With no concessions on their part, 
since they say nothing about removing the 
red armies which help Communism in control 
of this area. They want to lessen radically 
the power of, the American and British 
armies in Western Germany.

Deprived of the use of nuclear weapons 
and rocket-launching' sites, the Western 
nations would leave parts of Russia immune 
to attack, while presenting the Soviets with 
the opportunity of ravaging all of Western 
Europe and North Africa with termo-nuclear 
warheads.

In short, the so-called Rapacki plan, which 
originally came into view as the suggestion

ARTRETYZM I REUMATYZM 
Nowy środek na obolałe muska­
ły — sztywne stawy, Dla szyb­
kiej ulgi przy zaczerwienionych 
nabrzmiałych i sztywnych mu- 
skulach lub stawach pleców, 
kolan, nóg, palców lub karku, 
używajcie nowych lekarstw 
AMERPOU
Maść $1.50. Tabletki $3.50
w waszej aptece lub naplszcie do 

AMERPOL, Chicago 22, 111.

Wypełrujcie ten kąpon przy 
zamawianiu wzorów, adresu­
jąc. — Dziennik Związkowy 
1201 Milwaukee Ave.. Chicago 
22. Illinois.

New York( IC).— Według 
informacji pochodzących z li­
stów lub od osób, które były 
niedawno w Wilnie, skład na­
rodowościowy mieszkańców 
Wilna uległ kompletnej prze­
mianie. Na ok. 250 tys miesz­
kańców Wilna, mieszka tam 
jeszcze ponad 30 tys. Pola­
ków. Rodowitych Litwinów 
jest podobno jeszcze mniej, 
bo tylko ok. 30 tys. Pozatym 
z ludności miejscowej jest 
jeszcze ok. 10 tys. Białorusi­
nów,trochę Żydów i małe gru­
py Tatarów i Karaimów. Re­
szta, czyli mniej więcej 200 
tys., to obcy przybysze ze 
wschodu, osiedleni w Wilnie 
przez władze sowieckie. Po­
lacy zamieszkują głównie 
dzielnicę Antokol.

Kościołów katolickich czyn­
nych jest jeszcze sześć: św. 
Piotra na Antokolu, kościół 
Dominikanów, kaplica Ostro­
bramska, św. Jakuba, Matki 
Boskiej na Sołtaniszkach i 
św. Rafała.

Nabożeństwa polskie odby­
wają się w kościele Domini­
kanów i św.. Piotra na Anto­
kolu. W Kaplicy Ostrobram­
skiej odprawiane są nabożeń­
stwa polskie i litewskie. W 
kościele św. Piotra znajdują 
się obecnie szczątki św. Ka­
zimierza, przeniesione tam z 
katedry św. Stanisława, którą 
przerobiono na muzeum. Fi­
gura św. Heleny z krzyżem 
stojąca na szczycie fasady o- 
raz dwie boczne figury usunię­
to, przez co front katedry o- 
trzymał czysto świecki kla­
syczny wygląd. Kościół Trzech 
Krzyży został całkowicie zbu­
rzony.

Uniwersytet wileński ma 
charakter rosyjsko-litewski i 
nosi nazwę Kapsukasa Mic- 
kiewicziusa (jest to niedawno 
zmarły premier rządu komu­
nistycznej Republiki Litew- 
sko-Óiałoruskiej z r. 1919).

Jest w Wilnie kilka szkół 
powszechnych i dwie szkoły 
średnie z językiem wykła­
dowym polskim. Wychodzą 
również dwa pisma komuni­
styczne w języku polskim. 
Trwająca od ub. roku akcja 
repatriacyjna z m n i e jszyła 
znacznie liczbę ludności pol­
skiej, na terenie Litwy so­
wieckiej.

Memorandum Uchwalone Przez Dyrekcje 
Kong. P. A. Na “Konferencję Szczytowa”

Wtór 4724 '
Ładna sukienka odpowiednia 

na wszelkie okazje w każdej po­
rze roku. Nadaje się szczególnie 
dla pań niższego wzrostu.

Wzór 4724 można nabyć w 
wielk. 14%, 16%, 18%. 20%, 22%, 
24%. Na wielkość 16% potrzeba 
3% jarda 39 cal. materiału.

Cena wzoru PlfeCDZIESlĄI 
CENTÓW (500

Należytość prosimy nadsytać w 
srebrze tub w 3c znaczkach port 
towych (lecz nie air mail) Z Ka­
nady gotówkę.

i Wilno Pod
SowietamiPowieść z życia wielkomiejskiego 

DZIEJE NIESZCZĘŚLIWEJ KOBIETY 
Napisał H. M.

Najlepsze Kapele 
Rzeszowszczyzny

Rzeszów. (API) — Pierw­
sze miejsce w wojewódzkim 
konkursie kapeli i solistów, 
który odbył się w Rzeszowie, 
zdobyła kapela fabryki obu­
wia w Krośnie — znana rów­
nież z występów za granicą 
w Berlinie w Moskwie.

Następne miejsca przyzna­
no kapeli z Wójtowej (powiat 
Gorlice) za piękne pieśni i 
tańce weselne, kapeli z Bud 
Łańcuskich, która zaprezen­
towała stare, zapomniane 
polki i oberki oraz kapeli z 
Górek (powiat Brzozów), po­
siadającej ciekawy repertuar 
starych, tak zwanych “prze- 
prosinowych” pieśni wesel­
nych. Spośród śpiewaków- 
solistów wyróżniła się Maria 
Kozłowa z Machowa (powiat 
Tarnobrzeg) — jest ona za­
razem ludową rzeźbiarką.

Niemiecki “Drang Nach Osten” Pod 
Hasłem “Lepszej” Walki z Komunizm

Wysłannik Niemiecki Prowadzi Agitację 
Przeciw Radiu Wolnej Europy

Chicago. (ZPPA).— Znany 
ze swoich proniemieckich 
sentymentów dziennikarz a- 
merykański Fulton Lewis Jr. 
ogłosił niedawno następujące 
informacje:

“Dr. Walter Becher, jeden 
ze zna komitych członków 
Landtagu Bawarii w Niem­
czech, przebywa Obecnie w 
Stanach Zjednoczonych i za­
jęty jest realizowaniem wiel­
ce interesującej i doniosłej 
misji.

Usiłuje on — a pewny je­
stem, że mu to się uda — po­
wołać do życia na miejsce Ra­
dia Wolnej Europy organiza­
cję zaczepną, twardą w wal­
ce i rzeczywiście antykomu­
nistyczną, która byłaby 
wspólną imprezą europejsko- 
amerykań&ką.

Rozgląda się on za wybitny­
mi Amerykanami, na których 
można by polegać i których 
można by dołączyć do listy 
jego anty komunistycznych 
protektorów (sponsors) w 
Europie. Uczucie orzeźwienia 
wywołuje fakt, że Dr. Becher 
spodziewa się zebrać większą 
część potrzebnych na ten cel 
funduszów w Niemczech...”
Na Niemieckie Tory

Tak się złożyło, że nie dłu­
go trzeba było czekać na 
szczegóły tej “wielce intere­
sującej i doniosłej misji” Dr. 
Bechera w Ameryce. Miano­
wicie, ten rzekomo antyko­
munistyczny działacz, a wr 
gruncie rzeczy super-szowini- 
sta niemiecki, dla którego od­
rodzenie imperializmu nie­
mieckiego jest najwyższym 
celem, rzeczywiście był bar­
dzo czynny w Washingtonie, 
starając się zobaczyć z wielu 
wybitnymi Amerykanami i 
przekonać ich o potrzebie 
skierowania polityki amery­
kańskiej wobec narodów Eu­
ropy środkowo - zachodniej 
na tory proniemieckie.' Dla 
ułatwienia sobie zadania Dr. 
Becher rozdaje i rozsyła na 

•wsze strony dłuższy memo­
riał z gotowym projektem 
działania. •

Uważny czytelnik zorien­
tuje się od razu, że autorzy

Fabryki Budują 
Mieszkania

Warszawa. (API) — 5 du­
żych fabryk warszawskich 
buduje ponad trzy tysiące 
izb mieszkalnych dla sw’oich 
pracowników. Jeszcze w tym 
roku do nowych mieszkań 
przeprowadzi się około 150 
rodzin pracowników fabryki 
samochodów osobowych na 
Żeraniu. Fabryka ta prze­
znaczyła na budownictwo 
mieszkaniowe .przeszło 13 mi­
lionów złotych z zysku osiąg­
niętego w ubiegłym roku. Z 
funduszów tych rozpoczęto 
już budowę czterdziestu dom- 
ków jednorodzinnych i wspól­
nie z Elektrociepłownią “Że­
rań” buduje się stuizbowy 
blok' mieszkalny. Załoga fa­
bryki narzędzi precyzyjnych 
imienia Świerczewskiego 
przeznaczyła na budowni­
ctwo mieszkaniowe 6 milio­
nów złotych, za które wybu­
duje się blok mieszkalny dla 
stu pięćdziesięciu rodzin. Po­
nadto dla dziesięciu praco­
wników’ fabryka , wystarała 
się o kredyty państwowe na 
budowę pięciu domków dwu­
rodzinnych.

Poprawi się również w tym 
roku sytuacja mieszkaniowa 
pracowników fabryki apara­
tów radiowych. Zakłady te 
zakupiły osiedle składające 
się z dziesięciu bloków — 
zamieszkają tu 442 rodziny. 
Również fabryka lamp zaku­
piła osiedle mieszkaniowe dla 
trzystu rodzin. Natomiast 
fabryka mydła i kosmetyków 
zorganizowała robot n i c z ą 
spółdzielnię budowlano-mie- 
szkaniową. Każdy pracow­
nik tych zakładów, starający 
się o mieszkanie, będzie je 
mógł otrzymać w przeciągu 
trzech lat, wpłacając składki 
wynoszące w zależności od 
zarobków pięć do dziesięciu 
procent wartości mieszkania. 
Pierwszy blok znajduje się 
już w budowie.

156---------------- (Ciąg dalszy)
Łucja Padeńska, tak bowiem nazywała się niesżczęśliwa 

dziewczyna, skinęła głową. Chociaż obie kobiety widziały 
się dopiero po raz pierwszy, rozmawiały, jak stare znajome. 
Długo gawędziły jeszcze, bo i Maria opowiedziała jej dzieje 
swego życia.

Tymczasem świeca się dopalała, musiały zatem, by nie 
wzbudzić podejrzenia, rozstać się. Podczas pogawędki Wer- 
derówna dała Łucji resztki swej kolacji, bo z powodu braku 
odpowiedniego pożywienia, wiele na zdrowiu cierpiała ta 
biedna kobieta. Postanowiła zatem dzielić się z nią otrzy­
mywaną codzienną strawą.

Następnej nocy Padeńska cichutko zakradła się pod 
drzwi Marii i natychmiast została do jej pokoju wpuszczoną. 
Łzy stanęły w oczach wygłodniałej kobiety na widok nagro­
madzonego dla niej posiłku.

—Byłabym z pewnością zagłodziła się już w najbliż­
szym czasie, gdyby pani tu nie przybyła—bąkała niewyraźnie 
Łucja.

Bez ceremonii rzuciła się jak zgłodniała wilczyca na 
przygotowaną wieczerzę.

—Ale proszę mi przede wszystkim powiedzieć—zapytała 
Werderównę, zaspokoiwszy pierwszy głód—czego dziś żądała 
od pani Mis. Garving?

—Zupełnie jej dzisiaj nie widziałam!—odparła zapytana. 
—Proszę mi wierzyć, że za każdym otworzeniem drzwi, 
truchleję, by mi kogo nie przyprowadziła!

—Brakuje mi słów, abym mogła panią przestrzedz przed 
wszystkim. Nigdy nie można być pewną przed tą kobietą, 
ani we dnie, tym mniej zaś w nocy, ani wtedy nawet, gdy 
się pani w swym pokoju zarygluje. Ten tajemniczy zamek 
posiada skryte przejścia i drzwi. Każdej zatem minutki, 
niespodziane, może stara nędznica stanąć w tym pokoju 
wśród nas.

Z trwogą przyjęła Maria Werder tą wiadomość.
—Usiłowałam w jakikolwiek sposób porozumieć się ze 

starą posługaczką, która ml przynosi jedzenie—opowiadała 
Maria—lecz bezskutecznie. Udawała, że nie rozumie, o co 
chodzi i odeszła wzruszywszy tylko ramionami.

—To także podłe narzędzie Mrs. Garvingowej!—zawo­
łała Łucja.—Z takimi ludźmi nie da się nic zrobić! Cud 
nas tylko wybawić może, inaczej zginiemy tutaj obie!

Długo jeszcze naradzały się obie i obmyśliwały plan 
wyswobodzenia się z sideł wyrafinowanej Garvingowej. Nie 
znalazły jednak żadnej drogi wyjścia. Uczucie bezsilności 
ubezwładniło umysły obu dziewcząt. Mimo to pocieszała 
jedna drugą, jak mogła i umiała.

Następny dzień przyniósł Marii Werder pewną zmianę. 
W pokoju jej zjawiła się Mrs. Garving. Widok starej damy 
przestraszył dziewczynę.
~~—Po południu przyjdzie tu jeden dżentelman, któremu 
chcę panią przedstawić!—zakomunikowała jej oschle.—Pro­
szę przygotować sobie staranną toaletę! Potrzebne drobiazgi 
konfekcyjne dostarczy pani obsługaczka! Zdaje mi się. że 
nie potrzebuję przypominać, by pani była wobec gościa 
ujmującą, miłą i grzeczną! Chmury z czoła trzeba spędzić 
i nie robić oblicza męczennicy! Ponieważ pani jest dzisiaj 
blada, należy użyć szminki. Około piątej godziny zawezwę 
panią do salonu.

Werderówna jakby nieprzytomna patrzyła na swą chle- 
bodawczynię. Krew ścięła się jej w żyłach, a dreszcz trwogi 
i wstrętu wstrząsał jej ciałem. Rozkaz ten Garvingowej był 
bowiem dla niej niemal wyrokiem śmierci.

—Czy zostałam zrozumianą?—zapytała po chwili ostrym 
tonem przybyła dama.

Maria skinęła bezwiednie. W głowie jej huczało, a myśli 
przebiegały w mózgu, jak błyskawice. Zaledwie mogła zro­
zumieć, co do niej Mrs. Garving mówiła.

—Nie trzeba sobie wina żałować, byle mieć żywą, ru­
mianą cerę!—dodała stara megera i wyszła.

Zostawszy sama, Werderówna ryczała z bólu, jak zra­
nione zwierzę. Godzina niebezpieczeństwa zbliżała się z sza­
loną szybkością, a ona stała bezradna i bezsilna wobec 
godzącego w nią ciosu.

—Co mam robić? Jak się ratować?—pytała sama siebie. 
Oknem, jak w Filadelfii, wyskoczyć nie mogła, bo 

wszystkie były okratowane. Jeśli zaś stanie okoniem zamy­
słom starej nędznicy, czeka ją długie więzienie i śmierć w 
lochu piwniczym.

W beznadziejnej trwodze załamywała ręce z rozpaczy, 
a myśl jej pracowała ze zdwojoną energią.

—Raczej zginę, niżbym się miała poddać!—zawołała.— 
Ale czym sobie zadać śmierć?

W tym oko jej padło na leżący na stole nóż. Szybko 
schowała go do kieszeni. Na jej twarzy odbił się wyraz nie­
złomnego postanowienia.

W ostatniej już chwili, gdy straci wszelką nadzieję 
ratunku, postanowiła otworzyć sobie żyły. Spodziewała się, 
że nim lekarz zostanie wezwany i udzieli pomocy, zakończy 
życie z upływu krwi.

O dziecięciu swym będzie się starała wledy nie myśleć, 
by nie potęgować rozpaczliwego bólu. Choćby się nawet 
przyjaciółka, Cecylia Dunalska, zaopiekowała sierotą, to 
sama myśl, że tej istotki już nigdy do swego łona nie przy­
tuli, była dla kochającej matki okropną.

Po chwili stanął znowu przed oczyma jej duszy obraz 
całym sercem kochanego mężczyzny. Widziała jakby na 
jawie piękne, męskie oblicze barona Orczykowskiego. Teraz 
dopiero odczuła jak drogim był on dla niej! I jego również 
nigdy nie zobaczy! Kto wie, czy się nawet dowie o jej tra­
gicznej śmierci?!

Bez śladu zniknie, jak jej nieszczęśliwa poprzedniczka, 
którą niedawno pochowano w nocy w ruinach pałacu! Chcia- 
łaby przynajmniej przesłać ostatnie pozdrowienie swej obec­
nej towarzyszce niedoli, by wiedziała, że przeniosła śmierć 
nad nędzę i hańbę.

Takie i podobne myśli kłębiły się w głowie Marii. A 
tymczasem godziny mknęły szybko, jak rozszalały wicher 
po stepie. Chwila straszna, bo decydująca o jej całym życiu, 
zbliżała się nieubłagana coraz bardziej.

Tego dnia przyniosła jej kobieta obiad wyjątkowo obfity 
i smakowity wraz z butelką wina. Lecz "Werderówna nie 
miała .ochoty ani do jedzenia, ani do picia. Dusza jej rwała 
się w strzępy. Myśl o Łucji tropiła ją jak zmora.

—Co się z nią stanie, gdy ona zmuszoną będzie życie 
sobie odebrać?—rozmyślała.—Zginie zapewne nędznie w 
podziemiu więziennym!

(Ciąg dalszy nastąpi)

of East Germany, is merely another gambit 
in the eternal chess game of Russian power 
politics which seeks to achieve complete 
mastery over all the peoples of the earth.
Our Recommendations

These are our recommendations:
We should remember what the Soviet 

objectives are when we sit down at any 
conference table with them. When we pre­
pare to conduct serious negotiations at the 
summit, we should be aware of any and all 
procedural matters which would implicitly 
substantiate conclusions that are not even 
mentioned.

We recommend that the United States go 
more deeply into the basic problems of a 
subjugated people living in a Communist 
world.

We should generalize less in our policy 
statements. Instead of waiting and hoping 
that something might be worked out in the 
near future, we recommend that a genuine 
attempt be made to find realistic solutions 
to specific problems. For instance, we should 
now try to work out a policy which will be 
ready to meet any new crisis that may arise 
in Poland because of economic or political 
pressures generated in that unfortunate 
country by the activity of the Soviet govern­
ment or any of its agents.

We should strive to make it clear to the 
Soviet Union that we will consider its further 
and continued interference in the internal 
affairs of Poland and the other satellite na­
tions of Central-Eastern Europe a threat to 
the Peace of the World.

The 
people 
yently 
under 
ment.

■Let

JAKIE WIADOMOŚCI Z FRONTU WALK?—Prezydent Kuby. 
Fulgencio Batista, otrzymuje z rąk premiera swego, Gonzales 
Guell, raporty z sytuacji wewnętrznej kraju. Jak wiadomo, 
w ubiegłym tygodniu, na ulicach stolicy wybuchły bomby 
i ... na tym się jak dotąd skończyło.
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Kongres Polonii Odbędzie Wspólny 
Obchód w Jamestown \
(Dokończenie ze strony 1-ej)

Dalej obszerne następnie 
sprawozdania zdali dyrekto­
rowie Kongresu: cenzor ZNP 
B. F. Gunther, wiceprezeska 
ZNP Franciszka Dymek, Ro­
man Pucinski (oddając uzna­
nie pracy prezesa Rozmarka) 
dyr. W. J. Głowacz, S. Jaro­
siński, Zofia Wójcik, S. Tur­
kiewicz z Buffalo, Zofia 
Zysk-Kline, J. Głowacki, J. 
Aszkler, komisarz W. Dwora­
kowski, S. Suchecki z Bos­
ton, Mass, (mówiąc, że dzięki 
staraniom Kongresu P., bu­
dowana tam obecnie olbrzy­
mia Highway będzie nazwa­
na imieniem Pułaskiego), ko- 
misarka Józefa Wolas, A. Ki­
nowski i Feliks Popławski.
Aktualna Praca

Bardzo ciekawe i interesu­
jące sprawozdania z aktual­
nej działalności biurowej 
Kongresu Polonii amerykań­
skiej złożyli kierownik biura 
chicagoskiego Kongresu kap. 
Franciszek Dziób i kierownik 
biura washingtonskiego Kon­
gres red. Karol Burke, dając 
jasny obraz tego jak ogrom­
nie wiele działał dla sprawy 
polskiej i dla Polaków Kon­
gres Polonii i jak bardzo jest 
on potrzebny i pożyteczny.

P. Zygmunt Zakrzewski 
zakreślił obraz «prac Komisji 
dla spraw Polonii Amerykań­
skiej, Feliks Popławski z 
działalności Komisji Spraw 
Robotniczych, sędzia Tadeusz 
Adesko mówił o staraniach 
komisji Odszkodowań Wojen­
nych w zabiegach uzyskania 
za pośrednictwem rządu ame­
rykańskiego odszkod o w a ń 
dla naszych rodaków od 
N i e m c ó w. Wiceprezeska 
Franciszek Dymek złożyła 
sprawozdanie ze stanu człon­
kostwa Kongresu Polonii 
stwierdzając że udział grup, 
towarzystw i organizacyj bio- 
rących udział w Kongresie 
powiększa się stale z roku na 
rok.
Dyskusja

Po wybraniu człońków ko­
misji do opracowania dekla­
racji i memorandum na “kon­
ferencję szczytową” Ameryki i 
Rosji, w sprawie zasadnicze­
go kierunku politycznego 
Kongresu Polonii na przysz­
łość i w sprawie uroczystości 
jubileuszowych w Jamestown, 
bardzo szczegółowo 1 z wiel­
ką troską i uwagą omówiono 
wszystkie bieżące zagadnie­
nia, poświęcając rzeczowym 
dyskusjom wszystkie pro­
blemy polityczne i społeczne, 
wobec których stoi Polonia 
amerykańska. Omawiano je 
spokojnie i rzeczow’o argu­
mentując z wszystkich punk­
tów widzenia.

Tekst memorandum do pre­
zydenta Eisenhowera i śekre- 
tarza Departamentu Stanu 
Dulles w sprawie “konferencji 
szczytowej” podajemy w peł­
nym tekście w dzisiejszym 
numerze dziennika, zaś pełen 
tekst obszernej deklaracji o 
wytycznych celach i o kie­
runku politycznym Kongresu 
na przyszłość i w chwili te­
raźniejszej w jutrzejszym nr. 
jak również proklamacje w 
sprawie uczczenia 350 rocz­
nicy przybycia' Polaków do 
Ameryki.
Repatrianci

Obszernie omówiono spra­
wę wracających repatriantów 
do Polski, stwierdzając, że

Rosja nie dotrzymała zawar­
tej z Gomułką umowy i nie 
odsyła do Polski repatriantów 
z obozów niewolniczych na 
Syberii i w głębi Rosji, ale je­
dynie odsyła tych Polaków, 
którzy mieszkali lub mieszka­
ją na ziemiach zagarniętych 
grabieżnie przez Rosję po 
drugiej wojnie.

Poddano dyskusji projekto­
wane przyjazdy gości z Pol­
ski i wymiany kulturalnej 
między Ameryką a Polską, 
podkreślając, że należy zacho­
wać ostrożność, by ta wymia­
na nie zamieniła się na pro­
pagandę polityczną.

Podtrzymano też uchwałę z 
ub. roku wypowiadającą się 
przeciw zbiorowym wyciecz­
kom organizacyj do Polski, 
ale za indywidualnymi wyja­
zdami poszczególnych osób.

Podczas gdy członkowie 
komitetów spędzili wieczór 1 
do późna w nocy nad opraco­
waniem tekstów rezolucyj i 
uchwał zjazdu, obecni w licz­
bie 24 dziennikarze polsko- 
amerykańscy z całego kraju 
odbyli konferencję dyskusyj­
na przy swpółudziale człoif- 
ków dyrektoriatu Kongresu 
i wielu wybitnych gości spo­
śród Polonii washlngtońsklej.

Przedmiotem narad były 
trzy sprawy: najpierw mówił 
dyr. Sztybel z “Nowego Świa­
ta” na temat stanu finanso­
wego prasy polsko-amerykań­
skiej wskazując na koniecz­
ność pomocy dla tejże pra­
sy przez społeczeństwo polo­
nijne; następnie red. K. Piąt- 
kiewicz mówił na temat 
zmian przechodzących w Pol­
sce na rzecz stalinizmu i o- 
strożności wymaganej wobec 
tego wśród Polonii; i w koń­
cu kap. Fr. Dziób mówił na 
temat konieczności urządze­
nia wspólnego wielkiego ob­
chodu polonijnego w Jame­
stown z powodu 350 rocznicy 
przybycia pierwszych Pola­
ków do Jamestown.
O Fundację i

Prezes Rozmarek zabrał 
dłuższy głos w dyskusji, pod­
kreślając konieczność stwo­
rzenia wlelkej Fundacji Kul­
turalnej w Ameryce, która 
zajęła by się propagowaniem 
wszystkiem kultu ralnych 
spraw polonijnych a równo­
cześnie niosła pomoc finanso­
wą tym wydawnictwom polo­
nijnym, które tej pomocy po­
trzebują. Następnie wskazał 
na trudności urządzenia ob­
chodu w Jamestown spowo­
dowane brakiem hoteli o od­
powiedniej liczbie pokojów 
dla gości i wkońcu trudności 
transportacyjne z powodu 
wielkich odległości od Jame­
stown od ułatwień drogowych 
i kolejowych. W dyskusji ja­
ka się wywiązała brało udziaL 
wielu działaczy polonijnych.
Zakończenie

Następnego dnia, w sobo­
tę, na sesji porannej zdały 
sprawozdania ze swych prac 
komitety i po dyskusji przy­
jęto teksty memorandum na 
“konferencję szczytową”, pro­
klamacje w sprawie Jame­
stown i Punkty Wytyczne 
“Statement of Policy”. Na 
przewodniczą c e g o Komisji 
Współpracy z Poloniami Za­
granicznymi powołano p. Wa­
silewskiego z Pittsburgha i na 
tem zjazd odroszono.

Dalsze szczegóły w jutrzej­
szym numerze.

: KUPON NA SREBRO STOŁOWE !
I I

Cena $2.20 (z przesyłką $2.35)
! No. 2599 14-fo Kwietnia. 1958 !
a t >

[ Za dołączone......... kuponów i $...,__________ ____..... gotówką J
I proszę mj przysłać aastepufabe sztuki srebra z gwarancją: i
i ■j
I Nazwisko ...........    ■
i a
i Adres a
i •j Dziennik Związkowy. 1201 N. Milwaukee Ave.. Chicago 22 DL •
---------
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Lekarstwa Dla Polski Zakupione 
i Wysłane Przez R. P. A.

Chicago, 111. (RPA) — Wysyłki 
lekarstw do Polski, zarówno do 
dyspozycji J.E. Stefana Kardynała 
"Wyszyńskiego, jak i do dyspozycji 
Departamentu Matki i Dziecka 
Ministerstwa Zdrowia w Warsza­
wie, stanowiły zapoczątkowanie 
akcji Rady Polonii Amerykań­
skiej w 'zakresie planów niesienia 
pomocy ludności w Polsce.

Akcją wysyłania lekarstw kie­
ruje z ramienia Rady Polonii spe­
cjalny komitet z dyrektorem Rady 
Władysławem W. Wieczorkiem ja­
ko przewodniczącym na czele.
W. Wieczorek Na Czele

Długoletni aptekarz w Chicago 
i były prezes Chicago Retail Drug­
gist Association, dyr. Wieczorek 
jest właściwą osobą na właściwym 
miejscu, a zapoczątkowana po­
ważnymi wysyłkami pomoc lekar­
stwo wa dla Polski wydała już 
poważne wyniki.

Do komitetu zajmującego się 
sprawami zakupów i zbiórki le­
karstw wchodzą—poza dyr. Wie­
czorkiem—członkowie Egzekutywy 
Rady Polonii, a mianowicie: wice­
prezeska Franciszka Dymek, se­
kretarka gen. Adela Łagodzińska 
oraz wiceprezeska Maria Skoczy­
las, zajmujące też w swoich orga­
nizacjach bratniej pomocy wybi­
tne stanowiska.

Dyr. Wieczorek jest bardzo za­
dowolony z dotychczasowych osią­
gnięć komitetu.

“Nawiązałem liczne kontakty z 
firmami produkującymi lekarstwa 
—mówi dyr. Wieczorek, załatwia­
jąc zlecone nam przez Dyrekcję 
Rady zakupy. Lecz nie były to 
zakupy zwyczajnego typu. Uzy­
skaliśmy bowiem, jako Rada Po­
lonii, wyjątkowo korzystne wa­
runki i dzięki temu mogliśmy 
przekazać do Polski transporty 
lekarstw wartości wielu dziesiąt­
ków tysięcy dolarów.”

Zapytany o szczegóły dyr. Wie­
czorek wyjaśnia, że poważna par­
tia wartościowych lekarstw zo­
stała zakupiona w firmie E. R. 
Squibb & Sons w Brooklyn, N.Y., 
za sumę blisko $10,000, a lekar­
stwa te zostały wysłane do dyspo­
zycji Kardynała Wyszyńskiego.

-Wartość $30,000
Prymas Polski podziękował za 

te dary specjalnym pismem, a 
przekazana do jego dyspozycji 
partia lekarstw przedstawia we­
dług cen detalicznych wartość do 
$30,000.

Dalej dyr. Wieczorek oświadcza, 
że firma Mead Johnson & Co. 
ofiarowała blisko 500 funtów war­
tościowych witamin, wartości oko-

Z Kensington
Posiedzenie Tow. Naród Polski, 

Gr. 132 ZNP, odbędzie się w nie­
dzielę, 20-go kwietnia, w Domu 
Polskim, pnr. 11935 S. Michigan 
ave., początek' o godz. 2-ej po po­
łudniu punktualnie.

Wiele ważnych spraw do zała­
twienia, więc obecność wszystkich 
^członków i członkiń jest wielce 
pożądana. Członkowie zalegający 
z podatkami proszeni są o przy­
bycie na posiedzenie i wyrówna­
nie takowych. Sekretarz finanso­
wy będzie urzędował na sali od 
godz. 12-tej w południe.

Przy okazji przypominamy, że 
piknik Tow. Naród Polski, Gr. 132 
ZNP, odbędzie się w sobotę, 12-go 
lipca w West Pullman Grove. Kan­
dydaci na nowych członków będą 
mile widziani na posiedzeniu. — 
Franciszek Kabat, prezes; Fran­
ciszek Noga, sekr. prot.

Wiadomości z Lokalu 
Polskich Krawców

Bal Krawców Polskich, Lokal 
38 ACW, odbędzie się w sobotę, 
19 kwietnia, w sali Walsha, róg 
Milwaukee i Noble ul. Początek 
o godz. 8ej wieczorem. Zaprasza­
my członków i przyjaciół, również 
tych co są na pensji, a jest ich 
spora liczba, bo przeszło 300 osób.

Przy tej okazji chcę podać do 
wiadomości, że klinika nasza już 
istnieje przeszło dwa lata, więc 
członkowie powinni z niej korzy­
stać o ile potrzebują pomocy le­
karskiej czy też X-Rays. Człon­
kowie unii nie ponoszą żadnych 
kosztów. Jest to nasza instytucja, 
zbudowana naszym kosztem, więc 
korzystajmy z niej o ile jest po­
trzeba. Klinika mieści się pnr. 333 
S. Ashland Blv. Całe trzecie i 
czwarte piętro wyposażone na ten 
cel.

Posiedzenia lokalu 38 odbywają 
się każdy pierwszy czwartek mie­
siąca, o godz. 7 wieczorem, w do­
mu Unii. Członkowie powinni 
uczęszczać na posiedzenia, gdzie 
zawsze są różne wiadomości ze 
świata pracy i sytuacji ogólnej.

Również biuro Lokalu 38 jest 
czynne cały dzień, gdzie zasięgnąć 
można różnych informacji. Agent 
naszego Lokalu p. Józef Pyzik jest 
do usług waszych.

Unia Krawiecka ma własny sy­
stem asekuracji na starość, wspar­
cia w chorobie, na szpital, no i 
pensja na starość w sumie $50 
wiesięcznie. To wszystko są osiąg­
nięcia pracy 50-letniej na .tym po­
lu. — K. Kowalski, sekr. Lok. 38.

Cnrftele swe zakupy 0 tyCn 
kopców, którzy maja ogłoszenia 

w Dzienniku Związkowym 

ło $20,000 w handlu detalicznym. 
Ten transport został przeznaczo­
ny dla Departamentu Matki i 
Dziecka Ministerstwa Zdrowia w 
Warszawie i został wysłany po 
załatwieniu formalności z uzyska­
niem od władz rządowych zezwo­
lenia na wysyłkę.

Dyr. Wieczorek w słowach naj­
wyższego uznania wyrażał zado­
wolenie ze swpółpracy z firmą 
Mead Johnson & Co., podkreśla­
jąc życzliwość ze strony przedsta­
wicieli tej firmy w osobach R. 
D. Allen, regionalnego zarządcy 
w Chicago, oraz Paul A. Lantrip.

Również nader życzliwie do ak­
cji Rady Polonii odniosła się fir­
ma Eli Lilly International Corp., 
w której Rada zakupiła na bardzo 
dogodnych warunkhch 1,500 am­
pułek szczepionki przeciw polio, 
wysyłając je do dyspozycji wspo­
mnianego Departamentu Matki i 
Dziecka w Warszawie w celu 
przeprowadzenia szczepień dzieci 
do lat sześciu w rejonie Łodzi.

Poza bardzo przystępną ceną 
zakupu szczepionki, firma Eli Lilly 
International Corp, ofiarowała też 
bepłatnie 96 ampułek tej cennej 
surowizny przeciw polio. Deta­
liczna cena jednej ampułki wy­
nosi $13.50.

Dyr. Wieczorek jak najmilej 
wspomina swe kontakty z przed­
stawicielami tej firmy w osobach 
wiceprezesa wykonawczego T. H. 
Lake, wiceprezesa John R. Stam­
per, a dalej John Davis z Public 
Relations Office i B. Gordin.
Trzy Transporty

Trzy transporty szczepionek 
przeciw polio wysłano drogą lo­
tniczą do Polski i zostały one już 
odebrane w Warszawie.

—Był to dopiero początek na­
szej akcji—mówi dyr. Wieczorek. 
— Rozpracowujemy obecnie inne 
sprawy, licząc nadal na tak życz­
liwe ustosunkowanie się ze stro­
ny amerykańskich wytwórni le­
karstw, jakiego doznaliśmy w do­
tychczasowych naszych zabiegach.

—Jestem niezmiernie rad, że 
amerykańscy producenci lekarstw 
w pełni doceniają cele i zadania 
Rady Polonii oraz, że odnieśli się 
do naszych poczynań z iście ame­
rykańską hojnością i gotowością 
pomagania potrzebującej tej po­
mocy ludności w Polsce.

—Słowa, równie głębokiego 
uznania należy złożyć publicznie 
amerykańskim władzom rządo­
wym, mówi dyr. Wieczorek, któ­
re jak najbardziej życzliwie i bar­
dzo szybko załatwiły nasze wnio­
ski o zezwolenia na wywóz tych 
lekarstw do Polski,

Koronkowa 
Pelerynka

Wzór 7145
Pelerynka do narzucenia na su­

kienkę wieczorową lub ubioru w 
domu gdy jest chłodniej. Bardzo 
łatwa do wyszydełkowania z ba­
wełny lub włóczki.

Wzór 7145 obejmuje dokładne 
wskazówki zrobienia pelerynek w 
rozmiarze małym, średnim i du­
żym.

Cena wzoru 35 centów. NaleZy- 
tość prosimy nadsyłać w srebrze 
lub w 3c znaczkach pocztowych, 
(lecz nie airmail). Z Kanady go­
tówkę._______

ALICE BROOKS 
KATALOG 

Jest Do Nabycia
Nowy Katalog Robótek obej­

mujący wiele ilustracji ślicz­
nych wzorków do wyszywani 
płócien, dzierzgania, szydełko­
wania, robienia dekoracji w do­
mu. zabawek, różnych podar 
ków. nadto 2 wzorki darmo 
w katalogu.

Cena katalogu 25c. Przyślij- 
cie w srebrze lub znaczkach 
pocztowych, adresując DZIEŃ 
NIK ZWIĄZKOWY. 1201 Mil- 
waukee Ave.. Chicago 22. DL
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Zabawa Towarzyska 
Na Trójcowie
Dochód Przeznaczony Na 
Budowę Domu Dla Sióstr

Gdy sprawa jest ważna z punk­
tu polskiego lub amerykańskiego, 
wtedy wszyscy Polacy w Chicago 
spieszą z wydatną pomocą.

Parafia Św. Trójcy, jedna z naj­
starszych parafii polskich w Chi­
cago, która zdobyła się na Wyższą 
Szkołę poza elementarną, buduje 
nowy Dom dla Sióstr Nauczycie­
lek, naturalnie polskich. Budowa 
domu wyniesie ponad czterysta 
tysięcy dolarów.

Zacny proboszcz tej parafii, po­
wszechnie ceniony ks. dr. Stani­
sław Lisewski, C.S.C., czyni roz­
maite zabiegi, by aębrać fundusz 
na budowę tego domu. Cała pa­
rafia stanęła na nogi by mu 
przyjść z pomocą. Idą z pomocą 
również Towarzystwa, istniejące 
przy parafii. Między innymi Osa­
da 69-ta Z.P.R.K. urządza w nie­
dzielę, 20-go kwietnia, w kafe­
terii św. Trójcy wielką zabawę 
stoliczkową, z której całkowity 
dochód przeznaczony jest na po­
większenie funduszu budowy Do­
mu dla Sióstr.

Prezes Osady, redaktor Zyg­
munt Stefanowicz, apeluje do 
wszystkich w Chicago o przybycie 
na zabawę w niedzielę, 20 kwie­
tnia, na godzinę 2:30 punktualnie 
do kafeterii św. Trójcy, by się 
wspólnie zabawić i tym samym 
przysłużyć się dobrej sprawie. 
Również prosi wszystkich nieza­
leżnie od tego czy przyjdą na za­
bawę czy nie, by zechcieli ofia­
rować fanty (mogą też być pienią­
dze zamiast fantów) celem wy­
dania na zabawie. Fanty można 
składać w biurze redakcji ‘‘Naro­
du Polskiego”, pnr. 1331 W. Au­
gusta Blvd., w godzinach urzędo­
wych przez cały bieżący tydzień. 
Sprawa godna poparcia.

Gmina 91 Z.N.P. 
Bierze Udział 
w Obchodzie

Dnia 28 marca odbyło się po­
siedzenie Gminy 91 ZNP w sali 
Ironside Post Nr. 16 pnr. 1241 N. 
Washtenaw ave.

Po ukoiiczeniu spraw rutyno­
wych i przemówieniu prezesa W. 
Dybał, na następne posiedzenie 
będą dostarczone puszki dla kwe- 
starek i dla wszystkich prezesów 
grup przynależnych do Gminy 91.

Z kontestu werbunkowego roku 
1957 odczytano listę wynagrodzeń 
i tu można zauważyć, że Grupa 
1793 przoduje. Prosimy o dalszą 
pracę, aby nasze wszystkie grupy 
prosperowały w werbowaniu 
członków do ZNiP.

Posiedzenia Gminy 91 ZNP od­
bywają się w każdy czwarty pią­
tek miesiąca w sail Ironside pnr. 
1241 N. Washtenaw ave. Hasłem 
Gminy 91 ZNP jest; Zapisz dziś 
członka do ZNP”. — P. Mostek, 
korespondent.

Koncerty 
Chicagoskiej 
Symf. Orkiestry

We "wtorek, 15 kwietnia, o godz. 
3:00, Chicagoską Symfoniczną Or­
kiestra dyrygować będzie Walter 
Hendl, a w inne dnie tego tygod­
nia, Reiner.

Koncert dla młodzieży we wto­
rek według programu: Uwertura 
do “Semiramide” Rossini’ego; 
“Capriccio Brillante” Mandels- 
sohn’a, z udziałem pianisty Mar­
ka Hartmana; Wspólny śpiew 
“The Spangled Banner”; “Koły­
sanka” i “Taniec Koszczeja” Stra­
wińskiego; “Till Eulenspiegel” 
Straussa.

W’ czwartek, 17 kwietnia, o 8:15, 
i w piątek 18 kwietnia o 2 po poł. 
orkiestra odegra 3 tańce z baletu 
“The Cornered Hat” de Falla; 
Symfonię Nr. 4 Beethoven’a, i 
koncert fortep. G-moll op. 33 
Dworzaka z solistą Rudolfem Fir- 
kusny’m.

Koncert ten Dworzak napisał w 
1876 r. Partia solowa nie była 
bardzo wdzięczna i efektowna, 
więc Dworzak pozwolił Vilem 
Kurtz’owi dokonać przeróbki. W 
tej przerobionej formie Firkusny 
grał już w Chicago w 1954 roku.

Firkusny występuje w Ameryce 
już od 1938 r., ale wielkim suk­
cesem zaczął się cieszyć dopiero 
■od 1941 r., po występie w Ravinia 
z dyrygentem Beecham.

Balet “The 3 Cornered Hat” 
Manuela de Falla wystawiono 
pierwszy raz w Madrycie w 1917 
roku. Na prośbę Diagilowa be 
Falla przerobił ten balet i w tej 
formie Chicago usłyszało go już 
w 1923 r.

Z tego baletu będą wykonane 3 
urywki: “Sąsiadzi”, “Taniec Mły­
narza” i “Jota”.

W sobotę 19 kwietnia o godz. 
8:30 wiecz., będzie ostatni w tym 
sezonie koncert popularny pod 
kierownictwem Reiner’a. Pro­
gram: Uwertura do “Masaniello” 
Aubera; Intermezzo z “Goyescas” 
Granados’a; 3 tańce z “3 Cornered 
Hat” de Falla; “Navarra”, “Fete- 
Dieu a Seville”, “Triana”Albeniz- 
Abros’a; “Preludium”, “Śmierć 
Miłosna” z “Tristan i Isolda” i 
“Uwertura do Rienzi” Wagnera. 
— Inż. A. Milewicz.

Wiosenny Bal Chóru 
Im.- Paredewskiego

Chór Padarewskiego skupiający 
w swych szeregach wyłącznie mło­
dzież, potrafi na swych imprezach 
przelać swój młodzieńczy zapał na 
uczestników i wytworzona miłą 
atmosferą zawsze pozostawia nie­
zatarte wspomnienia dla gości.

Tegorocznym balem otwieramy 
sezon wiosennych zabaw po okre­
sie Wielkiego Postu. Chór Pade­
rewskiego poczynił wiele starań, 
by impreza ta wypadła okazale.

Do tańca przygrywać będzie 
dobrze znana wszystkim orkiestra 
“Blue Band”, a smaczny i dobrze 
zaopatrzony bufet zadowoli nawet 
najwybredniejszych smakoszy.

Bal odbędzie się w sobotę, dnia 
19 kwietnia, o godz. 8:30 wieczo­
rem w sali Związku Polek, 1309 
N. Ashland Ave.

Instalacja Urzędni­
ków Post. Kenneth M. 
Copley Wet. F. Wars

Instalacja Urzędników Poste­
runku Kenneth M. Copley, Grupy 
512 V.F.W., odbędzie się dnia 23 
kwietnia 1958 r., w sali zwykłych 
posiedzeń, 1911 W. Cermak Rd. 
o godzinie 8-mej wieczorem.

Urzędnicy na rok 1958:
Komendant Kazimierz Jania; 

wice-komendant Walenty K. Za­
leski; drugi wice-komendant Jó­
zef Sowiński; skarbnik Antoni Ma- 
ruszak; adiutant Stanisław Cer- 
bin; doradca prawny Antoni Cer- 
bin; kapelan ks. Mateusz Sowiń­
ski; marszałek Jan Cerbin; lekarz 
Filip Cerbin; radni: Leon Walczak, 
Bolesław Cerbin i Wincenty Car­
lino; service officer Walenty K. 
Zaleski.

Do odbierania przysięgi: Stani­
sław Cerbin.
Wydział Pań Grupy Nr. 512 
V. F. W.

Prezeska Pelagia Gizewska; wi­
ceprezeska Franciszka Cerbin; 
druga wiceprezeska Rozalia Cer­
bin; skarbniczka Maria Walczak; 
sekretarka Eileen Czarapata; ka-

Formuła Na Astmę Przepisywana Najwięcej 
Przez Lekarzy — Do Nabycia Teraz 

Bez Recepty
Zatrzymuje Ataki w Minutach... Pozostawia Ulgę na Godziny!

New York. N Y. (Specjalnie)— 
Formuła na astmę przepisywana 
więcej niż jakakolwiek inna przez 
lekarzy ich prywatnym pacjentom 
jest obecnie do nabycia bez recepty 
dla cierpiących na astmę.

Medyczne badania udowodniły 
że ta formuła zatrzymuje ataki 
astmy w minutach i daje godziny 
swobody od nawrotu bolesnych 
spazmów astmy.

Formuła ta jest tak skuteczną, 
że jest naczelną receptą lekarzy 
na astmę—tak bezpieczna, że ober, 
nie można ją sprzedawać — bez 
recepty — w malutkich tabletkach, 
zwanych Primatene®.

Primatene otwiera oskrzelowe 
przewody rozpuszcza nagroma­
dzenie flegmy, przynosi ulgę na 
naprężone wytężenie nerwowe. 
Wszystko to bez brania bolesnych 
zastrzyków..

Sekretem jest — że Primatene 
łączy w sobie 3 lekarstwa (o pełnej 
mocy recepty), które łącznie dzia- 
łaia najskuteczniej na strapienia 
z powodu astmy. Każde z nich 
działa w specjalnym celu.

Spodziewajcie sie więc spać w 
nocy i mieć swobodę od spazmów 
astmy — kupcie Primatene w ja­
kiejkolwiek aptece. Tylko 98c — 
z gwarancja zwrotu pieniędzy 

01955, WhtteWn Pbmal

Bal Wiosenny
Wet. Armii Pol.

Placówka Macierzysta Nr. 5 
Stow. Weteranów Armii Polskiej 
urządza Bal Wiosenny w sobotę, 
19go kwietnia, w sali Błękitnej 
Domu Weteranów Okręgu 1, przy 
1239 N. Wood ulicy. Początek o 
godz. 8 wieczorem.

Zarząd Placówki jak i Komitet 
Zabaw zapewnia przyjaciół i sym­
patyków weteranów A.P., że przy 
doborowej, znanej w Chicago or­
kiestrze Tony Fular, wszyscy uba­
wią się doskonale. Zaś panie Kor­
pusu Pomocniczego przygotowują 
dla gości smaczne przekąski.

Cel zabawy godny gremialnego 
poparcia, gdyż czysty dochód prze­
znaczony jest na ząpomogj inwali­
dom i znajdującym się w potrze­
bie weteranom i ich rodzinom, a 
tych liczba stale się powiększa.

Do licznego współudziału popar­
cia tej charytatywnej imprezy 
proszą —, Za zarząd Placówki: 
Władysław Szeląg, komendant; L. 
Srebałowicz, adjutant, M. Stermiń- 
ski, przew, Komit. Zabaw; Fran­
ciszek J. Dzioba, przew. Komitetu 
Reklamy.

pelan Helena Nogaj; marszałkini 
Irena Sowiński; pat. ins. Louise 
Spender; odźwierna Elizabeth 
Link; radne: Irena Sowińska, Ma­
ria Hlavaty i Clara Maruszak.

Do odbierania przysięgi, Maria 
Walczak.

Zabawa Wiosenna 
Pol. Zw. Akademików

Polski Związek Akademików w 
Stanach Zjednoczonych Ameryki 
Północnej, Okręg Chicago, urządza 
zabawę wiosenną, która odbędzie 
się w sobotę, 19-go kwietnia, 1958 
roku w salach Kongresu Polonii 
Amerykańskiej, 1838 W. Division 
ulica.

Początek o godzinie 8:45 wie­
czorem. Do tańca będzię przygry­
wać popularna orkiestra Antonie­
go Kawałkowskiego.

Miłe towarzystwo i dobry cel 
niech zachęcą całą Polonię do gre­
mialnego udziału w tej wiosennej 
zabav.de, oto prosi zarząd PZA i 
komitet zabawy.

Z Fidelisowa
Oddział Pomocniczy Pań przy 

Posterunku Ironsides Nr. 16 P.L. 
A.V. odbędzie miesięczne posie­
dzenie we wtorek 15 kwietnia o 
7:30 wiecz., w sali Ironsides, 1241 
N. Washtenaw Ave. Uprasza się 
o olpecność każdej koleżanki, po­
nieważ ważne sprawy są do załat­
wienia. — Maria Zułkiewska, 
prezeska; Kat. Turkowska, sekr. 
prot.

“Dziennik Związkowy” najlepiej 
informuje w sprawach polskich 
swych czytelników jako najwię­
ksze polskie pismo W Ameryce.
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PREZYDENT EISENHOWER OTRZYMUJE JEDEN WIĘCEJ 
MEDAL.—Prezydent Eisenhower został udekorowany meda­
lom członkowskim Międzynarodowej Organizacji Aeronautycz- 
nej, ofiarowanym mu jako dowód przyjęcia go do tej organi­
zacji. Dekoracji dokonał prezydent organizacji Charles Sillvaerts. 
który przyjechał specjalnie z Belgii do Washingtonu, gdzie 
odbyła się dekoracja.

Wiadomości Oddziałów Pomocniczych 
Przy Polskim Legionie Wet. Am.

Wycieczkę do Szpitala w Dow­
ney, Ill., urządzają oddziały Sta­
nowej Kwatery, dnia 22 kwietnia. 
Bawić tam będą chorych wetera­
nów zabawą towarzyską i roz- 
dadzą papierosy, ciasta, kawę i 
inne podarunki. O wzięcie udzia­
łu w tej zabawie, prosi koleżanki 
prezeska Józefa Trojańska, z 
przewodniczącą K. Podgórską.

Stanowa Kwatera III. urządza 
połów czyli tagday, dnia 24-go 
kwietnia. Ponieważ dochód prze­
znaczony jest dla chorych, ko­
mendant R. Kochański z prezes­
ką stanową, jak najuprzejmiej 
proszą szanowną publiczność o 
poparcie. Po puszki można się 
zgłaszać do Stanowej Kwatery, w 
każdym czasie.

Wsobotę 19 kwietnia odbędzie 
się zabawa towarzyska w sali 
Stanowej Kwatery na wyjazd 
Drum & Bugle Corps na Walny 
Sejm Polskiego Legionu Wetera-

Kalendarzyk 
Zabaw
Sobota, 19 Kwietnia

Klub Powiatu Mielec zaprasza 
członków i członkinie, by się sta­
wili na występ do Klubu Pilzno 
i Okolica na bal, w sobotę 19-go 
kwietnia o godz. 8 wieczorem, w 
sali Casino Woźniaka. Bardzo o 
to prosi zanząd Klubu Mielec. — 
Maria Dyczewski, prezeska; Bro­
nisława Madera, sekr.

Klub Pilzno i Okolica Nr. 116 
ZKM urządza Wielką Zabawę Ta­
neczną, w sobotę, dnia 19go kwie­
tnia, w sali "Wozniak’s Casino”, 
2258 West 19ta ul. i zaprasza 
wszystkich członków, członkinie i 
znajomych na tę zabawę.

Komitet Zabawy w imieniu 
Klubu Pilzno i Okolica prosi o 
jak najliczniejsze przybycie i pro- 
sj o poparcie — prosimy telefo­
nować do swych krewnych i zna­
jomych i poprosić ich na naszą 
zabawę. Do tańca gra Johnnie 
Bomba i Jego TV Orkiestra. — 
Komitet Zabawy: Eugeniusz Wa­
das, przew.; Antonina Kuśmider, 
sekr.; Władysław Jałowiec, kasjer.

20 Kwietnia
Zawiadamia się członków, że 

posiedzenie, które miało się od­
być 20-go kwietnia się nie odbę­
dzie z powodu, że w tym dniu od­
będzie się bankiet fundacyjny 
Stow. Par. Wietrzychowice w sali 
Zw. KI. Małopolskich, 1401 W. 
Superior St., początek o godzinie 
4 pO poł. Zarząd i komitet z J. Mi- 
gałą na czele zaprasza wszystkich 
rodaków i rodaczki aby przybyli 
na ten bankiet fundacyjny. Cały 
dochód z tego bankietu będzie 
przesłany na dalszą budowę szpi­
tala w Parafii Wietrzychowice, a 
który tak bardzo jest tam potrzeb­
ny. Bankiet będzie filmowany i 
nagrane zostaną mowy na taśmie. 
Po bankiecie wszystko zostanie 
przesłane do Polski aby nasi, ro­
dacy mogli nas widzieć i słyszeć. 
Bilety na bankiet będzie można 
zakupić przy kasie. — J. Stercżek, 
prezes; Jan Klimek, sekr.; J. Mi­
gała, przew. komitetu i bankietu; 
Kaz. Kuczak, sekr. komitetu.

Niedz., 27 Kwietnia
Z okazji 25cio-lecia założenia 

Klubu Królewiaków Nr. 1 urzą­
dzony będzie bankiet i bal w nie­
dzielę, 27 kwietnia, 1958 r., w sali 
Marshall Square Ballroom, pnr. 
3113-15 W. Cermak rd. Początek 
p godz. 4:30 po południu. Po ban­
kiecie odbędzie się bal z doboro­
wą muzyką. Na zabawę zaprasza­
my wszystkich członków i przyja­
ciół Klubu; ażeby pomogli nam tą 
uroczystość 25cia-lecia Klubu u- 
czynić wielkim sukcesem. — Za 
Komitet Jubileuszu: C. Rogiewicz, 
przew.; W. Goliszewski, sekr. 

nów Am. do Hartford. Conn. 
Drum & Bugle Corps należy do 
Post. 20 w South Chicago. Po­
nieważ Stanowa Kwatera Ill. u- 
rządza zabawę na ten cel, więc 
prosi posterunki i oddziały oraz 
szanowną publiczność o łaskawe 
poparcie.

Posterunek i Oddział 16 Iron­
side będzie miał dedykację pom­
nika dla Weteranów Poległych w 
wojnach 1-ej, 2-giej 1 koreań­
skiej, w niedzielę 8 czerwca 1958. 
Pomnik stanie na gruntach Po­
sterunku Ironside, przy Washte­
naw ul. Bliższe szczegóły podane 
będą później.

Posterunek 41szy urządza piknik 
dnia 24 sierpnia br., w Clayton 
Smith Wood, platforma 24ta.

Posterunek 4ty również urządza 
piknik dnia' 29 czerwca, w Clay­
ton Smith Wood, przy końcu linii 
Milwaukee Ave., platforma 23. 
Prosimy publiczność o poparcie.

Woodrow Wilson Post., Stano­
wa Kwatera Wisconsin obchodzi 
jubileusz, dnia 20 kwietnia. Jubi­
leuszowy bankiet odbędzie się w 
sali Woodrow Wilson Post. Memo­
rial Home. Prezeska Wanda Za­
lewska zaprasza sąsiednie poste­
runki i oddziały do wzięcia udzia­
łu w tej uroczystości Kwatery 
Wisconsin.

Posterunek Iszy George Wa­
shington, na miejsce niedawno 
zmarłego komendanta posterunku 
George’a Stańczyka, powołał na 
komendanta młodego dzielnego 
kolegę Lenarda Malik/

Na liście chorych znajduje się 
długoletni komendant Post. 27go 
kol. Antoni Baszkiewicz. Jest on 
w szpitalu Hines, pokój 212. Po­
sterunki i oddziały przy Stanowej 
Kwaterze 111. życzą koledze Anto­
niemu Baszkiewiczowi szybkiego 
powrotu do zdrowia.

Państwo Antoni i Weronika 
Haszkiewicz ofiarowali 50 rekor­
dów dla chorych w szpitalu Dow­
ney, Ill. Dziękujemy za tak hojny 
dar.

Następne posiedzenie Kw. Illi­
nois odbędzie się dnia 22 kwietnia. 
Wszystkie Delegatki proszone są 
o obecność, ponieważ krajowa 
prezeska S. Winialska będzie o- 
becną na tym. posiedzeniu. Posie­
dzenie zwołano o tydzień wcześ­
niej z tego powodu. Gospodynia­
mi dnia będą koleżanki z oddz. 
40go, z prezeską Adelą Janiec na 
czele. — Maria Myślewice, kasj. 
stanowa.

Zabawa Towarzyska 
Zw. Lekarzy Polskich

Pewnie jeszcze nie wszyscy wie­
dzą, że Związek Lekarzy na Wy- 
chodźtwie wydaje w języku an­
gielskim biuletyn, którego zada­
niem jest poinformowanie zacho­
dniego świata lekarskiego o zdo­
byczach naukowych i rozwoju 
medycyny polskiej. Już się ukaza­
ło kilka numerów tego wyda­
wnictwa i zostało ono bardzo przy­
chylnie przyjęte na zachodzie.

Ale oczywiście wydawnictwo 
takie wymaga dość znacznych 
funduszów, którymi Związek Le­
karzy nie dysponuje. Pierwszy 
numer został zresztą zdaje się wy­
dany z własnych funduszów przez 
jego redaktora, dr. Aleksandra 
Rytla. W zespole redakcyjnym 
współpracują lekarze polscy bo­
dajże z całego świata.

Dla zdobycia ,właśnie fundu­
szów na to wydawnictwo, Związek 
Lekarzy i Komitet Pań urządzają 
w sobotę, 26 kwietnia, zabawę to­
warzyską w górnej sali klubu Ba­
gatela. Będzie można, oczywiście, 
zagrać w bridża, otrzymać warto­
ściowe fanty, spotkać znajomych. 
Bufet i bar we własnym zarządzie 
i obficie zaopatrzony.

Lekarze i komitet pań zaprasza­
ją na tę imprezę Polonię chica­
goską.

LITTLE BILL says JL

W’O a load 
is all you pay- 
to drythe clean 

electric way
■
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An electric dryer does all this for shirts, 5 pairs of socks, 3 pillowcases, 
just 6Ć: 3 big bath towels, 6 hand 2 men’s shirts. This average 8-lb. 
towels, 2 sheets, 2 pairs shorts, 2 T- load will take only 25 to 30 minutes.

Nothing’s faster, nothing’s cleaner— 
and electric dryers are completely automatic

Wysuszenie 8-funtowej bielizny sposobem elektrycznym 
kosztuje tylko 6c. Oczywiście, elektryczny sposób susze­
nia jest kompletnie automatyczny. Nie ma iskrowników, 
któreby się psuły.

Bielizna wysuszona w elektrycznej suszarce ma przy­
jemny, świeży zapach, tak jakby była suszona na ze­
wnątrz. Elektryczne gorąco jest promieniujące . . . tak 
jak ze słońca. Bielizna jest czysta 1 sucha ... i nigdy się 
nie miesza z wydzielinami pochodzącymi od motoru.

Elektryczne suszarki są szybkie. Możecie wysuszyć cały 
stos bielizny bawełnianej w zaledwie 25 do 30 minutach. 
Wszystkie suszarki “bez wentyla” są elektryczne. Wasza 
bielizna jest zawsze czysta, sucha i świeża, dlatego wen­
tylacja jest nie potrzebna.

Zdziwicie się, gdy dowiecie u miejscowego do­
stawcy przyborów elektrycznych że elektryczna 
suszarka kosztuje tak mało. Dlaczego nie dowie­
dzieć się o tym już wkrótce?

<7 Commonwealth Edison 
(ee your electric appliance dealer ~

Public Service Company
e «C. A. Ca. i

COST?
ELECTRIC DRYERS

cost
*30 to *60 less 

to buy 
than any other kind
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Wysyłany przez Poczto 
w Chicago 

1 w Kanadzie 
Codziennie t Soboto 

Rocznie (1 yr.) $16.00 
Półrocz. (6 mos.) 9.50 
Kwartał (3 mos.) 6.00 
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IV Bonn i Warszawie
Dowiadujemy się z prasy krajowej, że 

przebywający w Warszawie prof. Carlo 
Schmid, jeden z liderów partii socjalistycznej 
Niemiec Zachodnich i wiceprzewodniczący 
Bundestagu, zapoznawał się z miastem, jego 
zniszczeniami i odbudową. Został on przy­
jęty przez pełniącego funkcje marszałka sej­
mu towarzysza Wycecha i złożył także wi­
zytę rektorowi prof. Turskiemu, po czym 
zwiedził audytoria i bibliotekę uniwersytetu.

Kurtuazyjna turystyka, uprawiana przez 
prof. Schmida, nie jest, rzecz prosta, bez 
politycznej kozery i łączy się ponoć bezpo­
średnio z wielką debatą nad polityką zagra­
niczną kanclerza Adenauera, przeprowadzo­
ną w Bundestagu w końcu stycznia. Wów­
czas to obie partie opozycyjne (socjaliści 
i liberałowie) zgłosiły wniosek: “Wzywa się 
rząd federalny do nawiązania rozmów z rzą­
dem polskim w sprawie nawiązania stosun­
ków dyplomatycznych z Polską.”

W związku z powyższym wnioskiem polała 
się w dyskusji pokaźna ilość słów. Nie jest 
to dziwne, jeśli się zważy, że jedynym punk­
tem programu polityki zagranicznej, całko­
wicie podzielanym przez wszystkie partie 
parlamentu, jest nieuznawanie suwerenności 
komunistycznych Niemiec wschodnich. Gdy 
Jugosławia uznała Niemiecką Republikę De­
mokratyczną, NRF zerwała stosunki dyplo­
matyczne z Jugosławią. Adenauer zgodził się 
zrobić wyjątek dla ZSSR, mimo że Związek 
Sowiecki jest jawnym protektorem “nie­
podległej” NRD.

Obecnie autorzy wniosku musieli zdobyć 
się na jakieś umotywowanie dalszego wy­
jątku w stosunku do Polski. Położono więc 
przesadny być może nacisk, na rzekome 
“usamodzielnienie się” komunistów polskich 
w stosunku do Chruszczowa i Rokossow­
skiego w przełomowych dniach października 
1957 roku, a prof. Schmid posunął się nawet 
do twierdzenia, że nazwa “satelity” nie może 
być do Polski stosowana oraz że w płasz­
czyźnie zagrożenia interes Niemiec i Polski 
mógłby być zgodny.

Te oświadczenia wywołały od razu replikę 
ze strony kanclerza. Powiedział on: “.. .Je­
den z moich przedmówców—zdaje mi się, że 
pan kolega Schmid—powiedział, że Polska i 
Niemcy miałyby ewentualnie wspólne inte­
resy. Panie i Panowie, to bardzo niebez­
pieczne słowo dla pierwszego niemieckiego 
ambasadora, który pojedzie do Warszawy. 
(Poseł dr. Menzel, socjalista: “Kiedy poje­
dzie ten ambasador?”—“Nadejdzie taki 
dzień, oczywiście nadejdzie.” Poseł prof. 
Schmid: “Brawo!”). Jedno jednak musi być 
jasne: nigdy nie będzie ambasador niemiecki 
w państwach satelickich oddziaływał w spra­
wach moskiewskich w duchu nieżyczliwym 
... Gdy nastąpi wysłanie ambasadora do tych 
państw, to—proszę mi wierzyć—ambasado­
rowie ci nie otrzymają od nas nigdy zlecenia, 
by tam na swym posterunku intrygować 
przeciwko Moskwie. (Okrzyk z ław socja­
listycznych: “Wcale tego robić nie mają?” 
Poseł Schmid: “To nie jest ich zadaniem”). 
Jeśli tak, to nie byłbym powiedział, że Polska 
i Niemcy mają ewentualnie wspólne interesy. 
Te wspólne interesy dotyczą bowiem tylko 
odparcia komunizmu.”

Ostatnie zdanie zasługuje na specjalne 
podkreślenie, bo w paru słowach określa 
polityczną sytuację. W niedługim, przyto­
czonym przez nas ustępie mowy, kanclerz 
udzielił swoim oponentom podwójnej nau­
czki. Zwrócił uwagę, że jeśli ma się na myśli 
Niemcy Wschodnie, to zręczniej jest stawiać 
sprawę w stosunku do mnogich satelitów, 
niż tylko w stosunku do Polski. Stosunki 
dyplomatyczne z Jugosławią zostały zerwa­
ne, bo uznała ona NRD—dobrowolnie. W 
wypadku Polski, ale także wszystkich in­
nych “satelitów,” jeśli zachodzi uznanie 
NRD, to jest ono oczywiście przymusowe 
i dlatego rygory, zastosowane na przykład 
do Jugosławii, nie mogą tu mieć zastoso­
wania. Kanclerz podkreślił także najsłusz­
niej, że trudno będzie jednocześnie zabiegać

o względy Rosji i Polski, czego tak pragną 
socjaliści i liberałowie.

To też z pewnym zainteresowaniem wy­
pada śledzić przebieg pobytu prof. Schmida 
w Warszawie, aby wiedzieć, czy złoży on 
także wizyty kurtuazyjne w ambasadzie 
ZSSR i w kwaterze głównej wojsk okupa­
cyjnych w Lignicy. Zważywszy prywatny 
charakter jego turystyki, zadowolni się, być 
może, złożeniem wyrazów najlepszych uczuć 
dla Moskwy towarzyszowi Rapackiemu. Nie 
będzie mu łatwo odróżnić prawdę od pozo­
rów. Jego poprzednik w turystyce, były mi­
nister sprawiedliwości i były prezes libera­
łów, dr. Dehler, zauważył podczas swego 
pobytu w Warszawie w czerwcu ubiegłego 
roku, że “ambasador tak zwanej Niemieckiej 
Republiki Demokratycznej stoi na wszyst­
kich przyjęciach po kątach, pogardzany i 
przez wszystkich unikany.” Udzielając tej 
cennej informacji w swoim przemówieniu 
w Bundestagu, poseł Dehler dodał: “Stwier­
dziłem, że przez Sowietów okupowana lub, 
powiem lepiej, opanowana strefa (Niemiec) 
stanowi dla Polski przykre obciążenie. Przy 
jej pomocy otacza przecież Związek Sowiec­
ki z obu stron Polskę, tę Polskę, która z róż­
nych powodów—wyznaniowych,' historycz­
nych, kulturalnych—pragnie sąsiedztwa z 
Niemcami.” Wywód powyższy nie bardzo 
wygląda na poczęty w polskim mózgu bieg 
rozumowania, ale za to świadczy wymownie, 
jak trudne, jak zawiłe, są warunki w Europie 
środkowo-wschodniej, wytworzone przez 
okupację sowiecką.

Program pokojowej ekspansji Niemiec, 
zainicjonowany przez kanclerza Adenauera, 
łatwiejszy jest do realizowania na zachód 
niż na wschód. A przecież na dalszą metę nie 
może'ta ekspansja pozostać jednostronną. 
Uniknięcia tej jednostronności domaga się 
opozycja parlamentarna Niemiec Zachod­
nich. Ale nie bardzo umie wskazać drogę 
właściwą. Mało jest prawdopodobne doko­
nane przez Niemców w tych sprawach ja­
kichś sądów ostatecznych, jakichś decydu­
jących zmian w orientacji.

Natomiast sprawy drobne, i nawet wę­
drówki prof. Schmida—zasługują na uwagę.

Polska Praca Naukowa 
o Leninie

Znany filozof Dominikanin polski, O. I. M. 
Bocheński, profesor Uniwersytetu Katolic­
kiego we Fryburgu Szwajcarskim, uzyskał 
od Fundacji Rockefellera dar tak zwany 
“grant” 20 tysięcy dolarów, na studia nad 
przywódcą rewolucji bolszewickiej Leninem. 
Studia te prowadzone są w Instytucie Euro­
py Wschodniej tego uniwersytetu.

Uniwersytet Fryburski jest uczelnią pry­
watną utrzymywaną ze składek katolików 
szwajcarskich, otrzymuje jednak również 
znaczną subwencję państwową. Liczy obec­
nie ponad 1,600 studentów w tym 509 stu­
dentów zagranicznych. Ostatnio zaczęło tam 
studia również czterech księży z Polski.

Wymiany Kulturalne z Polską
Trzy samoloty zabiorą niebawem Filadel­

fijską Orkiestrę Symfoniczną do Europy w 
turę—“kulturalnej wymiany”—dwa aeropla­
ny z muzykami i jeden z ich instrumentami.

Ogółem pojedzie do Polski, Rosji i innych 
krajów za Żelazną Kurtyną 116 członków 
orkiestry. Muzycy odlecą do Londynu ligo 
maja. Po kilku koncertach w Londynie i Pa­
ryżu, udadzą się do Rosji. W Moskwie dadzą 
5 występów, w Leningradzie 4 i 3 w Kijowie.

Z Rosji i krajów skandynawskich orkie­
stra pojedzie do Polski i wystąpi z 6 kon­
certami w czterech miastach polskich. Po­
wrót do Stanów Zjednoczonych nastąpi 6go 
lipca.

W drodze tej wymiany do Ameryki przy- 
jedzie troje artystów rosyjskich, a to: pia­
nista Vladimir Ashkenazy, skrzypek Igor 
Besrodni i mezzo-sopran Zara Dołuchanowa, 
zaś z Polski zespół “Mazowsze.”

Dyskusja o Nowej 
Inteligencji w Polsce

Na łamach prasy warszawskiej toczy się 
ostatnio dyskusja na temat nowej inteli­
gencji w Polsce. Dyskusję tę wszczęło pismo 
“Orka,” artykułem profesora J. Chałasiń- 
skiego pod tytułem “Czy nowa inteligencja 
jest klasowa?” Z relacji Chałasińskiego— 
pisze “Życie Literackie” w numerze 8—1958 
roku—wynika, że “zamiast spodziewanej in­
teligencji klasowej, robotniczej i chłopskiej, 
która zastąpić miała dawną inteligencję szla- 
checko-mieszczańską, otrzymujemy w ^roz­
bitej, rozproszkowanej i niezbadanej dotąd 
naukowo masie (700,000 plus 170,300 stu­
dentów) jakieś zadatki na Inteligencję ogól­
nonarodową, ludową o tyle ‘o ile jest prze­
niknięta wiarą w bezklasowy ideał narodu.’ ”

Prof. J. Chałasiński stwierdza następnie, 
że “wciąż jeszcze nie wiele wiadomo o przy­
gotowaniu inteligencji do przekształcenia 
kultury mas, o jej kwalifikacjach i horyzon­
tach orśz poczuciu odpowiedzialności. Nie 
wiele też wiadomo o jej ideałach i wzorach 
obyczajowych ..Poza tym jeśli mówi się 
o poczytności w młodym pokoleniu powieści 
historycznych Kraszewskiego i Sienkiewicz^, 
to dowodzi to “głodu tradycji narodowych” 
wśród młodej inteligencji.

KUPUJCIE BONDY
OSZCZĘDNOŚCIOWE

Wióra 
spod PIÓRA

DARY

Kim jesteśmy — 
Jest darem Boga dla nas; 
Kim będziemy — 
Jest naszym darem dla Boga.

Anonim
* * *

LINGWISTA ZAMIATACZEM

Prasa amerykańska w Seattle 
(w stanie Washington) rozpisała 
się ostatnio o niejakim Bronisła­
wie Szymańskim, byłym oficerem 
armii polskiej, mówiącym cztero­
ma językami, który, jak piszą, jest 
zupełnie “zadowolony z zamiata­
nia” sal wykładowych i korytarzy 
na Uniwersytecie Washington, 
gdzie pracuje jako “janitor”, czyli 
stróż.

Mówi on wesoło, że niektórzy 
jego przyjaciele w Polsce nape- 
wno by się uśmiali, widząc go 
paradującego w narodowym stro­
ju amerykańskim (overalls).

* * ♦

STARY POETA 
O NAJMŁODSZEJ POEZJI 

POLSKIEJ

Stary poeta polski, ze sławnej 
po pierwszej wojnie światowej 
grupy Skamandra, pisze w Nowej 
Kulturze o najmłodszej poezji 
polskiej.

Wytworzył się szantaż “współ­
czesności”. Redaktor pisma nie 
rozumie tego co drukuje, ale boi 
się odrzucić, aby go nie posądzono 
o nierozumienie współczesności.

Powracają te stare widma da- 
daizmu i futuryzmu, ale nie moją 
jest sprawą szukać na to wytłu­
maczeń socjologicznych.

Można by od biedy skojarzyć 
to z upadkiem rzemiosła w ogóle, 
z pracą maszynową i brakiem 
kryteriów rzemiosła cechowego.

Czeladnik, aby stać się maj­
strem, musiał wykonać pracę tru­
dną.

Tak było w uczciwym złotnic- 
twie i w uczciwej poezji.

Czy trudno jest napisać prze­
ciętny wiersz awangardowy?

Wydaje mi się, że łatwiej niż 
skromną notatkę prozą.

Płoszę oto wiersz:
Burgundio andaluzio 
urodo rzeczy poczętych 
jak spleśniały pień 
dawnych drzew paproci 
A-rtemizy waga
Napełniona już po .brzegi losem 
albo jak
Rzecz która jest rzeczą 
elementów elementarnych 
Staje przed tobą 
olśniewająco zawiła 
Raniąc • 
algebrą metaforyczną 
Chwałą
Herostratesów magii.
No i cóż# Wcale niezłe. Napisa­

łem to teraz na poczekaniu, ma­
jąc na celu tylko skromny akro- 
stych.

przeczytajcie pierwsze litery te­
go wiersza:

BujdA Na ReSoRaCH.
* * *

NIEPOKÓJ WIEKU 
DOJRZEWANIA

(Modernistyczny wiersz z Polski)
ojcze 
nieomylnie 
umiesz kierować 
ruchem pociągów 
przerzucać zwrotnice 
zapalać sygnały 
nigdy nie zrobiłeś katastrofy 
ojcze spólrz 
ja 
też jestem 
pędzącym x
z szaloną szybkością 
pociągiem 
gdzie?
najprawdopodobniej przed siebie 
ojcze 
słyszysz?
pozapalaj wszystkie sygnały 
na moim szlaku 
przerzucaj zwrotnice 
abym nie wypad! z szyn 

l
Ryszard Bartowski

* * *

KOBIETY SZWAJCARSKIE 
I PRAWO GŁOSU

Szwajcaria, pomimo że jest jed­
nym z najbardziej demokraty­
cznych krajów na świecie, nie da­
ła jeszcze prawa głosowania ko­
bietom w wyborach, bowiem zna 
dobrze charakter i zamiłowania 
swych kobiet.

Z ankiety przeprowadzonej nie­
dawno w Zurychu, wynika, że 
Szwajcarki nie bardzo pragną 
prawa wyborczego.

Na 145,284 kobiety, 19 procent 
wypowiedziało się kategorycznie 
przeciwko przyznaniu prawa wy­
borczego dla obywatelek, 40 pro­
cent wyraziło się za przyznaniem 
takiego prawa we wszystkich 
dziedzinach, a 41 procent za pra­
wem wyborczym tylko w dziedzi­
nach dotyczących szkolnictwa, ko­
ścioła i spraw społecznych.

Jak więc widać z tego, kobiety 
szwajcarskie wolą zostawić prawo 

: głosowania w wyborach mężczy­
znom, a same pragną raczej mieć 
pełne prawo głosu i decyzji — 
w domu...

Co Życie^Niesie
O Ociągającej Się Wiośnie. — I o Baziach, 

Które Podmuchom Zimy Się Oparły. — 
Jakoteż o Polskich Przysłowiach Wczesno­
wiosennych.

Jak to zwykle bywa na 
terenach Środkowego Zacho­
du, — i tegoroczna wiosna o- 
późnia się z powrotem, ka­
prysi, raz się uśmiechnie słoń­
cem, raz zachmurzy słotą, a 
częściej jeszcze ucieka przed 
zimnymi wiatru podmuchami 
wyprawiającymi harce na 
śródlądowym niżu raz od 
strony Kanady, to znów od 
Gór Skalistych.

I tak się człowiekowi stę­
sknionemu słońca, kwiatów i 
ptasząt zdaje, że wiosna nie 
kwapi się do nas, że przycho­
dzi jakby z musu, a z na­
szych wzdychań nic sobie 
nie robi.

A przecież jest nam tak 
bardzo potrzeba!

Nie dlatego, że to już kwie­
cień i maj na karku i odwiecz­
nym rzeczy porządkiem ma­
my się prawo spodziewać 
kwiatów i zieleni.

Ale raczej dla ulgi wew­
nętrznej po tych wszystkich 
utrapieniach, jakie nas zew­
sząd otaczają. Wiadomości 
zbliska i zdaleka nie są weso­
łe. Mówią o kłótniach, zbrod­
niach, groźbach atomowych. 
Człowiekowi się zdaje, że cza­
rne czasy już z nami na zaw­
sze pozostaną.

I właśnie w takich okre­
sach tchnienie wiosny, mó­
wiące o wiekuistej życia uro­
dzie, wzmacnia w nas wiarę i 
rozpogadza nasze w ’’rżenie 
w przyszłość.
Oparły Się 
Podmuchom Zimy

A wśród tych niepewności 
wiosennych, w których pogo­
da sprawia nam niespodzian­
ki i wisielcze figle z zimowy­
mi podmuchami, — jedno 
przemiłe zjawisko pozostało z 
nami od pierwszych odwilży 
marcowych: — bazie.

Przypominają nam wio­
snę w Polsce. Skromniejsze 
są tutaj, niż bazie starokraj- 
skie i w biedniejszej pokazu­
ją się szacie odmian, ale za­
wsze są — baziami.

Gdy, stopione młodym, mar­
cowym słońcem, spłyną śniegi 
i lody ku Wielkim Je’ziorom i 
ku Zatoce Meksykańskiej, 
wraz z pierwszymi kwiatami 
wczesnej wiosny pojawią się 
na gałęziach pewnego gatun­
ku wierzby oraz na leszczy­
nach srebrzyste, puszystą 
mgłą owiane bazie, radosny 
symbol budzącej się do no­
wego życia przyrody.

Rozmaicie w różnych stro­
nach polskich ziem zwykło się 
je nazywać.

W jednych dzielnicach Pol­
ski lud zowie baziami, gdzie 
indziej znowu przylgnęła do 
nich pieszczotliwa nazwa ko­
tek, albo też, tak jak na Ślą­
sku na przykład, nazywają lu­
dzie kociankami, a koło żyw­
ca—kocankami.

Śliczne są.
Posiadają, stosownie od ro­

dzaju drzewa, na którym za­
kwitają, postać niedługich 
złocistych frędzelków, koły- 
szących się na gałązkach niby 
złote wisiorki, trzepotliwe i 
drgające.

Podobne są wtedy do błys­
kotliwych złocistych sznurecz­
ków chwiejących się chybotli­
wie na choince. A to są kotki 
czyli bazie, miluchny i radu­
jący serce owoc pierwszej, 
wiosennej pracy leszczynowe­
go drzewa.
W Rozbudzonej 
Leszczynie

Zagrzało słońce, więc obu­
dziła się leszczyna po długim 
zimowym śnie.

Zaszumiały w jej pniu i ko­
narach bujne soki, zaśpiewa­
ła w gałęziach radość życia, i 
oto z tamtych miąższy i so­
ków, przelewających się przez 
pień i gałęzie, wystrzelił na 
zewnątrz ten przedziwny ę- 
woc pracujących drzewnych 
miz—złociste frędzle bazi, 
lekkie i wiotkie a jednak mó­
wiąc światu i człowiekowi, że 
minęła zima, a nastaje urado­
wany czas wiosny.

A drugie zasię kotki to te, 
co zakwitają wczesną wiosen­
ną porą na osobliwym jednym 
gatunku wierzby.

Te wychodzą z gałązek na 
świat w kształcie srebrzy­
stych, puszystą mgiełką owia­
nych kuleczek, dużych srebr­
nych pąków, nanizanych na 
śmigłej łodydze gałązki.

Wyglądają jak sporej wiel­
kości perły naszyte na śmigla-

RED
CROSS

ste pręty wierzbowych pę­
dów, jak aksamitne gruzełki 
paciorków wpiętych we włosy 
gałązek.

O jednych i drugich mówi 
poezja ludowa:

Kotki na leszczynie, złote 
malowane,

złociste dukaty w słońcu 
wytapiane, 
stanę ja pod wami, 
lubię kotki moje

i się cała wami, cała się 
ustroję.

Złociste dukaty wytapia w 
słońcu—czyż może być coś 
piękniejszego, nad takie ich 
nazwanie?

A to starodawne powiedze­
nie ludowe o ich ważności po­
jawiania się:

Kiedy na leszczynie 
zakwitają kotki,

To zima ucieka przez pola, 
opłotki.

Zimie Odmawiają 
Prawa Powrotu

Rzeczywiście, kiedy zakwi­
tają bazie, to zima już nie ma 
prawa powracać i nadejście 
wiosny zdaje się być faktem 
dokonanym.

Ale ludowe wierzenia przy­
pisują wiosennym baziom in­
ne jeszcze znaczenia.

Wierzbowe czy leszczynowe 
bazie darzone bywają w róż­
nych stronach Polski specjal­
ną miłością, gdyż według lu­
dowego wierzenia posiadają 
one osobliwą moc odpędzania 
chorób i wszelkiego rodzaju 
nieszczęść przy równoczesnym 
zapewnianiu c z ł o w i e kowi 
zdrowia i dobrego powodze­
nia.

Wiosenne bazie to niemal 
to samo co gromnica poświę­
cona w kościele w dniu święta 
Matki Boskiej Gromnicznej— 
to również symbol opieki Bo­
żej nad człowiekiem.

A zwłaszcza, kiedy bazie zo­
staną poświęcone w kościele w 
dniu Palmowej Niedzieli. Mó­
wi o tym stare ludowe powie­
dzenie:

Kotki poświęcane 
w kościele

odżenią nieszczęść wiele.
Na Zdrowie
i Na Czerstwość

W myśl tedy tego wierze­
nia, w niektórych okolicach 
Polski rolnicy zwykli byli u- 
derzać z lekka po bokach ta­
kimi poświęconymi kotkami 
bydło, kiedy je po raz pierwszy 
wypędzano na pastwisko.

W innych znowuż dzielni­
cach istniał zwyczaj połyka­
nia srebrzystych kulek bazi, 
gdyż według wierzenia, ma to 
zapewniać zdrowie i c z e r - 
stwość sił człowieka.

A jeszcze gdzieindziej rol­
nicy nasi zwykli obchodzić, z 
takimi poświęcanymi kotkami 
w ręce, swoje pole, zanim 
przystąpili do pierwszych ro­
bót i prac rolnych, a czynili 
to także w celu zapewnienia 
ziemi szczodrego rodzenia i 
odczynienia wszystkiego złe­
go od roli.

Poświęcane leszczynoive 
prątki,

piękny owoc dadzą zagony 
i grządki.—

oto, w jakich słowach stara 
ludowa tradycja zaklęła wiarę 
ludu odnoszącą się do niezwy­
kłej siły i mocy poświęcanych 
w kościele bazi.

A zawsze, nie tylko po 
wsiach zresztą, bywały bazie 
na polskich ziemiach długo 
zimową porą oczekiwanym 
znakiem i radosnym symbo­
lem wiosny i zmartwychwsta­
jącej do nowego życia przy­
rody po długim śnie zimo­
wym.
Tak Też Bywa u Nas 
w Chicago

Taż też bywa i na piaszczy­
stych równinach środkowego 
Zachodu. Bazie zwiastują 
nam wiosnę, są jej pierwszym 
przemiłym pozdrowieniem.

Pojawiły się w kwiaciar­
niach naszych na początku 
marca.

Przyszły później i mrozy i 
gołoledzie.

Wiosna nieraz schowała się 
poza chmurami na nieboskło­
nach.

Ale bazie zostały z nami.
Jako pozdrowienie nowej 

pory roku—jako zadatek lep­
szej pogody, jako symbol wie­
kuistego zachwycenia się ży­
ciem.

Dziś, po wielu tygodniach 
zimnych i chmurnych,—bazie 
wabią oko w kwiaciarniach i 
kuszą człowieka, aby wyrwał 
się za miasto—na otwarte 
przestrzenie i tam przedwioś­
nie witał.

TIMELY TOPICS
The Voice Of America
(Excerpts From Utterances Made By Senators 

In The U. S. Senate, March 20, 1958, Dur­
ing Debate On Amendment To Public Law 
480, Pertaining To U. S. Policy Toward 
Poland)
DEMAGOGUERY AT 

ITS WORST
Sen. JENNER:

All my amendment does is to 
say to those in charge of the pro­
gram. “If you are to use the 
taxpayers’ money to destroy nat­
ural trade outlets in Canada and 
South America, if you propose to 
subsidize Poland and Yugoslavia, 
so that the housewife in Poland 
or Yugoslavia can buy food 
cheaper than can the American 
housewife, whose husband is un­
employed, we propose to prevent 
it.” — C. R. 4324/58.

PROOF IN THE PIE

Mr. BRIDGES:
In applying certain principles 

or standards we should bear in 
mind the fact that Poland has 
voted against United States in­
terests in the United Nations to a 
greater extent than has Russia. 
That is a very interesting com­
mentary on whether or not Po­
land is communistic. It will be 
very interesting to see how the 
Congress performs in this connec­
tion. I should like to see a rec­
ord vote. — C. R. 4324.

(What relation between those 
who so voted and the POLISH 
PEOPLE who are still deprived 
of representation and recogni­
tion?)

* * *
FROM ONE WHO SAW

Sen. ELLENDER:
For example, I have just re­

turned from Poland. I visited the 
country for over a week. I went 
all over the country. There is 
no question but that the Govern­
ment of Poland is communistic. 
There is no doubt about IL How­
ever, I venture to say that the 
people there are against com­
munism. — C. R. 4324.

METHOD IN MADNESS

Sen. AIKEN:
Would the Senator from Lou­

isiana interpret the amendment 
as meaning that if any country 
now within the Communist orbit 
should attempt to break away 
from a Communist group, it could 
never expect any help from 
America?

Mr. ELLENDER: That is the 
way I interpret it.

Mr. AIKEN: Would it not be 
an iron-clad guaranty to Russia 
that we would never help any of 
her satellites achieve freedom? — 
C. R. 4325.

WHO SPEAKS FOR POLAND? 
Sen. ELLENDER:

I am of the opinion that the 
agreement we entered into with 
Poland will have that effect in 
the long run. It is true that 
Poland’s government is commu­
nistic. There is no doubt about 
it. However let us not lose sight 
of the fact that most of the people 
are overwhelmingly afati-Com- 
munist; we must remember that 
in Poland over 90 percent of the 
tillable land is still in the hands 
of individuals.

Mr. AIKEN: Did not the Sen­
ator notice that according to 
articles in the newspapers the 
other day, Poland is giving a sub­
stantial portion of state-owned 
land to the people?

Mr. ELLENDER: That is be­
cause we are making progress in 
our effort to wean Poland and 
other Iron Curtain countries away 
from Russia.

Mr. AIKEN: That is a direct 
result of the assistance which the 
United States gives Poland. Is 
that not correct?

Mr. ET J.ENDER: There is no 
doubt about it.

Mr. AIKEN: Can we afford to 
serve notice on the people of 
Poland that we are condemning 
them forever to remain under 
Communist domination, and that 
no matter how much they desire 
liberty, they cannot expect any 
help from the United States?

Mr, ELLENDER: I am very 
much surprised and disappointed 
in the lack of confidence which 
some of the Members of the Sen­
ate on the other side of the aisle 
seem to show in the leader of 
their own party and a State De­
partment whose policymakers are 
members of the same political 
party as the Chief Executive.

Sen. HUMPHREY: By adopting 
an amendment which is inter­
preted as this one is, we would be 
serving notice, first, on the Rus­
sians, that they may do just as 
they want to do and that we will 
not interfere in the satellite na­
tions; secondly, we would serve 
notice upon the people in the 
satellite nations who have had 
the courage to struggle away 
from some of the iron grip upon 
them, that they will get no help 
from tl^e United States.

In the instance of Poland we 
should face the fact that this is a 
calculated risk. If my friends on 
the other side of the aisle want 
sure bets, then they are in the 
wrong party, first of all, and, ii| 
the second place, they are on the* 
wrong side of the issue.

However, it seems to me that 
the cardinal of the Catholic 
Church in Poland believes that 
it is fit and proper that the 
United States make some effort 
to help the people of Poland 
throw off from their back the 
terrible yoke of Communist tyr­
anny.

This involves food for hungry 
people. This involves food to 
break up collective farms. This 
is food to assist Poland to have 
at least a little living space.

Finally, I conclude by saying 
that I am getting a little weary, 
as a member of the Democratic 
Party, of continuously having to 
stand here in the Senate and take 
the heat for defending the ad­
ministration in some of the morl 
worthy aspects of its foreign 
policy. I know that the amend­
ment’ can be interpreted that a 
vote against it is a vote for com­
munism. Well, in that case, let 
me say that I am joining the side 
of the Pope and the cardinal of 
Poland. If Senators on the other 
side of the aisle want to stand 
up to the people of Poland and 
tell them that they will not give 
them assistance, let them take it 
up with the great spiritual leaders 
who have appealed for this as­
sistance. Let them take it up 
with the great patriots w'ho are 
appealing for this assistance. I 
commend the President and the 
Secretary of State and the Sec­
retary of Agriculture in this in­
stance.

The Self-Made Man —
MEMOIRS

By Joseph F. Konopa, M.D.
(Continued)

I noticed during these 4 years 
many of the faculty and staff 
members were prejudiced to stu­
dents with more or less foreign 
names.

During my studies of Medicine 
I went to my old Drug Store 
neighborhood. I always called on 
the crippled newspaper boy, still 
at the corner .selling the daily 
papers. Very often I met some of 
the old Drug Store customers and 
they asked me what I was doing, 
and where I was working? I told, 
them, and they were all very 
much surprised and pleased. They 
told me to hurry up, get through 
and open the office in the neigh­
borhood. I promised them I would 
so I did later when I was ready 
to practice Medicine and Sur­
gery.

When I was studying medicine, 
I used to get very tired and sleepy 
late in the evening especially 
when I worked in a Drug Store 
that evening, and if I wanted to 
study that same evening or night. 
To prevent myself from falling 
asleep while studying late, I used 
to get up every little while, and 
do some exercise, and I always 
had a bottle of Smelling Salts on

my table handy to keep me 
awake. Often, I preferred >to get 
up early in the morning at 4 or 
5 A.M. because I could study 
better then after a few hours of 
sleep and rest.

In my Senior year of school I 
was quite busy, my graduation 
year, so I studied hard, didn’t 
work so much and not so often 
evenings in the various Drug 
Stores, because I wanted to fin­
ish up. I wanted to graduate with 
my class of 1916 in June.

Yet, one day I had some busi­
ness in my old neighborhood. I 
got off the street car as usual, at 
the same comer, and to my sur­
prise I didn’t see the crippled boy 
at this corner any more, where 
he was daily for about 15 years, 
and who used to loan me dimes 
for my lunches in 1904 and who 
was always one of my best pals 
and friends, who kept me from 
starving. The newsboy told me 
he died about 2 months ago, prob­
ably from his daily exposure for 
about 15 years, and about 15 hours 
work daily. I was saddened to 
hear of his death.

(To be continued)

Czyta.iac ’Dziennik Związkowy” 
dostajecle eo dzień najswiezizo 
wiadomości i całego (wiata.
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Ticklers By George

THIS OLPJOHNNY* THIS 
HEAP IS THE ■

OUR YOUNG PEOPLE 
LIVED DANGEROUSLY 
WHEN GRANDMA WAS 

A Girl...

SEVEN PUCKS. 
•! r-—

Outlet Gains Kolski Lead As
RBC Jolts Congress Hall, 3-0

Irene Jurek Rolls 500
STANDINGS

W. L.
Outlet Supply  60 33
Congress Hall  59 34
Frank’s Food  57 36
R. B. Clothes  57 36
Chicago Electronic  53 40
Baker’s Tavern  53 40
Mauritzon & Co  48 45
Bar Ranch  48 45
Priebe Printers  47 /z 45 */2
Blackhawk Inn  45% 47%

Reliance Spec ............... 42 51
Flash Cab ......................  41 52
Happy Hour  22 71
Kom On Inn ................. 18 75

Outlet Supply hopped into first 
place in the Ed Kolski Ladies 
Bowling loop race by 1 game over 
Congress Hall by winning 2 games 
from Reliance Special Delivery 
while C. H. was losing all 3 games 
to R. B. Clothes, last Monday night 
at Congress Arcade.

Mimi Ratzel fashioned a 445 and 
Charlotte Lewandowski 430 for 
Outlet, Audry Cecchia 419 for Re­
liance, Mary Huron 417 for RBC, 
and Isie Reining 449 for Congress 
Hall.

Priebe Printers blanked - Happy 
Hour Inn and Kom On Inn trip­
ped up Mauritzon and Co., 2 to 1. 
Jean Shea rolled 409 for Priebe,
D. O’Hare 408 for Happy Hour, 
B. Wendt 398 for Kom On Inn, 
and J. Z'ajac 426 for Mauritzon.

Adele Rice’s 442 netted Baker’s 
Tavern a clean sweep over Black­
hawk Inn, whose attack showed 
a 411 by R. Constantino.

Irene Jurek recorded a 500, Jen­
ny Peshka 477 and Rita Winnis 459 
to spark Frank’s Food to a pair 
of victories over Bar Ranch. Do­
lores Hernet tossed a 448 and V. 
Imlaw 420 for Bar Ranch.

Chicago Electronic halted Flash 
Cab thrice on Helen Sprincz’s 476 
and Lucille Kluth’s 439. J. Favia 
posted a 432 for Flash Cab.

Scores:
BAR RANCH — V. Imlaw 420, 

L. Augustyn 338, F. Rico 356, M. 
Cekus 415, D. Hernet 448.

FRANK’S FOOD — I. Poteracki 
357, R. Winnis 459, S. Swanek 369, 
I. Jurek 500, J. Peshka 477.

FLASH ( AB—I,. Klaja 340. K. 
Klaja 376, S. Masello 359, J. Favia 
432, E. Favia 384.

CHICAGO ELECTRONIC — A. 
Grienki 398, S. Labus 355, L. Fiał­
kowski 420, L. Kluth 4 3 9, H. 
Sprincz 476.

PRIEBE PRINTERS — E. Pio­
trowski 391, J. Shea 409, E. Sprin- 
gel 381, S. Kwasniewski 386, T. 
Priebe 396.

Wisłą SAC Spring 
Ball April 19th

The Wista Social Athletic Club 
will stage its Annual Spring Ball 
on Saturday, April 19th, at Fal­
cons Hall, 1062 N. Ashland Ave., 
featuring Kazio Korolenko and 
his Golden Melodies King-Size 
orchestra.

Entree at 8:00 P.M.
For table reservations phone 

BR. 8-4613.
The committee consists of Hen­

ry Czaplak, Joseph Gorzelań­
czyk and Tadeusz Szebert.

HAPPY HOUR—T. O’Hare 302, 
A. Pruskowski 320, D. Grunwald 
366, G. Bonczkowski 265, D. O’­
Hare 408.

MAURITZON — V. Cor'biel 387, 
J. Zajac 426, H. Wisniewski 372, 
G. Threle 394, R. Kuznis 408.

KOM ON INN—B. Wendt 398, 
J. Crandall 258, L. Tipler 380, L. 
Duffy 270, I. Tuntas 322

R B. CLOTHES — M. Hotcroneg 
389, L. Kasselr 383, V. Janke 355, 
M. Huron 417, L. Guzniczak 391.

CONGRESS HALL — L. Geary 
336, M. Baer 394, G. Deering 376, 
G. O’Bremski 368, I. Reining 449.,

BLACKHAWK INN —D. Root 
302, D. Swidak 308, M. Gielispie 
348, E. Applegate 329, R. Constan­
tino 411.

BAKER’S TAVERN—S. Strach 
397, D. Blahut 352, A. Rice 442, 
L. Szare 318, E. Wójtach 414.

OUTLET SUPPLY—B. Maślana 
416, M. Ratzel 445, M. Maślana 
298, L. Stadelman 410, C. Lewan­
dowski 430.

RELIANCE—M. Virsarie 338, J. 
La Salvia 372, V. Pelusi 318, J. 
Fontana 392, A. Ceuchin 419.

Al Lopez To Guest 
With Barry

The Chicago White Sox outlook 
for the coming baseball season will 
be discussed by Sox manager Al 
Lopez on Norm Barry’s Sports 
Roundup, Monday, April 14 (WN 
BQ-Channel 5, 10:20 p.m. CST) 
(color and black and white).

Lopez wil talk about the Ameri­
can League pennant race on the 
eve of the season opener. The 
White Sox open their season 
against the Detroit Tigers in Co- 
miskey Park on Tuesday, April 15.

Club 41 P.N.A. 
Dance April 25

The annual Club 41 Spring 
Dance is scheduled for Friday 
night, April 25, at the Congress 
Ballroom, 2047 N. Milwaukee 
Ave.

Music at its finest will be sup­
plied by the Harmony Kings or­
chestra, starting at 8:30 o’clock.

Tickets are available at only 
90 cents apiece, and can be pur­
chased from any member of Club 
41 PNA.

Chairman Frank (Uncle) Kal- 
ucki extends an invitation to all 
members of PNA sports and soc­
ial clubs to join in the festivities.

Association Of Polish 
University Students 
Dance April 19th

The Association of Polish Uni­
versity Students in the United 
States of American (Chicago Divi­
sion) will present an Academic 
Dance on Saturday night, April 19, 
at the Polish American Congress 
(Illinois Division) hall, 1838 W. 
Madison St.

Group 83 Of South Bend, Indiana, 
Rolls In National PNA Keg Meet
2 5-Man Teams, 12 Singles And 6 Doubles 

Squads See Action At Gage Park Bowl
May

Two strong 5-man teams from 
South Bend, Indiana, represent­
ing Group 83 PNA — Irving’s 
Dining Rooms and Art Mosaic and 
Tile Co. — will compete in the 
1958 National PNA Men’s and 
Women’s Bowling Tournament, 
scheduled for May 16-17-18. at 
the Majcher Brothers’ Gage Park 
Bowl, 5643 S. Western Ave., Chi­
cago, Ill.

Captain Al Długosz, who is 
averaging 179, John Długosz 
(194), Zack Długosz (193), Cas 
Sinkiewicz (192) and Joe Bykow­
ski (181) comprise the Irving’s 
Dining Room team. The team 
event will be shot on Saturday 
afternoon. May 17, at 3:30 o’clock.

Chet Długosz, son of Al Długosz 
and possessor of a 176 average, 
will join the above mentioned 
keslers in the singles.

Bykowski-AI Długosz, Sinkie- 
wicz-John Długosz and Zack Dlu- 
gosz-Chet Długosz will form the 
doubles squads for Irving’s Dining 
Rooms.

Middleweights 
Boyd And Rivers 
In Stadium Bout

Two hard punching Middle­
weights meet in Chicago Stadium 
Wednesday night when Bobby 
Boyd takes on Neal Rivers in the 
10 round main event. Both have 
outstanding “slugging averages”. 
Boyd nas knocked out 22 of his 47 
victims while Rivers is batting well 
over .500 with 23 knockouts in 39 
wins.

Rivers scored two KO's thia year 
both over men named Hernandez. 
On March 5 he knocked out Ramon 
Hernandez in Albuquerque and on 
Feb. 24 he clobbered Chebo in 
Buffalo in the second round. Ra­
mon lasted' until the third round. 
Rivers has an overall record of 
39-6-2. Boyd has 47 wins, eight 
Bosses and three draws.
"'Boyd is getting plenty of tips 
from another great slugger who is 
now devoting his boxing energies 
to training. That would be Bob 
Satterfield, who scored 31 knock­
outs in his topsy turvy career. — 
After undergoing surgery on his 
eye which was completely success­
ful, his Manager, Berny Glickman, 
put him to work teaching boys 
like Boyd. Jesse Bawdry and other 
stablemates the fundamentals of 
the game.

Satterfield has developed into a 
good teacher, which is not always 
the case with successful athletes 
who try to communicate their suc­
cess to others. — Unlike Rogers 
Hornsby, Walter Johnson, Ty Cobb 
and other great stars who had 
problems as Managers, Satterfield 
is finding the youngsters good 
listeners who respect his ability as 
a fighter.

Boyd has a chance to move right: 
Into the thick of the Middleweight 
picture along with Spider Webb, 
Wane Fullmer, Joey Giardello and 
Tory Calhoun. Webb was beaten 
by Holly Mims and in his last uot, 
Boyd held Mims to a draw. Thus 
it could be that Satterfield’s tips 
are proving helpful to Bobby, 
whose career has been a lot like 
Satterfield’s.

THE CARD
Bobby Boyd, Chicago, vs. Neal 

Rivers, New York, 10 rounds, 
Middleweights.

Rudy Elis, Chicago, vs. Jim Dan­
dy, Chicago, 8 rounds 160 lbs. 

Henry Hank. Milwaukee, vs. Geor­
ge Benton, Philadelphia, 6 
rounds, 160 lbs.

Sonny Ray, Chicago, vs. Lou 
Bailey, Peoria, 6 rounds, 175 
lbs.

Joey Parks, Chicago, vs. Eddie 
Perkins, Chicago, 6 rounds, 142 

lbs.
King Farouk, Chicago, vs. Robert 

Scott, Chicago, 4 rounds. 146 
lbs.

17-18
The singles and doubles will be 

rolled on Sunday afternoon, May 
18, at 3:30 o’clock.
STRZELECKI CAPTAINS 
ART MOSAIC

Benedict Strzelecki, who sports 
a 166 average, will captain the 
Art Mosaic and Tile Co. squad of 
South Bend, which also includes 
George Jaskowiak (167), Louie 
Szulczyk (156), John Strzelecki 
(151), Arthur Matteson (150) 
and Charles Brown (148). Their 
team event is slated for Saturday 
afternoon, May 1'7, at 3:30 o’clock, 
with the singles and doubles 
carded for Sunday afternoon, May 
18. at 3:30 o’clock.

Brown - Jaskowiak, Szulczyk- 
Matteson and John Strzelecki- 
Benedict Strzelecki will form the 
double combos.

Stanley Józefiak is Tournament 
Manager and Anthony J. Sarato- 
wicz is the Chairman and Ted 
Ukleja the Co-Chairman of the 
Entertainment Committee.
MR. JÓZEFIAK EXPERIENCED 
TOURNAMENT DIRECTOR

The Tournament Manager, 
Stanley Józefiak, is noted for his 
outstanding work in the opera­
tion of District 12 PNA Baseball, 
Basketball, Bowling and Softball 
leagues and tournaments during 
the last two decades.

As the Chairman of the District 
12 PNA Sports Committee Mr. 
Józefiak, together with the other 
members of the committee, name­
ly, Frank Prochot. Irene Skarżyń­
ska, Frank Buczek, Anthony J. 
Saratowicz, Edmund Desecki and 
Iggy Szafran, has seen the suc­
cessful sponsorship of 17 succes­
sive District 12 PNA Bowling 
Tournaments and the annual 
Hucklebbery Finn Costume Con­
tests and Fishing Rodeo staged 
at Sherman Park.

Incidentally, all of the above 
mentioned persons are members 
of the various National PNA 
Bowling Tournament committees. 
Mr. Saratowicz is the chairman 
and Ted Ukleja the co-chairman 
of the Entertainment Committee.

Second Federal
Sof tballers In 
Three Workouts

Manager Jimmy Hoffman and 
Captain Joe Megacz of the Second 
Federal Savings softball team (E. 
John Sierocinski PNA Senior 
Softball league champion the last 
9 years) have scheduled three 
workouts for the Feds in prepa­
ration for the 1958 PNA season 
which opens Friday evening, 
June 6, at Eckhart Park.

The practice sessions are card- ! 
ed for three successive Friday 
evenings — May 9-16-23 — at 
Eckhart Park, Northeast Diamond, 
from 6:30 to 8:00 PM.

Members of last year’s title 
winning Second Federal Savings 
team — Bill, Ted, Len, Tom, Lar­
ry and Jimmy Hoffman, Wally 
Mroz, Lou King, Steve Tkoletz, 
Emil Flerick, Willie Kozlowski, 
Earl Abraham, Roy Errera, Jerry 
Sikorski, Joe Megacz, Ed Thomas, 
Jim Bondmass and Frank Kuc — 
have been invited to participate 
in the workouts.

Joining the Federals in the 1958 
pennant contending field thus far 
are the Curly’s Tap Craftsmen, 
Cadets and St. Boniface Holy 
Name Society.

Group 2993 PNA, member of 
last year’s loop, is another prob­
able entry.

The Dan Rostenkowski Demons 
of the 1957 season will in all prob­
ability be replaced by the Edwin 
T. Kolski Boosters. 

Kolskis Beat Stan-Wai Tap In 
District 13 PNA Title Rolloff
Hank Kozlowski Rolls 597 And Tony Podraża 

585; Olczak, Wally Cabaj Pace Losers
final standings

w.
Kolski Boosters 72% 
Stan-Wai Tap S0% 
2nd Federal ......... 58
Stan-Wai Cardinals o2
Quaker Cleaners 43% 
Stan-Wai Spares - 28%

L.
32 U
44%
47
53
61U
76%

The Ed Kolski Boosters, first 
half titlists, and Stan-Wai Tap, 
second half winners, clashed for 
the 1957-58 District 13 PNA 
Bowling 1°°P championship last 
Monday night at Stack and Ryan 
Alleys, with the Kolskis emerging 
triumphant in all 3 games, back 
of a 597 series by Hank Kozlow­
ski a 585 by Tony Podraża and 
a 590 by Tommy Hoffman.

They won the opener by 57 
pins, the second by 16 and the 
third by only 3.

Ed Olczak posted a 5a3, Wally 
Cabal 520 and Joe Martin 517 for 
Stan-Wai Tap.

In other league action Second 
Federal Savings-Council 91 SAC 
beat the Stan-Wai Cardinals. 2 
to 1, and ^e Stan-Wai Spares 
held the Quaker Cleaners to a 
stalemate. .

Bruno Nawiesmak rolled 527 
and Ted Skaluba 494 for the Fed­
erals George Kowalski 531 and 
Hank Ziemba 518 for the Cardi­
nals. Stan Lubiński 518 for the 
Spares, and W. Dorb 492 for the 
Quaker Cleaners.

BANQUET TONIGHT
The league will stage its an­

nual Banquet tonight. 7 o’clock, 
at The Party House. 6112 W. 
Diversey Ave.

Dr. Stephęn F. Lisowski, vice- 
president of the PNA and chair­
man of the Alliance’s Sports- 
Youth Department, has been in­
vited to award the PNA Sports- 
Youth Department team and in­
dividual trophies to the cham­
pions and runnersup.

Walter P. Cabaj is the presi­
dent. Tony Podraża the vice- 
president and Hank Galazkiewicz 
the secretary of the District 13 
PNA Bowling league.

KOLSKI: C. Ryszkowski 485, 
L. Groński 433, T. Podraża 585, H. 
Kozlowski 597, T. Hoffman 500.

STAN-W AL TAP: J. Martin 
517, W. Cabaj 520,. H. Skaluba 
487, E. Olczak 553.

2-ND FEDERAL: B. Nawies- 
niak 527, B. Reding 472, A. Ger­
lich 428, T. Skaluba 494, H. Galaz 
476.STAN-WAL CARDINALS: H. 
Ziemba 518, R. Soinski 393. B. 
Zych 457, E. Ziemba 447, G. Ko­
walski 531.

I STAN-WAL SPARES: F. Dlu- 
zak 457, S. Cabaj 361, S. Lubiński

1 518, B. Madura 407:
QUAKER CLEANERS: J. Siers , 

472, A. Wojda 450, W. Dorb 492,1 
A. Krautter 440. |
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Here’s a sample of the whopping-size fish now being caught in 
Saskatchewan — North America’s newest fishing paradise. Three 
prominent outdoor writers, left to right, Wally Taber, well-known 
big-game hunter; George Strickler of the Chicago Tribune; and 
Hank Andrews, outdoor editor of the Cleveland Press, display three 
hefty Northern Pike — the prize of their morning’s catch in Sas­
katchewan waters.

New access roads are opening up lakes seldom if ever fished be­
fore inthis vast Canadian Province.The angling season opens in the 
middle of May, and anglers never had it so good as they battle huge 
Lake Trout, Northern Pike, Walleye and the sporty Arctic Grayling.

Write to the Tourist Branch, Legislative Annex, Regina, Sas­
katchewan, Canada, for complete information on fishing in Saskat­
chewan waters.

Noted Author Addresses Polish Arts
Club At Literary Contest Meeting

In 1947 she began to write and 
so truthfully did she portray 
Swedish countryside and customs 
that people accused her of living 
there for years. Yet Mrs. Budd 
has never been in Sweden. That 
shows an astounding insight into 
the philosophy and culture of the 
people, to be able to depict them 

.so accurately.

Belmont-Central Savings Blanks
Johnson-Hintzke In NFC PNA

Wodniakowski Fires 253-608

On Thursday, April 24, 7:30 
P.M., at the Polish Alma Mater, 
1645 Milwaukee Ave., a special 
program has been arranged by 
the Polish Arts Club Literary 
Contest Committee on the occa­
sion of the award of prizes to the 
winners in the Twelfth Annual 
Junior Literary Contest of the 
Polish Arts Club. All young 
people interested in writing are 
invited. There will be no admis­
sion fee.

We shall have the privilege of 
hearing Mrs. Lillian Budd tell us 
how she' became interested in 
writing and how she prepared the 
background for her first success­
ful novel “April Snow”. She be­
gan gathering data as early as 
1929 though she was a busy house 
wife, mother, club woman and 
volunteer yeoman in the U. S. 
Navy.

Lewis 2nd In 
Działo Poker Club
Race Via 3 Wins

STANDINGS
W. L.

Aces 58 35
Lewis Alleys------------ 54 39
Frank's No. 2 --------- 53% 39%
Vets 50% 42%
Frank and Julia's------ 45% 47%
Polonia M. M. ---------- 43% 49%
Ed and Marie's--------- 37% 55%
Frank's Nd. 1 29% 63%

Lewis Alleys whipped Frank’s 
No. 2 last Monday night at Lewis 
Alleys to replace the latter in sec­
ond place in the Działo Poker 
Club Bowling lóop race by one- 
half game. R. Gleason rolled 535 
and S. Olejniczak 505 for Lewis 
and Jerry Surzynski 545 and 
Frank Winiarski 515 for Frank’s.

The Aces blanked the Vets to 
increase their lead to 4 games.
S. Działo tallied 574 and Chet Go- 
lab 544 for the Aces, and C. Sta­
rzynski 520 for the Vets.

Frank’s No. 1 turned back 
Frank-Julia’s, 2 to 1, thanks to a 
474 by R. Towalski. R. Erdman’s 
491 paced the losers.

Joe (Pepper) Towalski’s 495 led 
Polonia Meat Market to a pair of 
victories over Ed-Marie’s Tavern, 
whose attack featured Ron Przy- 
tulski’s 550.

ACES: F. Działo 495, A. Gluza 
449, A. Leginski 494, S. Działo 
574, C. Golab 544.

VETS: W. Kus 468, J. Zywicki 
493, J. Patulski 390, C. Statynski 
520.

FRANK'S NO. 2: E. Baski 476, 
B. Radtke 393, F. Winiarski 515, 
D. Mytnik 407, J. Surzynski 545.

LEWIS ALLEYS: Halminiak 
492, Olejniczak 505, Rybarczyk 
462, Gleason 535, C. Kemnetz 434.

FRANK'S NO. 1: T. Nasiernak 
466, F. Mahoney 441, R. Poczekaj 
413, F. Sezak 401. R. Towalski 474.

FRANK-JULIA'S: R. Eroman 
491, J. Jacques 413, J. Tate 455, 
G. Myroa 428, E. Dusk 444.

ED-MARIE'S R. Przyiulski 550,
T. Borta 336, E. Stolarz 411, E. Ba­
nas 375, C. Banas 442.

POLONIA MEAT MARKET: L. 
Paule 480, S. Kantorski 382, J. 
Stawik 421, E. Kuligowski 445, J. 
Towalski 495.

BEST SELLER
April Snow was published in 

195t' and became a best seller. 
Mrs. Budd then decided to bring 
a Swedish immigrant to the 
United States and settle him in 
Chicago. Two and a half years 
later after the publication of her 
first novel, her second book “Land 
of Strangers” appeared. This, too, 
became a best seller and thus 
Mrs. Budd established herself as 
a writer. Her third book is well 
on the way to completion and 
should appear within’a year. Be­
fore the publication of her first 
book, she had never appeared on 
a speakers platform. Since then 
she has spoken to more than 800 
audiences throughout the United 
States.

Mrs. Budd has also written 
books for young people, so the 
contestants in the Twelfth Liter 
ary Contest can be assured of an 
interesting and inspirational talk 
that will encourage them to con­
tinue in their efforts to master the 
art of writing. Members and 
friends of the Polish Arts Club 
are cordially invited to hear this 
brilliant writer and also to be­
come better acquainted with the 
work of the club and its young 
people.

Club Pilzno Spring 
Dance April 19 To 
Feature Bomba Band

Johnnie Bomba and his cele­
brated TV orchestra will supply 
the most excellent dance arrange­
ments during the annual Spring 
Dance sponsored by the Club 
Pilzno and Vicinity (Alliance of 
Małopolski Clubs) No. 116, on 
Saturday night, April 19, at the 
Wozniak Casino, Ballroom, 2258 
W. 19th St., at Oakley Ave., start­
ing at 8:30 o’clock.

Club Pilzno is a benevolent or­
ganization—assisting in the build­
ing of a school in the village of 
“Slotowa” and also aiding the 
Pilzno high school, which are at­
tended by the children óf Pilzno, 
Poland. It has also extended a 
helping hand to many Polish peo­
ple in America and in Poland.

The dance committee, headed 
by Gene Wadas as chairman, An­
toinette Kusmider as secretary 
and Walter Jałowiec as treasurer, 
joins with the administration, 
namely, President Louis Wadas, 
Vice-Presidents Sophia Piekos 
and Michael Maziarka, Financial 
Secretary Stephanie Nowogorska, 
Treasurer Frank Czuba, Financial 
Secretary Frank Peszek, and the 
Board of Managers, consisting of 
Stanislaus Miela, Antoinette Pe­
szek and Joseph Barnas, extending 
a cordial invitation to all mem­
bers of Alliance of Małopolski 
Clubs and those of PNA and other 
Polish American sports and social 
clubs to join in the festivities at 
Wozniak’s Casino Ballroom on 
April 19.

STANDINGS
W. L. 

Johnson-Hintzke 58 35
Belmont-Central Sav. _57 36
Acme Tool 53 40
P. G. Baking 52% 40% 
Edgebrook Heating 51 42
Chasen F. H. 49% 43% 
Action Camera 47% 45%
Beier Buys Home 44 49

Alert Tool Supply 41% 51% 
Woodchoppers ______ 40 53
Spring Mill Inn 32% 60% 
Adam's Auto Const. -,-30 63

Belmont-Central Federal Sav­
ings and Loan Association tripped 
up the National Fellowship Club 
PNA Bowling loop leading John­
son-Hintzke squad thrice last 
Monday night at 20th Century 
Alleys to trim the latter’s edge to 
only 1 game.

Ed Wodniakowski fired a 253 
third game and 608 series and 
Dr. J. Wood 586 for Belmont- 
Central, which compiled a 2,660 
scratch series, and C. SieverL546 
for Johnson-Hintzke.

P. G. Baking shut out Adams 
Auto Construction on J. Grad’s 
546 and S. Bator’s 531.

Spring Mill Inn won 2 games 
and tied in the other with Better 
BuysiHome Improvements, thanks 
to D. Manning’s 539.

M. Ozga rolled 537 and R. Kraft 
506 to net Action Camera a pair 
of triumphs over Edgebrook Heat­
ing. whose attack was topped by 
R. Tomaszewski’s 540 and Gordy 
Westgaard’s 530.

The Woodchoppers racked up 2 
wins over Alert

549 by A. Grande. B. Heichel 
notched a 521 for Alert Tool.

Acme Tool knocked off Chasen 
Funeral Home, 2 to 1, thanks to a 
483 by A. Danowski. C. Handzel 
shot 518 and J. Zyk 515 for 
Chasen.

JOHNSON-HINTZKE: R. Bo­
jar 524, R. Mazur 49,1, W. Maczka 
450, E. Marten 518, C. Sievert 546.

BELMONT-CENTRAL: E. Wod­
niakowski 608, L. Sitko 453, J. 
Stachoń 488, Dr. J. Wood 586, C. 
Gustafson 525.

ADAM'S AUTO: M. Głowacki 
446, J. Waskowski 427. T. Wa- 
skowski 437, A. Cina 468.

P. G. BAKING: E. Kocol 457, 
W. Desecki 458, J. Grad 546, H. 
Kaminski 410, S. Bator 531.

SPRING MILL: B. Karch 495, 
R. Adamski 400, D. Manning 539.

BETTER BUYS: R. Seifert 401, 
T. Berg 434, B. Fabynski 411, S. 
Gniadek 381, J. Juske 486.

ACTION CAMERA: R. Kraft 
506, M. Ozga 537, R. Swaljug 451, 
M. Dombrowski 497, C. Fleck 451.

EDGEBROOK: C. Tomas 505, 
T. Niewiadomski 500, R. Toma­
szewski 540, L. Tomaszewski , 513, 
G. Westgaard 530.

WOODCHOPPERS: A. Grande 
549, R. Bango 405, R. Bovin 371, 
J. Richards 428.

ALERT TOOL: P. Chiet 476, B.
Heichel 521, V. King 386, W. 
Marek 400, E. Johnson 445.

CHASEN: C. Handzel 518. E. 
Bogucki 435, W. Chasen 466, J. 
Zyk 515, E. Handzel 435.

ACME TOOL: A. Danowski 483,
E. Kiernan 423, R. Wanke 429, E.

Tool behind a 1 Gryglas 467.

Secret Agent X9 By Mei Graff
Registered U. S Patent Office

deadly staccato,
the main island 
of Tropicana with 
his prisoner.,.,, p.

POWN, 
gloves!Phil leaves the 

/ police station on

I'M hit! 
CORRIGAN,
I'M hit! >

Gresik Food Shop Clinches Title
In Council 2 PNA On 2 Triumphs

Paterek, Ukleja Squads Win 3
STANDINGS

W. L.
Gresik Food 58 35
Fortuna Undertaker 53% 39% 
Paterek 52 41
Kościuszko Hall 47 46
Ukleja Tavern ....47 46
Ro-Jo Gift .............. 42% 50%
Lucky Strikes 36 57
Arrowhead Heating 36 57

Gresik Food took two games 
from Kościuszko Hall last Mon­
day night at Wozniak’s Bowl to 
clinch first place in the Council 
2 PNA Bowling League race with 
Bill Dobricky shooting a 528 
series, Phil Restivo 487, Mike 
Mokrzycki 345, John Piwowar 526 
and Frank Gresik 498. For Koś­
ciuszko, Mike Seweryn had a 446, 
Joe Kędzierski 441, Gene Seweryn 
452, Walter Giertuga 459 and Ed­
mund Desecki 493.

Ukleja Tavern won three games 
from the Lucky Strikes, back of 
John Ogrodny’s 528 series. Ted 
Ukleja’s 407, Rudy Radon’s 505, 
Gus Bibro’s 463 and Frank Jam-

roz’s 442. Bill Glonek 428, Joe 
Woolley 378, Al Desecki 403 and 
Lyle Bowden 413 for the Lucky 
Strikes.

Walter Paterek paced his Pa­
terek team to three wins over 
Arrowhead Heating Co., with a 
595 series (incidentally, his wife 
gave birth to a baby girl last 
Thursday). Frank Bazan had a
484, Leo Bazan 525, Pete Reali
485, and Ed Pytko 499. For the 
losers, Steve Rapacz shot 397, 
Marv Kasper 413. Ted Luczyk 458, 
Walter Perełka 380 and Ed Ant­
czak 481.

Fortuna Undertaker won two 
games from Ro-Jo Gift Shop, with 
Tony Bertinetti rolling a 480 
series. Jack Duncan 467, Gregg 
Fola Jr. 441, Chuck Węgrzyn 474 
and Gregg Folta Sr. 486. Ro-Jo’s 
Herb Bode had a 382, Clem Beh­
rens 385, Dennis Hunt 390, Stanley 
Rogers 452 and Joe Mitros 514.

Monday at Wozniak Bowl will 
be Position Night and Sponsor 
Night will be at Ukleja’s Hall.

U.P. Baseball Committee Picks
Mantle, Pierce To Pace A.L.

New York. (UP) — Mickey 
Mantle was made an overwhelm­
ing favorite today to regain the 
American League batting title 
from Ted Williams.

The New York Yankees’ 26- 
year-old slugger was picked over 
the 40-year-old Boston Red Sox 
star by 38 of the 50 writers com­
prising the United Press Baseball 
Committee. The committee also 
predicted that Billy Pierce, key 
man in the Chicago White Sox’ 
pennant plans,‘will be the league’s 
top pitcher.

Williams, who won his fifth 
crown with a .388 average last 
season, was picked to repeat by 
only eight writers. Al Kalinę of 
the Detroit Tigers got three votes 
and Bill Skowron of the Yankees 
had one. Pierce out-polled Cleve­
land's Herb Score, 14-13, in the 
pitchers’ voting with Whitey Ford 
of the Yankees third with eight 
votes. Six other pitchers received 
at least one vote.

The committee was made up 
of three writers covering each of 
the 16 Major League teams in 
spring training in addition to Uni­
ted Press Sports Editor Leo H. 
Petersen and baseball writer Mil­
ton Richman. *

Mantle, who this year could 
become the first player in his­
tory to win three straight most 
valuable player awards, won the 
A.L, title with a .353 mark in 1956 
but lost out despite a .365 ave­
rage last season when Williams 
achieved the highest percentage 
of 17 Big League seasons.

The experts, however, clearly 
are picking “youth” over “age” 
this year especially since Williams 
didn't play in a single exhibition 
game until last week. Ted’s train­
ing was slowed down by a varie­
ty of ailments that limited his 
activity mostly to batting drills.

Kalinę hit only .295 last sea­
son but won the batting title in 
1955 with a .340 mark. Skowron 
has averaged .314 in four Big 
League seasons and has been the 
Yankees’ hottest hitter this spring.

Pierce, a veteran of 11 Major 
League campaigns, has been one 
of the circuit’s top pitchers for 
the last three seasons. His 1.97 
earned run average in 1955 was 
the league's lowest since 1946 and 
in the last two seasons he posted 
20-9 and 20-12 records. His over­
all big league record is 134 wins 
and 110 defeats.

Score, the strikeout sensation 
of 1955 and 1956, was sidelined 
after suffering a severe eye in­
jury on May 7 and wound up 
with a 2-1 mark . He won 16 
games as a rookie in 1955 and 
had a 20-9 record in 1956. He has 
struck out 547 batters in 512 in­
nings.

Ford also missed part of last 
season, because of an arm ail­
ment, but the Yankees’ ace south­
paw is baseball’s most success­
ful pitcher with a six-year re-

Baseball In The Air 
At San Francisco

Part of the crowd which con­
verged on Seals Stadium in San 
Francisco queues up to purchase 
the remaining 3700 bleacher and 
pavilioh seats which went on sale 
for the Giants-Dodgers opener 
April 15th. The game will launch 
San Francisco in major league 
competition. 

cord of 91 wins, 33 losses and 
.734 percentage.

A lifetime 2.71 earned run mark 
and five World Series victories 
also adorn his record.

Jim Bunning, a 20-game winner 
for the Detroit Tigers last season, 
and Dick Donovan, 16-6 for the 
White Sox, received four votes 
each, Bullet Bob Turley of the 
Yankees got two- and Connie 
Johnson of the Baltimore Orioles, 
Frank Lary of the Tigers and 
Early Wynn of the White Sox had 
one each.

One writer picked Pierce and 
Score to tie for the most victories 
anti another picked a three-way 
tie among Pierce, Score and 
Donovan.  
Oaklawn Park, Hot 
Springs Trainers 
At Sportsmans

Trainers of big and little stables 
that competed during the recent 
Oaklawn Park meeting at Hot 
Springs, numbering 57 in all are at 
Sportsman’s Park for the forth­
coming 19-day spring session 
which opens Saturday.

The “Big Four” expected to cut 
a likely figure in the matter of 
winning races at the meeting are: 
Marion H. Van Berg, of Colum­
bus, Nebraska, who led the 
money-winning owners at the 
Sportsman’s Park fall meeting; 
Vain Berg has 30 horses on the 
local scene.

Vester R. Wright, better known 
as “Tennessee” Wright brought in 
25 and George Alexandra, who 
trains for D'nil Denemark, Jr., 
also checked in with 25 head. 
Steve Ippolito, the veteran Chi­
cago trainer whose chief threat is 
Sir Tribal, the Chicago handicap 
star of a few seasons back has 25 
horses ready.

Henry Forrest, another na­
tionally known trainer has 12 
horses including Judge Ray K. 
Trainers with large consignments 
include Bud Rapp, who trains for 
Earl K. Carey has 13 including 
Dupatta and Twilight Run; Bryan 
Wise of the Wise and Simpson 
combine has 12 headed by handi­
cap star Validon; L. R. Smyser, 
who has 12 including Daddy Doe 
and Big Coupon. Oaklawn Park 
winners; W. L. Proctor with 13, 
and Claude Bourland with 14 
horses belonging to Dan Logan. In 
the Logan barn are Ky. Rainbow 
and Power Paly.

Also on the Oaklawn Park list 
are: Earl Beezley, with six; Joe 
Bilbrey, eight, Angelo Cilio,' 10, 
W. L. Flign, 16, R. B. Fanning, 11, 
Clarence Greene for Woodview 
Farm with seven, K. D. Kepler, 
eight, Joe Bollero with eight for 
Jacnot Farm and Frank V. Brach.

Other trainers here include 
John Badali. Walter L. Dorsey, W. 
E. Fling, A. Fiantaco, Ed Golladay,
E. W. Haynes, Dan Howell, Harry 
Herndon. J. J. Homan, Al Horton, 
R. J. Hulse, Frank Kurinec, H. G. 
Knott, R. Lerner, J. J. Lombardo, 
Roy T. McDonnel, Charles Par- 
vin, Mvron Smith, Dave Stone,
F. E. Waldron, W. R. Ware, Jr.,
D. E. Williams, W. H. Pickerd. R.
E. Hirst, C. C. Morris. L. H. Hop­
per, C. Blair, Willard Cook-, 
Eugene Duhon, J. C. Geary, N. R. 
Low, H. Murphy, E. E. Wilson, M. 
Whitebook, L. L. Sackett, E. Faulk 
and A. D. Maxwell.
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Rodacy z Polski Pisza do Was
Poszukuje Adresów Brata i Siostry

Józef Ryza poszukuje swego 
przyrodniego brata i siostrę, syna 
i córki Jana i Kunegundy Paluch, 
zamieszkałych podobno w Chica­
go. Poszukiwanych prosi on o 
zgłoszenie się do p. Andzi Pilar­
czyk pod adresem: 1031 N. Paulina 
ul., Chicago,

Chce Nawiązać Kontakt 
z Rodziną Polską

Jedną z przyczyn skreślenia ni­
niejszej korespondencji jest prośba 
o udzielenie nam pomocy w na­
wiązaniu kontaktu z rodziną pol­
ską przebywającą w USA. Skłania 
nas do tego to, iż jesteśmy siero­
tami i obcięlibyśmy utrzymywać 
łączność z rodakami, z którymi je­
steśmy od dłuższego czasu całym 
sercem. Może jeszcze kilka słów 
o sobie. Jesteśmy od paru mie­
sięcy młodym małżeństwem. Nikt 
z nas nigdzie nie pracuje ze 
względu na studia. Rodzice nasi 
zginęli w czasie ostatniej (II-giej) 
wojny światowej, i w tej chwili 
nie mamy nikogo z bliskich na 
świecie. Zostaliśmy sierotami ma­
jąc 6 i 8 lat życia. Jesteśmy na­
prawdę tak dalece osamotnieni, że 
postanowiliśmy zwrócić się do 
Państwa z prośbą o umożliwienie 
nam nawiązania łączności z rodzi­
ną, która zastąpiłaby nam dawno 
straconych rodziców, a których 
opieki tak bardzo od młodego 
dziecka potrzebujemy.

Za przychylne ustosunkowanie 
się do naszej prośby składamy ser­
deczne podziękowanie. Przesyła­
my serdeczne pozdrowienia wszy­
stkim Polakom w USA. Żegnamy 
zawsze z myślą o Państwu. Z po­
ważaniem: Zofia i Ryszard Mar­
ciniak, Warszawa 12, Aleja Nie­
podległości 147.

Prosi o Penicylinę
Ja jestem cierpiąca na rozstrój 

nerwów, uszkodzenia mięśnia ser­
cowego i nerki. Mam mieć zagra­
niczne zastrzyki, Penicylinę olei­
stą. Więc zwracam się do Was z 
gorącą prośbą o pomoc, bo już nie­
jedni dzięki Wam zdrowie odzys­
kali. — Antonina Mikołajczak, 
Kruszwica, Chanki Sawicki Nr. 6, 
pow. Inowrocław, woj. Bydgoszcz.

Cheą Korespondować 
z Młodzieżą z Zagranicy

Kochani Rodacy, pragniemy za 
wszelką cenę prowadzić korespon­
dencję z młodzieżą z zagranicy t. 
zn. z chłopcami i dziewczętami 
pochodzenia polskiego. Uważamy, 
że młodzież pochodzenia polskie­
go nie odmówi naszej prośby i bę­
dzie chciała z nami korespondować 
t. z. z Polkami mieszkającymi w 
Polsce. A teraz opiszemy coś o 
nas: Otóż jesteśmy bardzo dobry­
mi koleżankami, pracujemy oby­
dwie w księgowości w Hurtowni 
Spożywczej. Mieszkamy w bardzo 
ładnym miasteczku w Białogar­
dzie w województwie Koszaliń­
skim. Mamy blisko morze, tak że 
w każdą niedzielę spędzamy nad 
morzem. Kończąc, prosimy Was 
jeszcze raz o załatwienia naszej 
skromnej prośby, za co Wam zgó- 
ry bardzo dziękujemy i czekamy na 
Waszą odpowiedź pomyślną co do 
naszego listu. Przesyłamy Wam 
moc najserdeczniejszych pozdro­
wień z Polski. A oto nasze adre­
sy: Dorota Urbańska, Białogard, 
pl. Kloszowa Nr. 25-2, woj. Ko­
szalin, Polska. — Krystyna Adam­
czyk, Białogard, ul. Bohaterów 
Stalingradu Nr. 10, woj. Koszalin, 
Polska.

Prosi o Lekarstwo 
Dla Umysłowo Chorego

Ośmielam się zwrócić do Was o 
pomoc. Jestem od 15 lat wdową. 
Męża mego rozstrzelano w 1942 r. 
w Nieświeżu. Mam na utrzymaniu 
staruszkę matkę, 76-letnią i cho­
rego syna, i właśnie prosiłabym o 
lekarstwo dla niego. Ma on lat 23, 
cierpi, powszechnie mówiąc, na 
melancholię, po lekarsku “schyzo- 
fremię”. Po ukończeniu szkoły 
technicznej wyjechał do pracy do 
Gdańska. Tam z nadmiernej pracy 
i zatrucia wyczerpał się jego mło­
dy organizm. Stał się nerwowym 
i niezdolnym do pracy. Odpoczął 
parę miesięcy i musiał iść do woj­
ska. W wojsku stało się nieszczę­
ście. W czasie ćwiczeń odłączył się 
od jednostki i błądził w lesie, ktoś 
go napadł, okradł z ubrania, z bro­
ni i jnaleziono go nieprzytomne­
go. Była sprawa sądowa, posądzo­
no go o dezercję. Chłopak to prze­
żył wszystko, szarpiąc do ostatecz­
ności nerwy.

Musieli go oddać do zakładu dla 
umysłowo chorych. Leczyli go pół­
tora roku. Jednak nic nie pomogło 
to leczenie. Dziwny jego stan psy­
chiczny; ma manię prześladowczą, 
że chcą go otruć, zabić i wogóle 
wszyscy czyhają na jego życie. Za­
brałam go z zakładu do domu, my­

śląc, że spokój domowy przywróci 
mu równowagę duchową. Tymcza­
sem trzy miesiące był w domu i 
stan jego zaczął się pogarszać, sta­
wał się z dnia na dzień niespokoj­
ny. Zmuszona byłam oddać go 
spowrotem do szpitala dla umysło­
wo chorych.

Jestem w rozpaczy, Zwracam 
się do Was, kochani, może mi 
przyjdziecie z pomocą. Parę dni 
temu byłam w szpitalu u syna. Le­
karz powiedział ta choroba
u nas jeszcze jest czalna, ale
w Ameryce już mają środki. Naz­
wa tego leku jest, jak mi lekarz 
podał: Tranquil Tablets. Błagam 
Was, pomóżcie mi! Mój adres: Ja­
nina Arciszewska, wieś Jordano­
wo Nr. 49, pow. Świebodzin, woj. 
Zielona-Góra.

Prosi o Jakąkolwiek Pomoc
Jestem zwykłym pracownikiem 

umysłowym w przedsiębiorstwie 
państwowym i zarobki moje są 
tak niskie w porównaniu z potrze­
bami dnia codziennego, że z led­
wością wystarcza na skromne u- 
trzymanie rodziny. Rodzina skła­
da się z czterech osób, t. j. żona, 
dwoje dzieci i ja. Synek ma już 7 
lat i w tym roku rozpocznie nau­
kę w szkole; córeczka natomiast 
cna 5 lat. Życie u nas nie jest takie 
tanie i nie jest łatwe. Jak pienią­
dze przeznaczy się na życie, bo 
tylko tyle się zarobi, to nie ma za 
co się ubrać, a jak przeznaczy się 
na ubranie,to znów nie ma co jeść, 
względnie jedzeni^ jest bardzo 
uszczuplone, i tak w kółko czło­
wiek musi się borykać z trudno­
ściami dnia codziennego. Jednym 
słowem, od początku drugiej woj­
ny światowej żyło się w niepew­
ności i pod ciągłym strachem, aż 
w roku 1944, kiedy to będąc w 
Armii Krajowej na Wileńszczyź­
nie, zostajemy rozbrojeni przez 
wojska sowieckie i wywiezieni do 
Rosji. Tam będąc straciłem wogóle 
nadzieję, czy kiedykolwiek wrócę 
do Polski. Jednak przy Boskiej 
pomocy przeżyłem wszelkie zło i 
wróciłem w 1946 r. do Ojczyzny. 
Mam nadzieję, że kiedyś u nas w 
kraju też na lepsze się poprawi 
byt, ale wydaje się, że to długa i 
ciężka droga .Trzeba szukać wspar­
cia z zagranicy. Przedstawiając 
trudności jakie są u nas w kraju, 
zwracam się z gorącą prośbą o 
przyjście dla mnie z jakąkolwiek 
pomocą. Mogą to być paczki na­
wet z przenoszoną odzieżą męską 
i damską oraz dziecinną, czy też 
paczki żywnościowe, wogóle czym­
kolwiek, czym tylko Polonia pro­
speruje. Czym tylko pomoże Polo­
nia, z tego będę bardzo rad i przy­
puszczam, że moja tak gorąca proś­
ba nie pójdzie w zapomnienie, za 
co zgóry składam serdeczne “Bóg 
Zapłać”. — Mój adres: Leon An­
druszkiewicz, Gorzów Wlkp., ul. 
Armii Czerwonej Nr. 58/1, Polska.

Prosi o Pomoc
Proszę uprzejmie o pomoc. Ro­

dzina moja składa się z siedmiu 
osób — czworo drobnych dzieci, 
mąż pracu je, ale zarobek jest ma­
ły i nie wystarcza na utrzymanie 
tej rodziny. Ja jestem po ciężkiej 
operacji i prosiłabym bardzo o po­
moc. — Irena Jagiełło, poczta Jor­
danowo No. 101, pow. Świebodzin.

Prosi o Pomoc
Proszę uprzejmie o pomoc, po­

nieważ jesteśmy w starszym 'wie­
ku, a mąż chory jest i przez pół 
roku leżał w łóżku, i nie ma znikąd 
żadnej pomocy. Ja jestem słaba na 
serce. Liczę lat 55, a mąż 64. Pro­
silibyśmy bardzo o jakąś pomoc. — 
Klara Świtała, Jordanowo 103, 
poczta Jordanowo, pow. Świebo­
dzin.

Proszą o Jakąkolwiek Pomoc
W ślad za przesłanym listem 

z n. 14.IV.57 w sprawie ogłosze­
nia pomocy dla nas, pozwalam 
sobie ponowić swoją prośbę, po­
nieważ do tej pory nie mamy 
żadnej odpowiedzi czy prośba na­
sza została przyjęta i ogłoszona w 
Waszych pismach? Równocześnie 
nadmieniam, że nie otrzymaliśmy 
dotychczas znikąd żadnej wiado­
mości, nadziei ani pomocy. Przy 
tejże sposobności donoszę uprzej­
mie, że mamy kiosk z dewocja- 
naliami i zabawkami, na który to 
cel żeśmy się zapożyczyli i posia­
damy długi i z tego powodu zwra­
cam się z gorącą prośbą o łaska­
we powtórne ogłoszenie w spra­
wie jakiejkolwiek pomocy dla nas. 
Przesyłam serdeczne pozdrowie­
nia dla wszystkich pracowników 
redakcji. Pozostaję w nadziei o- 
trzymania łasakwej odpowiedzi. 
Z poważaniem Krystyna Kieniar- 
ska, Włocławek, ul. 20 Stycznia 
22-b m. 8, woj. Bydgoskie. Polska.

C«ył lapiiał Przynajmniej
1 Jednego Nowego Członka do ZNP i

Nazwisko TADEUSZA DOŁEG1-MOSTOW1CZA jest rwaraneją, 
że książka ta jest frapująca, żywo napisana i s talentem. 
Dlatego też należy skorzystać s okazji, że ukazało się już 
TRZECIE wydanie powieści:

TRZECIA PŁEĆ
W CENIE $2.00
i nabywać ja można:

DZIENNIK ZWIĄZKOWY
1201 Milwaukee Avenue Chicago 22. 01

Na C.OD.—książek nie wysyłamy

CZWORACZKI MINUS JEDNO.—Ian McGraw, 22, na górnym 
zdjęciu, przygląda się przez ścianę szklaną w szpitalu w Los 
Angeles, na trzech “tęgich budrysów," które porodziła jego żona, 
Gladys, lat 19. Czwarte dziecko, córka, niestety—przyszła na 
świat nieżywą.

Marcowe Wpłaty Na Radę Polonii Am.
Związek Narodowy Polski Wpłacił $12,000 

Na Repatriantów
Chicago, 111. (RPA) — Wpłata 

$12,000 w okresie marca br. na 
rzecz Rady Polonii Amerykań­
skiej, dokonana przez działający 
przy Związku Narodowym Pol­
skim Komitet Pomocy Repatrian­
tom z Rosji, jest najlepszym do­
wodem postawy największej po­
lonijnej organizacji bratniej po­
mocy. Wpłata ta świadczy bowiem, 
że działacze związkowi rozumieją 
potrzebę ujednolicenia wysiłków 
społeczeństwa na rzecz pomocy 
ludności w Polsce właśnie za po­
średnictwem Rady Polonii Ame­
rykańskiej.

Przewodnicząca Komitetu Po­
mocy Repatriantom, wiceprezeska 
Związku Narodowego Polskiego, a 
zarazem wiceprezeska Rady Polo­
nii p. Franciszka Dymek wyraźnie 
oświadczyła podczas wręcząnia 
daru prezesowi F. X. Świetlikowi, 
że Komitet Pomocy czyni dalsze 
wysiłki zbiórkowe i zebrane sumy 
będzie przekazywał do Rady Po­
lonii Amerykańskiej, z przezna­
czeniem na pomoc polskim re­
patriantom, wracającym z Rosji 
sowieckiej.

Okręgi i Komitety 
Rady Polonii

Od Okręgów i Komitetów Ra­
tunkowych Rady Polonii wpłynęły 
w marcu br. następujące sumy:

Komitet Ratunkowy w Boston, 
Mass., którego prezesem jest 
Franciszek R. Dąbrowski—$1,000; 
Okręg 4 Rady w Nów Yorku, któ­
rego prezesem jest Józef Klimek 
—$500; Okręg 37 Rady w Los 
Angeles, Calif., którego prezeską 
jest p. Helena E. Bayer, a sekre­
tarzem fin. Adam P. Stefanowski 
—$500; Okręg 32 Rady Polonii w 
Chicago, którego prezesem jest 
Wojciech Babicz—$300.50; Okręg 
35 Rady Polonii w Youngstown, 
O., którego prezesem jest Józef 
Habuda—$200; wreszcie po $100 
nadesłały:— Komitet Towarzystw 
Polskich w Worcester, Mass., któ­
rego skarbnikiem jest S. G. Won- 
dołowski, oraz Komitet Ratunko­
wy przy par. św. Jakuba w Chi­
cago, gdzie proboszczem jest ks. 
Edward Przybylski.

Za Pośrednictwem Pism
Za pośrednictwem “Kuriera Pol­

skiego” w Milwaukee, Wis., wpły­
nęły następujące datki:

$70—Centrala Polonii w Ke­
nosha, Wis. (prezes Ted Szeloń- 
ski); po $10—Katarzyna Jatczak 
z West Allis, Wis., Ted Szeloński 
z Kenosha, Wis., i Korpus Pomoc­
niczy Polskiego Legionu w Racine, 
Wis.; po $5—Wiktor Szeloński Jr. 
i Stanisław Górecki z Kenosha, 
Wis.

Za pośrednictwem tygodnika— 
“Ameryka-Echo” w Toledo, O., 
wpłacono następujące sumy:

po $10—Antoni Limanowicz z 
Danville, Ill., J. Karczewski z 
Yeagertown, Pa. (na repatrian­
tów) i Rudolf Krawiec z Brook­
lyn, N.Y. (na repatriantów); $5— 
W. C. z Chicago i $3—J. Jaskot 
z Fairview, Mont.
Indywidualne Wpłaty

Wpłaty indywidualne z różnych 
części kraju na rzecz pomocy lud­
ności w Polsce za pośrednictwem 
Rady Polonii Amerykańskiej były 
następujące:

$25—dr. Thomas Gratzek z St. 
Paul, Minn.; $15—Janet M. Lacki 
z North Hollywood, Calif.; po 
$10 — Bronisław Stankiewicz z 
Rockville, Conn., Bernice Kurkie- 
wicz z Detroit, Mich., i Albin Ja*- 
roszewicz z Chicago;

po $5 — Wiktoria Gutowska z 
Racine, Wis., Józef Gaius z Loup 
City, Nebr., i dr. A. V. Kujawski 
z Chicago (dla Prymasa Polski); 
wreszcie po $2—Stanisław Kurcz 
z Chicago, Tow. K. Pułaskiego, 
Gr. 852 ZNP w Evanston, Ill. i 
A. Kolanowski z Lincolnwood, Ill.

Ogółem wpływy Rady Polonii 
w dkresie marca br. przyniosły 
sumę $14,939.50.

Wobec zapowiedzianego wyjaz­
du w najbliższym czasie przed­
stawiciela Rady Polonii do War­
szawy w osobie dr. Adama Mio- 
duskiego, należy oczekiwać, że cała 
bćz wyjątku Polonia poprze dzia­
łalność Rady, składając hojne 
ofiary na rzecz pomocy ludności 
w Polsce.

Potrzeby bowiem tej ludności 
są odbrzymie i wymagają olbrzy­
miego wysiłku ze strony amery­
kańskich obywateli polskiego po­
chodzenia.

Wszelkie wpłaty należy przesy­
łać na adres: AMERICAN RELIEF 
FOR POLAND, 1200 No. Ashland 
Avenue, Chicago 22, Illinois.

Chłopiec Wybudował 
Mikroskop Wartości 
25 Tysięcy Dolarów

Poza Wystawą Wiedzy Na­
ukowej w’ Muzeum Wiedzy, 
podobna Wystawa odbyła się 
w budynku Zbrojowni, 2530, 
przy ulicy 173ej, Hammond. 
Zainteresowanie ludzi i tutaj 
było wielkie. Ponad 10 tysięcy 
widzów przemaszer o w a ł o 
przed rozłożonymi eksponata­
mi.

Pierwsze miejsce przyznane 
zostało za zbudowanie 700 
funtowego, o sile 50 tysięcy 
Volt ponadmikroąkopu, który 
powiększa obrazy zarazków 
do wielkości dotychczas nie­
spotykanej. Autorem tego po- 
nadmikroskopu jest student 
ze’ szkoły Bishop Noll, Ham­
mond, David Eartly Jr., liczą­
cy 16 lat.
Przy Nakładzie Wielu Godzin

Wybudował on wspomnia­
ny mikroskop, poświęcając o- 
koło 5 tysięcy godzin i przy 
wkładzie ponad 600 dolarów. 
Nie można powiedzieć, aby na­
sza młodzież nie interesowała 
się tajnikami wiedzy i nie 
miała ambicyj, aby dokonać 
czegoś ponad codzienne, prze­
znaczając na to i pieniądze 
i swój czas.

Przedstawiciele oficjalnych 
kół, którzy wystawę oglądali 
stwierdzają, że praca młodego 
16-letniego studenta, David 
Eartly, posiada wartość 25 ty­
sięcy dolarów. Ojciec studen­
ta jest, pracownikiem firmy 
stalowej Inland Steel Co.

Jako nagrodę, David otrzy­
mał darmowy przejazd na 
Wystawę Wiedzy w Flint, Mi­
chigan, która się odbędzie w 
dniach od 7 do 10go maja.

Nowe Dziwo
San Franicisco. (UP) — 

Uczeni amerykańscy kończą 
plany nad dwoma samolota­
mi, które mogą unosić się na 
wysokości 60 mil ponad zie­
mią i używać rozrzedzone po­
wietrze jako siłę rozpędową. 
Plany te ujawniono dzisiaj 
podczas konwencji 6,000 che­
mików.

Zanosi Się Na Poważny Spór 
“Rodzinny” w Partii Republikańskiej 
Kandydat Na Skarbnika Stanowego, Który 
Pokonał Maszynę Republikańską w Prawy­
borach, Staje Do Walki z Gubernatorem 

o Reformę Sądownictwa
W republikańskiej partii 

stanu Illinois zanosi się na 
spór rodzinny, jak wynika z 
wiadomości ogłoszonej w ze­
szłą niedzielę na programie 
telewizyjnym znanym jako 
City Desa, na którym dzienni­
karze zwykle przprowaazają 
wywiady z wybitniejszymi 
działaczami politycznymi.

W tym wypadku City Desk 
badał kierunek polityczny 
Warrena E. Wrighta, który w 
ostatnich prawyoorach poko­
nał maszynę polityczną gu­
bernatora Strattona, zdooy- 
wając na balocie republikań­
skim nominację na ważny u- 
rząd skarbnika stan., aczkol­
wiek gubernator i partia re­
publikańska oficjalnie indor- 
sowała i popierała Louisa E. 
Beckmana.
Przędzo Reformie

Wright w wywiadzie City 
Desk dał wyraźnie do zrozu­
mienia, że zajmie stanowisko 
opozycyjna do projektu refor­
my systemu sądowniczego sta­
nu Illinois, który to projekt 
ma iść pod głosy wyborców w 
całym stanie w jesieni.
Gubernator Stratton projekt 

reformy popiera, w czym zre­
sztą ma pełną sympatię znaw­
ców sądownictwa, którzy od 
dawna już domagają się re­
formy w tym zakresie.

Reformę tę jednak zwalcza­
ją urzędnicy policyjni (police 
magistrates) jak również i 
tak zwani sędziowie pokoju 
(justice of peace) małych mia­
steczkach na prowincji. Po-

Senat Rozpoczął 
Przesłuchy Nad 
A-Eksplozjami
Rosyjskie Wybuchy 
Znawcy Uznali Za 
“Najbrudniejsze”
Washington. (UP) — Se­

nacki subkomitet sił zbroj­
nych rozpoczął dziś rano 
przesłuchy nad możliwościa­
mi zakończenia prób z bronią 
jądrową. Ta akcja senatu 
zbiegła się z otrzymanymi w 
stolicy wiadomościami, że 
Rosją Sowiecka przerwała 
swoje doświadczenia atomo­
we dopiero wówczas, gdy 
spowodowały one katastro­
falne wyniki, rozsiewając pyi 
radioaktywny ponad znaczną 
częścią zierpi.

Przewodniczący subkomi- 
tetu, Hubert H. Humphrey 
(D-Minn.) zapowiedział, że 
w środę zeznawał będzie dr. 
Edward Teller, uważany za 
“ojca” bomby wodorowej i 
proponent dalszych prób w 
celu udoskonalenia “czystej”, 
tj. z ograniczonem promie- 
niawaniem bomby.

We czwartek staną przed 
subkomitetem Lewis L. 
Strauss, przewodniczący Ko­
misji Atomowej i dr. Hans 
Bethe, fizyk Uniwersytetu 
Cornell.
“Brudne Wybuchy”

We wczorajszym wywia­
dzie sen. Humphrey oświad­
czył, iż istnieją dowody na 
podtrzymanie wiadomości o- 
publikowanej wczoraj przez 
holenderskie pismo i dono­
szącej, że Rosja przerwała 
swe doświadczenia atomowe- 
wodorowe, gdy uczeni so­
wieccy stracili nad nimi kon­
trolę. Rezultat tego był ka­
tastrofalny. Radio-aktywne 
chmury “dosłownie pokryły”, 
zdaniem sen. Humphrey, pół­
nocną Europę, Skandynawię, 
oraz pewne tereny Japonii i 
Stanów Zjednoczonych.

Komisja Energii Atomowej 
odmówiła w sprawie tego 
o ś wiadczenia jakichkolwiek 
wyjaśnień.

Sen. Humphrey utrzymuje 
na podstawie swoich infor- 
macyj, że ostatnie -wybuchy 
sowieckie były “najbrudniej­
sze”, to znaczy najbardziej 
radio-aktywne w całej histo­
rii prób jądrowych.
Wybuch Podziemny

Humphrey podał ' też do 
wiadomości, że Rosja eksplo­
dowała w Czerwonych Chi­
nach bombę jądrową o sile 9 
tysięcy ton. Wybuch ten na­
stąpił pod ziemią i był pierw­
szym wybuchem atomowym 
na terenie Czerwonych Chin.

Humphrey ponownie do­
magał się przyśpieszenia u- 
kładów między-narodowych 
w sprawie zbrojeń jądrowych, 
wysuwając projekt, aby za­
interesowane mocarstwa zgo­
dziły się na kontrole Naro­
dów Zjednoczonych n a d 
wszystkim doświadczeniami 
jądrowymi w przyszłości. 

traciliby oni bowiem posady, 
wrazie gdyby reforma została 
uchwalona.

Wright, aczkolwiek mieszka 
w Park Ridge i zalicza się do 
metropolii chicagoskiej, po­
kłada całą swą nadzieję zwy­
cięstwa właśnie w prowincjo­
nalnych gło$ach małych mia­
steczek i farmerów i dlatego 
poczyna dawać do zrozumie­
nia, że gotów j est — j ak twier­
dza obserwatorzy — poświęcić 
reformę sądu w przyszłych 
wyborach.
Demokraci Za Reformą

Demokratycznym kandyda­
tem przeciw Wrightowi, jest 
obecny szeryf powiatu Cook, 
Joseph D. Lohman.

Lohman, podobnie jak i ma­
yor Daley oraz inni przywód­
cy demokratyczni, popierają 
plan reformy sądowinctwa.

Program Obchodu 
10-Lecia Państwa 
Izraela w Chicago

Uroczystości obchodu pier­
wszej dziesiątki lat istnienia 
państwa Izraela rozpoczną 
się w przyszłą sobotę. Będzie 
to seria nabożeństw dzięk­
czynnych, jak pódaje Jacob 
M. Arvey, przewodniczący Ko­
mitetu obchodu 10-lecia.

Uroczystości w Chicago, 
jakie trwać będą przez okres 
od 19go kwietnia do ligo ma­
ja zajmują pozycję kluczową 
z pośród wszystkich miast i są 
wstępem niejako do święta 
ta Narodowego obchodu Nie­
podległości, które odbędzie

Wszystkim krewnym i zna­
jomym donosimy tę smutną 
wiadomość, iż najukochańszy 
mąż mój, ojciec mój, brat nasz 
l siostrzeniec nasz ś. p.

Sam Jachim
po krótkiej lecz ciężkiej choro­
bie, opatrzony Św. Sakramen­
tami, pożegnał się z tym świa­
tem dnia 12-go kwietnia 1958 
roku, o godzinie 9:25 rano w 
średnim wieku. ’ Zamieszkiwał 
pnr. 3208 S. Aberdeen ulica.

Pogrzeb odbędzie się w śro­
dę, dnia 16-go kwietnia, o godz. 
9:30 rano, z zakładu pogrzebo­
wego, pnr. 1059 W. 32-ga ulica, 
do kościoła Najśw. Marii Panny 
od Nieustającej Pomocy, a 
stamtąd na cmentarz Zmar­
twychwstania Pańskiego, na 
parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu 
pogrążeni:

Stella (z domu Buczko), żona: 
Krystyna, córka; Piotr i Paweł 
Jachim, Franciszek, Jan i Flo­
rian Sarkowicz, bracia; Anna i 
Zofia Jachim, Betty, Angelinę i 
Bernice Sarkowicz — bratowe; 
Wiktoria Sajdak, ciocia; Fran­
ciszek i Jan Krzywda, wujowie; 
Franciszek i Otylia Buczko, 
teściowie wraz z całą rodziną.

Pogrzebowy W. Pomierski, 
YArds 7-6424.

Po Zakupno Wartościowego 

NAGROBKA 
Lub POMNIKA 

Udajcie. Sie Do 
CZARNIKA

?V naprzeciw
Cmentarza Zmartwychwstania 
Jest' to jedyna polska firma 

Przy CMENTARZU 
Otwarte w Niedziele i Święta 

P. 0. Box 333 ' Argo, Ilk 
Tel. GLOBE 8-4443

■się dnia 24 kwietnia, w Fila­
delfii.

W dniu tym wezwą udział w 
obchodzach rzesze Żydów ca­
łego światą i w państwie Izra­
ela.

Najbliższy program dla 
Chicago obejmuje: 19 kwie­
tnia —Reprezentacyjny Bal z 
okazji 10-lecia w Drake Ho­
tel. W dniu 20go kwietnia— 
Reprezentacyjne przyjęcie dla 
uczczenia William McFetridge 
w Palmer House. W dniu 23 
kwietnia — uroczyste nabo­
żeństwo, nadane na kanale 
11 w TV o godzinie 9:30 wie­
czorem, a urządzane przez 
Stowarzyszenie Rabinów w 
Chicago.

Dalszy szczegółowy pro­
gram podany zostanie w so­
botę.

Znak Wiosny
Buffalo. (UP)—Okręt towa­

rowy Cambra wyruszył wczo­
raj z tutejszej zatoki na Wiel­
kie Jeziora, gdzie będzie prze­
woził rudę żelazną. Jest to 
pierwszy okręt, który w roku 
bieżącym wyruszył na Wiel­
kie Jeziora.

' Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańszy mąż 
mój, ojciec, brat, wujek i dzia- 
duś nasz, ś. p.

Józef Klimek 
członek Tow. Najśw. Imienia 
Jezus Oddział Starszy, po dłu­
giej i ciężkiej chorobie, opa­
trzony Św. Sakramentami, po­
żegnał się z tym światem, ligo 
kwietnia, 1958 roku, o godzinie 
5:10 po południu, w podeszłym 
wieku. Zamieszkiwał pnr. 2315 
N. Lorel Ave.

Pogrzeb odbędzie się we wto­
rek, dnia 15go kwietnia, o go­
dzinie 9:15 rano z zakł. pogrzeb, 
pnr. 3601-05 W. Diversey ave., 
do kościoła św. Stanisława B. 
i M., a stamtąd na cmentarz 
Św. Wojciecha, na parcelę fa­
milijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krew­
nych i znajomych, w smutku 
pogrążeni:

Zofia (z domu Baran), żo­
na; Stanisław, Kazimierz i 
Jan, synowie; Leokadia, Elżbie­
ta, Gertruda, Jadwiga, Teresa, 
Zofia i Klara, córki; Marianna, 
Janina i Felicja, synowe; Hie­
ronim Robacki, Maj. Kazimierz 
Apoliński USAF, Czesław Ma­
zur, Edmund Dumański, Cze­
sław Koniszewski i Tadeusz 
Korabik, zięciowie; Aniela Ga- 
wlicka i Julia Konarska, sio­
stry w Polsce; Karolina Haim, 
kuzynka Jan Tarkowski, sio­
strzeniec; i Irena. Konieczka, 
siostrzenica; 6 wnuków i 9 
wnuczek; wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się Di­
versey FUneral Home Laskow­
ski Pogrzebowi. Tel. ALbany 
2-6424. 12-14

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wiado­
mość, iż najukochańszy ojciec mój, syn mój, brat, stryj i wuj 
nasz, śp.

Jan J. Prochot
Weteran II-giej Wojny Światowej i Wojny Koreańskiej

Członek Tow. Białego Orła, Gr. 2727 ZNP., nagle pożegnał się 
z tym światem, dnia 13-go kwietnia, 1958 roku,' o godzinie 1:30 
nad ranem, przeżywszy lat 41. Zamieszkiwał pnr. 4946 South 
Justine St. . .

Pogrzeb odbędzie się w środę dnia 16-go kwietnia, o godzinie 
9:30 rano, z zakładu pogrzebowego Stanisława. Bafii, 1745 West 
47-ma ul., do kościoła Św. Jana Bożego, a stamtąd na cmentarz 
Zmartwychwstania Pańskiego, na parcele familijną.

Na ten smutny obrządek zapraszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrążeni:

Raymond, syn; Józefa Prochot, matka: Anna Janik, siostra; 
Franciszek, Władysław'i Bolesław, bracia; Jakub‘Janik, szwagier, 
Jujia, Helena i Eleonora, bratowe, bratanki i bratanice, siostrzeńcy 
i siostrzenice wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmują się Stanisław Bafia i Syn, CAnal 6-2298 
lub YArds 7-8407. (14, 15)

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wiado­
mość, iż najukochańszy ojciec, brat, szwagier i dziadek nasz, ś. p.

Szczepan Nowaczyk
(mąż ś.p. Cecylii)

członek Placówki 2-ej Wet. Armii Polskiej w Ameryce nagle po­
żegnał się z tym światem, opatrzony Św. Sakramentami, dnia 13go 
kwietnia, 1958 roku, o godzinie 2:30 po południu, w podeszłym 
wieku. Zamieszkiwał pnr. 4530 S. Washtenaw Ave.

Pogrzeb odbędzie się we środę, dnia 16-go kwietnia, o godzi­
nie 9:30 rano, z zakładu pogrzeb, pnr. 4358 S. Richmond ul., do 
kośioła ŚŚ. 5 Braci Polaków i Męczenników, a stamtąd na cmen­
tarz Zmartwychwstania Pańskiego, na parcelę’familijną.

Na ten smutny obrządek zapraszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrążeni:

Józef, Czesław i Adam, synowie; Maria i Helena, córki: Helena 
i Dolores, synowe; Stanisław Tarczewski i Rudy Konstant, zięcio­
wie: Stanisław Nowaczyk z żoną Stanisławą, brat i bratowa; Michał 
Pilarczyk, szwagier oraz 4 wnuków i 2 wnuczki; wraz z całą 
.rodziną.

Pogrzebem zajmuje się Edward P. Patka. Tel. LAfayette 
3-4480. 14-15

Wszystkim krewnym 1 zna­
jomym donosimy te smutną 
wiadomość, iż najukochańsza 
matka i babcia nasza, śp.

Józefa Bator
(Z domu Formus)l

Członkini Tow. Pielgrzymów. 
Nr. 1000 ZPRK., po ciężkiej 
chorobie, pożegnała sie z tym 
światem, opatrzona Św. Sakra­
mentami, dnia 12-go kwietnia. 
1958 roku, o godzinie 11:30 w 
nocy, w średnim wieku. Za­
mieszkiwała pnr. 3904 N. Troy 
ulica.

Pogrzeb odbędzie się w śro­
dę. dnia 16-go kwietnia, o go­
dzinie 9:15 rano z zakładu po­
grzebowego pnr. 834-38 North 
Ashland Ave., do kościoła 
Niepokalanego Serca Marii, a 
stamtąd na cmentarz Św. Woj­
ciecha, na'parcele familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrą­
żeni:

Józef, Jan, Edward, Czesław, 
Irena, Aleksander. Artur i Lo­
retta, dzieci; Louise, Edwina, 
Rozalia i Marta, synowe: Ta­
deusz Słowik, zięć; wnuki i 
wnuczki, wraz z całą rodziną.

Pogrzebowy B. F. Malec, tel. 
HAymarket 1-5800.

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańsza żona 
moja, matka, córka i siostra 
nasza, śp.

Anne M. Kuhes
(Z domu Augustynowicz) 

po krótkiej chorobie, pożegnała 
sie z tym światem, opatrzona 
Św. Sakramentami, dnia 12-go 
kwietnia, 1958 roku, wieczo­
rem, przeżywszy lat 41. Za­
mieszkiwała pnr. 2225 South 
Kirkland Ave.

Pogrzeb odbędzie sie w śro­
dę, dnia 16-go kwietnia o go­
dzinie 8:45 rano, z zakładu po­
grzebowego pnr. 2534 South 
Pułaski ul., do kościoła St. 
Ludmilla (Msza Św. o godz. 
9:30),'a stamtąd na cmentarz 
Queen of Heaven, na parcelę 
familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrą­
żeni:

Frank A., mąż; Robert Aj 
Link, Lynette Link i Frank A.’ 
Kubes, dzieci: Anthony i Petro- 
nella Augustynowicz, rodzice; 
Casimir Augustynowicz, brat; 
Blanche Kubes, teściowa: Lau­
ra Augustynowicz i Blanche 
Szydłowska, bratowa i szwa- 
gierka; Edward Szydłowski, 
szwagier; bratanki bratanice, 
siostrzeńcy i siostrzenice, wraz 
z całą rodziną.

Pogrzebem zajmują sie: H. 
Marik Sons, telefon: LAwn- 
dale 1-3972. (14, 15)

Zawiadomienie
Wszystkim krewnym i znajo­

mym donosimy tę smutną wia­
domość. iż najukochańszy mąż 
mój, ojciec mój, syn mój i brać 
nasz. śp. '

Waldemar 
Marciniak

Sekretarz finansowy Tow. Zwy­
cięstwo Gr. 2987 ZNP, członek 
Placówki Nr. 5 SWAP i były 
komendant Okręgu I, po dłu- 
giei i ciężkiej chorobie, opa­
trzony Św. Sakramentami, po­
żegnał się z tym światem, dnia 
14-go Jcwietnia. 1958 roku, o 
godzinie 1:45 po północy, w 
średnim wieku. Zamieszkiwał 
pnr. 2135 W. Cortez ul.

Zwłoki spoczywają w zakła­
dzie pogrzebowym pnr. 1922-24 
W. Chicago Ave. Bliższe szcze­
góły o pogrzebie będą podane 
jutro.

W ciężkim żalu pogrążeni:
Stanisława, żona (Honorata, 

córka; Małgorzata Marciniak i 
siostry—w Polsce); Jan, brat; 
kuzyni i kuzynki; wraz z całą 
rodziną.

Pogrzebem zajmuje się A. L. 
Gaz'da. tel. HUmboldt 6-1230.

Wszystkim krewnym i zna­
jomym donósimy tę smutną 
wiadomość, iż najukochańszy 
mąż mój, ojciec i dziadek nasz 
ś. p.

Ignacy Szczepanik 
członek Tow. Najśw. Imienia 

.Jezus w par. św. Marii w 
Downers Grove i Tow. św. Mi­
chała w Cicero, po krótkiej 
chorobie pożegnał się z tym 
światem, opatrzony Św. Sakra­
mentami, dnia 12go kwietnia 
1958 roku, rano, przeżywszy 
lat 72. Zamieszkiwał pnr. 442 
Wilson Ave, Downers Grove, 
Ill.

Pogrzeb odbędzie się we wto­
rek, dnia 15-go kwietnia, o go­
dzinie 9:30 rano, z zakładu 
przy 4343 Main St.. Downers 
Grove, do kościoła St. Mary’s, 
a stamtąd na cmentarz Queen 
of Heaven. Hillside, Ill., na par­
celę familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrą­
żeni:

Katarzyna, żona: Helen An­
derson, Rose Mixan. Mary. Ann 
Snider — córki; John i Antho­
ny, synowie; synowe i zięcio­
wie: 11 wnucząt wraz z cala 
rodziną.

Pogrzebem zajmuje się A- 
dams - Winterfield Funeral 
Home, Woodland 8-1000.



DZIENNIK ZWIĄZKOWY (ZGODA). ęONIEDZIAŁEK, 14-GO KWIETNIA (APRIL), 1958

< AUTA* PRACA MĘSKA ★ AUTAZ Town Of Lake
Powinniście Kupić Teraz Auto

Kącik Sokolstwa Polskiego

★ PRACA 2EŃSKA

Molek.

3 Sprzedawców Mówiących Po Polsku

5727 50. ASHLAND

★ KDNTRAKTORZY★ KDNTRAKTORZY

★ INTERESY

★ DOMY
tali, 1700 W. 48-ma

zam. por.

Bishop 7-9807

sekr.

YArds 7-3077
★ KSIĄŻKI

Odezwa

★ MERLE

★ Domy Poza Chicago

★ DO WYNAJĘCIA

768
zgłoszeń. — Karolina Spisak, pre­
zeska; Jan Molek, tekrelarz. |

KWIETNIOWE
RZUCAJĄCE

rocz-
Ligi

BRIGHTON PARK murowany, 
2-5, oba mieszkania ogrzewane, 
kryta weranda, pełny bezment, 
przez właściciela, YArds 7-8886.

Polonii na 
szkółkę ję-

jedno z najstarszych 
ma i posiada piękną 
historię niespełna 70

CZARNA ZIEMIA, 10 buszli $4.00;
20 buszli $6.50. Bishop 7-4654.

SĄSIEDZKA GROSERNIA i skład 
mięsa z mieszkaniem, umiarko­
wanie. GLobe 8-3520.

Na Sprzedaż Przez Właściciela 
Restauracja-Tawerna plus budy­
nek, okolica rzeźni, w pełni wy­
posażona, przy głównej bramie 
43rd Street. Dobry intratny inte­
res.

Z Milwaukee, Wis.
Jedno ze starszych i zasłużonych 

gniazd na terenie Milwaukee, Gn. 
Nr. 786 Sok. Pol., odbędzie swoje 
zwykłe posiedzenie w środę, 16-go 
kwietnia, o godz. 7;30 wieczorem, 
w Sokolni przy 1575 W. Becher st. 
Zarząd Gniazda prosi członków i 
członkinie o .niezawodne przyby­
cie na to posiedzene, poneważ jest 
bardzo wiele spraw organizacyj­
nych do załatwenia.

Tow. “Miłość Wolności”, Grupa 
2749 ZNP odbędzie swe miesięczne 
posiedzenie w poniedziałek 14-go 
kwietnia o godzinie 8-mej wie­
czorem w sali Ironsides Post, 1'241 
N. Washtenaw ave. Ponieważ ma­
my wiele spraw do załatwienia, 
więc obecność wszystkich człon­
ków jest wymagana. — J. Przy­
byłowicz, prezes; J. Sosniecki, se­
kretarz.

Zjednoczone Kluby Polskie od­
będą posiedzenie w poniedziałek 
14 kwietnia w sali Weteranów, 
1239 N. Wood ul. o 8 wiecz.

Sprawyxbardzo ważne, a miano­
wicie: — przyszłego Sejmu, który 
od'będzi> się w maju, i wiele in. 
spraw związanych ze Zjednoczo­
nymi Klubami. Uprasza się wszyst­
kich delegatów i delegatki o przy­
bycie. — Tyłusz Kochański, prez.; 
Edward Grodzki, sekr.

Obchód 350-Lecia Przybycia 
Polaków do St. Zjednoczonych

Komitet Obchodu z inicjatywy 
Wydz. Kongresu Pol. Am., wyda- 
je zew do młodzieży i pisze, iż 
ważnym jest by na obchód ten 
przybyła również nasza młodzież 
polsko-amerykańska, ażeby zapo­
znać je z dziejami i wkładem Po­
laków w rozwój i potęgę Stanów 
Zjednoczonych. Dla zainteresowa­
nia młodzieży część programu bę­
dzie prowadzona w języku angiel­
skim. Rada Okręgu apeluje i po­
leca młodzieży sokolej wziąść u- 
dział w niedzielę, 20-go kwietnia, 
o godz. 2:30 po południu w Szkole 
Lane Technical, przy Addison i 
Western Aves.

49 Ligi
7-mym,

ŚRODA—Ranne
“TOPA- Wesela Chlcagoskt 
w*ala
WGES--PO1 Ranne Ptaszki 
WSBC- Polska Godzina

Z Gniazda 37-go Sok. Pol.
Sokół Polski na Town of La^e, 

zarząd gniazda przypomina człon­
kom, iż zwykłe i regularne posie­
dzenie odbędzie się w środę, 16 
kwietnia, o godzinie 8ej wieczo­
rem w Domu Słowackiego w swym 
klubie ginazdowym. Członkowie 
proszeni o łaskawe i stanowcze 
przybycie.

Z Życia Gniazda 905 
w Cudahy, Wis. '

Z powodu nagromadzonych bar­
dzo wiele pilnych i ważnych 
spraw organizacyjnych, zostaje 
zwołane nadzwyczajne posiedze­
nie całego członkostwa gniazda, 
na niedzielę, 20-go kwietnia, na 
godzinę 2 po południu do sali 
Pułaskiego, 3900 E. Pulaski Ave., 
w Cudahy, Wis. W posiedzeniu ze 
względu na ważność spraw, we­
zmą udział władze z Podokręgu i 
Okręgu 2 Sok. Pol., to też wszyscy 
członkowie i członkinie dbając o 
dobro i powodzenie swego gniazda, 
winni na to posiedzenie stano­
wczo przybyć.

Święconka Plac. 2 SWAP
Dorocznym zwyczajem wspól­

na “święconka” Placówki i na­
szego Korpusu odbędzie się w 
sobotę, dnia 19-go kwietnia, w 
sali naszego Domu, przy 48-mej 
i Wood ul.

Pamiętajcie, koleżanki i kole­
dzy, że jest to nasza wspólna 
biesiada i przybądźcie licznie z 
rodzinami i przyjaciółmi, abyśmy 
tradycje Wielkanocnych świąt 
(A:? obchodzili i uczcili je po

rolina Spisak, prezeska; Jan 
lek, sekr. prot.

Latem Obozy Sokole
Doroczne obozowanie letnie dla 

naszej młodzieży, za staraniem 
Rady i Komitetu Obozu w Okręgu 
2 Sok. Pol. znajduje się za pasem.

Otwarcie Obozu nastąpi w 
niedzielę, 13-go lipca, w miejscu 
jak poprzednie lata, w lesistej oko­
licy 143 ul. i S. Harlem Ave., po­
czta Orland Park, Ill,

★ Najwięcej Aut z Zamiany w Naszej Historii
★ Najniższy Koszt Finansowania Bankowego

★ 3 Letnia Gwarancja
★ Najlepsza Obsługa w Chicago

★ Oszczędźcie Dzięki Obrotowi w Sprzedaży

Gniazdo Sokolic Nr. 135 Sok. Pol.
Odbędzie swe .kwartalne posie­

dzenie w środę, 16-go kwietnia, 
o godz. 7:30 wieczorem, w sali 
pnr. 1425 W. 51-sza ul. Ważne 
sprawy do załatwienia, obecność 
członkiń wymagana. Równocze­
śnie odbędzie się posiedzenie Gru­
py 1141 ZNP.

Posiedzenie Tow. Wierność, Gr. 
2927 ZNP, odbędzie się w środę, 
16go kwietnia, o godzinie 7-ej 
wieczorem, w sali posiedzeń, Cor­
nell Parku, przy 51st i Wood ul. 
Wszyscy członkowie są proszeni o 
przybycie z powodu ważnych 
spraw do załatwienia. — M. Wi- 
niecka, prez.; M. Pawlikowska, 
sekr. prot.

PROJECT 
ENGINEERS 

POSITIONS OPEN FOR

swoich członków i 
oraz ich krewnych i

Tow. Młodą. Polska, Gr. 865 
ZNP, odbędzie swe kwartalne po­
siedzenie w środę 16 kwietnia, w 
domu Wet. Armii Polskiej 1239 N. 
Wood ul. Początek o godzinie 8ej 
wieczorem. Uprasza się członków 
i członkinie o jak najliczniejsze 
przybycie, ponieważ mamy bar­
dzo wiele ważnych spraw do za­
łatwienie, o których powinni de­
cydować wszyscy członkowie. Od 
was zależy dalszy rozwój grupy. 
Będzie — między innymi — oma­
wiane nasze 50-lecie. Sekretarz 
urzęduje już od godziny 6:30 
wieoz. — Edward Niedźwiadek, 
prezes; J. Słodkowski, sekr. prot.

Poniedz., 14 Kwietnia
Tow. Pań Chicago, Gr. 2191 ZNP, 

odbędzie posiedzenie w poniedzia­
łek, dnia 14-go kwietnia, o godz. 
7:30 wiecz., w dolnej sali Związku 
Polek, 1309 N. Ashland Ave. Ko­
mitet Zabaw z przew. p. Dybała 
na czele przygotował tradycyjną 
Święconkę dla członkiń i ich ro­
dzin. Prosimy wszystkie członkinie 
o konieczne przybycie. — Antoni­
na Walkowicz, prezeska; Eugenia 
Hubrich, sekr.

wyżej wymienionych 
można pozostawiać

FERRELL-HICKS 
CHEVROLET

Bankiet Kręglarzy
^uga Kręglarska Gminy 2-giej 
tHfdza bankiet w sobotę, 26-go 
kwietnia, w sali Kościuszki, pnr. 
1758 W. 48-ma ul., róg Wood ul. 
Początek o godz. 7-ej wieczorem. 
Po bankiecie zabawa taneczna. 
Prosimy zapamiętać datę—26-go 
kwietnia i zrobić przyrzeczenie, 
że się przyjdzie na bankiet Krę­
glarzy Gminy 2-giej ZNP.

Złoty Jubileusz Tow. Błog. 
Szymona z Lipnicy.

Już w niedzielę 20 kwietnia ob­
chodzić będzie bardzo uroczyście 
swoje 50-lecie TOw. Błog. Szy­
mona nabożeństwem o godzinie 
10:30 przed południem, które bę­
dzie celebrował rodak ks. Józef 
Krzyszkowski w kościele św. Jana 
Bożego przy 52ej So Throop ul, a 
w sobotę 19 kwietnia odprawiona 
będzie msza św. za zmarłych człon­
ków Towarzystwa. Kazanie wy­
głosi rodak ks. Franciszek Bardel, 
a wieczorem o godzinie 6 bankiet 
z doborowym programem i zaba­
wą taneczną w sali “Aldora” pnr. 
1534-36 W 51sza ul.

Zarząd Tow. wraz z komitetem 
jubileuszu upraszają wszystkich 
członków Tow. Lipniczan, przyja­
ciół jak i parafian Janowa o wzię- 
pie udziału tak w nabożeństwie 
jak i bankiecie, bo coś podobnego 
nie będzie tak uroczystym i pa­
miętnym jak ten jubileusz Tow., 
ta serdeczność i gościnność człon­
ków towarzystwa pośród swoich 
przyjaciół, co komitet zapowiada. 
— Lud. Nowakowski, prezes; Józ. 
Wojciechowski, przew. kom.

Na Sprzedaż Przez Właściciela 
Kombinacja Trunków-Tawerny w 
2 mieszkaniowym budynku, garaż 
na 2 auta, strona połud.-zaćh. — 
Ułniąrkowanie na szybką sprze­
daż.

8 POKOJOWY dom, nowoczesny, 
tylko 5 lat stary z dużymi parce­
lami w Wheatfield Indiana. Ze 
stratą za $15,000. Ładne sąsiedz­
two, blisko szkół i komunikacji. 
Od właściciela.

Edward Korniak, 
Wheatfield, Indiana

NOWE ODKRYCIE W WALCE Z RAKIEM.—Dr. Harry Rubin, 
w Instytucie Technologii w Pasadena w Kalifornii oświadczył, 
że wynalazł on metodę zaszczepienia raka u kurcząt. Twierdzi, 
że metoda okazała się właściwą. Jest to jeszcze jeden z dowodów 
pracy naszych lekarzy nad znalezieniem antidotum przeciwko 
tej strasznej chorobie.

GOSPODYNI i do opieki nad 18 
miesięcznym dzieckiem, matka 
pracuje, zamieszkać, 6 dni w ty­
godniu, $25. ROgers Park 4-4528.

Szkółka Sobotnia
Wydział Kongresu 

stan Illinois prowadzi 
zyka polskiego w soboty od godzi­
ny 10 do 1. Szkółka jest prowadzo­
na w sali Rainbow Garden, przy 
1425 W 51sza ul. Nauczycielem jest 
p. Zygmunt Wygocki. Ci wszyscy, 
którzy są zainteresowani szkółką 
języka polskiego niech swoje dzie­
ci do niej przyślą. Prosimy zwra­
cać się w tej sprawie do nauczy­
ciela który udzieli informacji.

PARAFIA ŚW. FILOMENY
Na zachód od Crawford, blisko . 
Armitage Ave., ładny, 2 mieszka­
niowy drewniany z siding 6 i 6 
pokoi, same duże, pełny bezment, 
furnesem ogrzewanie, garaż na 
2 auta, $17,900, po informacje 
telefonować:

BElmont 5-3006

TAVERN & LUNCHES
2 story building. Kitchen well 
equipped. Established trade; good 
business; steady factory trade. 
Day business only. 4 rooms in rear. 
Private sole owner sells reason­
able for quick sale.

BI 7-9317

Dziennik 
Związkowy 

1201 Milwaukee Ave 
Chicago 22. 111.

NA C. O. D.
książek’ NIE WYSYŁAM1

Do Wszystkich Organizacji 
Polskich w Południowo 
Zachodniej Części Chicago

Centrala Między-Organizacyjna 
w Południowo Zachodniej Dziel­
nicy Miasta Chicago, apeluje do 
Wszystkich Organizacji, Zwią­
zków, Stowarzyszeń, Placówek, 
Klubów i tp. z propozycją o przy­
stąpienie do Centrali Między-Or­
ganizacyjnej koordynującej wspól­
ne wysiłki i wspólne cele.

W jedności siła, osiągnięcie 1 
rozwiązanie wszystkich proble­
mów, a szczególnie społeczno-na- 
rodowych.

Niech więc obowiązkiem każdej 
Organizacji, Stowarzyszenia, Gru­
py, Klubu i tp. będzie przystąpie­
nie do naszej Centrali, przez de­
legowanie swego przedstawicie­
la, który będzie brał udział w ze­
braniach Centrali, odbywających 
się w każdy trzeci piątek miesią­
ca, o godzinie 8ej wieczorem w 
sali Juliusza Słowackiego, 1700 
West 48 Street.

Symbolem przynależności bę­
dzie opłata roczna w kwocie $1 
o delegata.

Ilość delegatów poszczególnych 
komórek organizacyjnych od 1 do 
<ł-ch zależna będzie od hierarchii 
społeczno-organizacyjnej.

Cele Centrali Organizacyjnej, 
to; imprezy narodowe, prasa pol­
ska, sprawy obywatelsko-społecz- 
ne w różnych dziedzinach życia 
Polonii, jak handel, przemysł i tp., 
sprawy wychowawczo-młodzieżo- 
we, kultywowanie prastarej kul­
tury polskiej i pielęgnowanie ję­
zyka polskiego.

Licząc na duże zainteresowanie 
i poparcie, oczekujemy licznych

Uwaga! Town ot Lake I
W każdą środę, zbierane są wia­

domości z następujących miejsc: 
Z Plebanii św. Jana Bożego, z 
lokalu Braci Łączkowskich, 1425 
W. 51sza ul., z lokalu Kościusz­
ki, 1758 W. 48-ma ul., z lokalu 
pp. Bartosik, 1516 W. 47-ma ul. 
i Columbia 
ulic*. <

W tych 
miejscach
wiadomości z oddziałów Ligi Mor­
skiej i innych organizacji. Wia­
domości te zbierane są przez p. 
Wł. Tomaszewskiego, 
2906 Archer Ave.

MOTOCYKL POWIETRZNY. — 
Fabryka Ford w Detroit wybudo­
wała próbny motocykl powietrzny 
o napędzie jet, który operowany 
jest przez 1 osobę i może rozwinąć 
szybkość do 500 mil na godzinę. 
Wygląda on jak na zdjęciu. Przy 
kierownicy znajduje się Vera 
Brown, pracująca dla jednego 

i z dzienników.

Plumbiarz-Kontraktor
Wykonuje wszelkie roboty plum- 
biarskie. Długoletnie doświadcze­
nie, licencjonowany, asekurowany, 
bondowany.

Kosztorysy darmo. 
Mówimy po polsku.

AR 1-3446 lub OR 5-8058

Klub Królewiaków odbędzie 
swe kwartalne posiedzenie i tra­
dycyjne święcone w piątek 18-go 
kwietnia, w domu Wet. Armii 
Polskiej, 1239 N. Wood ul. o godz. 
8 wiecz. Komitet zabaw z wice­
prezeską Marią Remiszewską na 
czele przygotowuje wielkanocne 
przyjęcie, na które zaprasza się 
wszystkich członków i członkinie 
oraz przyjaciół i sympatyków Klu­
bu. — Maria Remiszewska, prez.; 
J. Słodkowski, sekr. prot.

MOTEL, 16 jednostek, radia, tele­
wizja ,air-conditioned, wszystkie 
gazem ogrzewane, cocktail lounge, 
restauracja, 4 pokojowe mieszka­
nie, nowy nowoczesny 7 pokojowy 
ranch dom plus biuro, przy U. Ś. 
12 około 8% akrów, 35 mil na 
północny zachód od Chicago, do­
chód brutto $45,000 rocznie, cena 
$162,500, wpłaty $62,500, agent. 
STanley 8-8100 lub Bishop 2-1472.

Plenarne Posiedzenie Rady
Zarząd Okręgu niniejszym do­

nosi, iż plenarne posiedzenie Rady 
Okręgu 2 go Sok. Pol. w Am. od­
będzie się w niedzielę, 27-go kwie­
tnia, o godzinie 2-ej po południu 
w Sokolni, pnr. 1812 S. Ashland 
Ave.

Z powodu podwójnego w tym 
roku kontestu werbunkowego na 
nowych członków, tak Przewod­
nictwa jak i równocześnie naszego 
Okręgu, przystępujemy do real­
niejszej pracy w życiu sokolim, i 
z powodu nagromadzonych bar­
dzo wielu pilnych i ważnych 
spraw organizacyjnych, jakie 
przyjdą do omówienia na plenum 
posiedzenia, pełna reprezentacja 
gniazd jest pożądana.

W posiedzeniu powinien wziąść 
udział każdy urzędnik, a przede 
wszystkim, prezes, wiceprezesi, se­
kretarze, skarbnik i naczelnicy 
itd. oraz członkowie i członkinie 
Legii H. S.

Czołem! Za Zarząd Okręgu: — 
Franciszek Sala, prezes; Antoni 
Lamperski, sekr.

Z Życia Gniazda Macierzy Nr. 1
Tow. Gniazdo Nr. 1 Sok. Pol. i 

Gr. 1060 ZNP odbędzie swoje 
kwartalne posiedzenie w niedzie­
lę, 20-go kwietnia, o godz. 2-ej 
po południu, w swojej Sokolni 
pnr. 1921 W. Cermak Rd. Na po­
siedzeniu sprawy wielce ważne do 
załatwienia. Zarząd gniazda prosi 
członków i członkinie o stanowcze 
przybycie.

Gniazdo, 
w zespole, 
i chlubną
lat swego istnienia, które obcho­
dzić będzie uroczyście tej jesieni 
4-go października, w Obszernej 
sali w swojej Sokolni
Zebranie Komitetu Sokolni

Posiedzenie Komitetu Sokolni 
Okręgu 2-go odbędzie się w po­
niedziałek, 21-go kwietnia, o godz. 
7:30 wieczorem w Sokolni okręgu. 
Z powodu wiele nowych spraw, 
które będą przedstawione na po­
siedzeniu, potrzeba by intereso­
wani członkowie przybyli.

ROSELLE 
Przemysłowy Budynek 48x60 
Posiada ogrzewanie i plumbing, 
parcela 100x300, front na Irving 
Park, tył przylega do linii kole­
jowej Chicago Milwaukee & St. 
Paul, dobre miejsce na Super 
Market, lub wytwórnię, cena tylko 
$32,500.

WESLEY LUEHRING
1 blok na północ od Irving
• w Itasca

Telefon Itasca 7

Jul. Słowackiego—w nowej sali 
na drugim piętrze.

Z powodu, że jest wiele waż­
nych spraw do załatwienia, rów­
nież zapowiedziana jest “święcon­
ka,” przeto zarząd z prezesem 
Zarembskim na czele i b. dyr. 
ZNP, p. Stan. Basiński, który w 
tym dniu będzie obchodził swoje 
urodziny,—zaprasza członków na 
tą uroczystość. Mec. Basiński 
obiecał przekąskę zapłacić. — K. 
Zarembski, prezes; J. Molek, sekr. 
prot.

Czwartek, 17 Kwiet.
Tow. “Gdynia”, Gr. 2404 ZNP, 

Odbędzie swe zebranie w czwar­
tek, 17 kwietnia, o godzinie 8 wie­
czorem, w sali Domu Weteranów, 
przy 1239 Wood ul. Przed zebra­
niem sekretarz finansowy przyj­
muje wpłaty na ubezpieczenie już 
od godz. 7-ej. — P. Toczyłowski, 
prezes; K. Wasilewski, sekr.

Środa, 16 Kwietnia
Tow. Narodowe Korony Pols­

kiej i Grajewianów, Grupa 771 Z. 
N.P. odbędzie swoje posiedzenie 
w środę 16 kwietnia w sali We­
teranów pnr. 1239 N. Wood ul. 
Początek o godzinie 8 wieczorem.

Z powodu wiele spraw do za­
łatwienia jąk i sprawy manife­
stacji, która się odbędzie 4 maja, 
każdy członek i członkini są pro­
szeni o przybycie na to żebranie. 
— Aleksander Mikucki, prezes; 
Jakób Mocarski, sekr. prot.

Spełniając chwalebne zadanie 
koordynacji prac i wysiłków szel- 
ikch organizacji polonijnych w 
dzielnicy Town of Lake Centrala 
Międzyorganizacyjna z prezeską 
p. Karoliną Spisak na czele spo­
tkała się z uznaniem ze strony 
Rady Polonii. Dzięki bowiem tej 
pracy koordynacyjnej Centrali 
wpłacono do Rady Polonii nieda­
wno sumę $1,000 na cele pomocy 
Polsce. W dowód uznania za ten 
piękny czyn Rada Polonii posta­
nowiła wręczyć Centrali uroczy­
stą tablicę pamiątkową. Ceremo­
niał tego wręczenia przez, dyrek­
torkę Rady Polonii p. Antoninę 
Czerinak odbędzie się w piątek, 
dnia 18 kwietnia, o godz. 8ej wie­
czorem w sali Columbia, wzglę­
dnie Słowackiego, przy ulicy 48ej 
i Paulina. Podczas ceremonii wrę­
czenia będzie podana kawa i cia­
stka. Nadto będą rozlosowane 
książftzki. Są dwie pierwsze na­
grody w postaci zegarka męskie­
go i zegarka damskiego. Prezeską 
Centrali Międzyorgan. jest p. Ka­
rolina Spisak, dyrektorka ZNP, a 
•ekretarzem jest p. Jan

Już Jest do nabycia 
Dziennik Związkowy 
1201 Milwaukee Avenue 

Chicago 22. Illinois
(Nb COD nie wysyłamy)

Komitet wyłoniony z Placówki 
i Korpusu, dokłada wszelkich 
starań, aby uczestnicy tej bie­
siady, byłi wszyscy zadowoleni.

Cześć!—R. Siaśkiewicz, kom.; 
S. Lech, adiutant; Fr. Pęczkow- 
ska, prezeska; A. Czerniak,

SALESWOMAN
Diligence means money. Excellent 
chance for high caliber aggressive 
and intelligent woman with car, who 
wants to earn excellent salary plus 
commission selling prestige household 
items for firm established since 1893. 
Can earn $100 easily. Experience de­
sired but not necessary. Must speak 
Polish.

CHICAGO PORTRAIT CO.
509 S. Wabash Ave.

Tow. Echo, Gr. 3015 ZNP
Zarząd Grupy podaje to ważne 

zawiadomienie, że mająca się od­
być zabawa stoliczkowa w dniu 
27-go kwietnia, w sali Sikory, 
pnr. 4758 South Marshfield 
avs:, zostaje odwołana, z powodu 
krótkiego czasu do dyspozycji.

Natomiast zabawa ta odbędzie 
się 26-go października, 1958 r.— 
Za zarząd: Stanisław Spisak, pre­
zes; Karolina Spisak, sekr.

Piątek, 18 Kwietnia
Towarzystwo Jana Chrzciciela 

odbędzie swe miesięczne posie­
dzenie w piątek, 18-go kwietnia, 
w sali Weteranów, 1239 N. Wood 
ul. Początek posiedzenia o godzi­
nie 8-ej wieczorem. Uprzejmie 
prosimy członków i członkinie o 
liczne przybycie i opłacenie swych 
miesięcznych podatków. — Anto­
ni Górski, prezes; Amelia Skwirut, 
sekr. prot.

MEDICAL 
TECHNOLOGIST
Near Madison, Wise. 

Salary Open; Incl. Meals.
LUTHERAN HOSPITAL

Beaver Dam, Wis.

Popołudniowe
12-12:30—WOPA—“Hallo Missus" 
2-3-30—WHFC—Polski Program 
4:30-5:30— WLEY FM—Prog Polski 
5:30—WOP A—Głos Polonii
6- 6:15—WGES—Wiad. Codzienne 
6:15-6:30—WGES—Godz. Słoneczna 
6:30-7—WGES—Kawalkada

PIĄTEK—Ranne
6:30-7—WOPA—Wesoła Chicagoska 

Fala
7- 8130- WGES Polskie ranne ptaszki 

10-10:30—WSBC—Polska Godzina 
10:30-12:00—WHFC
11:00—WOPA—Polska Karuzele

Popołudniowe
12-12:30—WOPA—“Hallo Missus’’ 
2-3:30—WHFC—Polski Program. 
4:30-5:30—WLEY—Polski Program 
5:30 - WOPA - Głos Polonii 
6-6:15—WGES- Wiad Codzienne 
6:30-7—WGES—Kawalkada
8- 9 WHFC—Próg Rozrywkowy 

10:00-41:00—WHFC—Polski Program
SOBOTA—Ranne

10- 11—WSBC- Polska Godzina 
10:30-12:00—WHFC—Polski Program
11- 11:30 WOPA - Wesoła Chicagos­

ka Fala
Popołudniowe

2-3:30—WHFC—Bob Lewandowski 
4:30-3:30—WLEY FM Program 

dla dzieci
5:30 WOPA—Głos Polonii
6-6:30 WOPA Szczęśliwa Godzina 
6-6:15 WGES Wiad Codzienne 
6:15-6 30 WGES- -Godz Słoneczna
9- 10—WOPA -Przy Kominku

NIEDZIELA—Ranne
10-12—WOPA -Szczęśliwa Godzina 

Popołudniowe
12:30-l—WHFC—Bob Lewandowski

1-2— WOPA - Wesoła Chicagoska 
Fala

4-5—WOPA—Polski Program 
5:30—WOPA—Głos Polonii 
6-7—WOPA—Polski Program

Rozmaitości 
6-6:15—WGES-Wiad Codzienne 
8-9- WGES—Kawalkada.
Polska Stacja Radiowa WLEY FM 

nadaje bez przerwy najpiękniejsze 
rekordy muzyczne.
POLSKIE GODZINY W INDIANA

Hammond—WJOB—Niedziela od 
Hej przed poł. do 2ej po południu 
(Ed Osklerko)

Gary— W GRY 1370 kil.—Niedziela 
xl 10 do Hej rano (Kubiak)

Gary—WWCA 1270 KIL—Niedziela 
od 2 do 3ej popołudniu (Kubiak)

La Porte—WLO1, 1540 KIL Soboto 
od 8 do 9eJ rano (Kubiak).

Oszczędności Opłacają Się” 
Teraz -

SIĘ W OCZY 
SPRZEDAŻE

Niedz., 20 Kwietnia
Święcone w Tow. Wisła, Gr. 

1919 ZNP. W niedzielę, 20go kwie­
tnia, o godz. 5 po poł., bezpośrednio 
po miesięcznym zebraniu w sali 
Martyki, przy 4645 So. Honore 
st. odbędzie się “Tradycyjnfe świę­
cone” połączone z zabawą tane­
czną urządzone przez Tow. Wisła 
Gr. 1919 ZNP Zarząd Tow. wraz 
z komitetem uprzejmie zaprasza 
wszystkich 
członkinie,
znajomych o liczne przybycie na 
tę imprezę. — Za Komitet: An­
drzej Dudek, prezes; Antonina 
Kościelniak, wiceprezeska.

4 Pokojowy, Bezment, 
$11,900

Pełny bezment, nowa tafelkowa 
łazienka, kuchnia z szafkami, bli­
sko parafii św. Franciszka Borgia.

COLLINS
8000 Belmont TUxedo 9-4084

Święconka 
Oddziału Syrena

Oddział Syrena, Nr. 
Morskiej przy Okręgu 
urządza “Święconkę” połączoną
z instalacją nowoobranego zarzą­
du na rok 1958, w sobotę, 19-go 
kwietnia, w sali Kościuszki, pnr. 
1758 W. 48-ma ul., róg Wood ul. 
Początek o godz. 7:30 wiecz. Od­
dział Syrena został przeniesiony 
niedawno z północnej strony mia­
sta na południową, a siedzibą 
Oddziału będzie sala Kościuszki. 
Oddział ten rośnie obecnie, jak 
na drożdżach i jak wygląda, to 
będzie on jednym z większych 
Oddziałów na Town of Lake. Kto 
ma życzenie należyć do tego po­
pularnego Oddziału, niech zgłosi 
się do sali Kościuszki, a tam 
otrzyma wszelkie informacje.

PONIEDZIAŁEK—Ranne
6:30—7—WOPA—Wesoła Chicagoska 

Fala
7—8:30—WGES—Pol. Ranne Ptaszki 
10-10:30—WSBC—Polska Godzina 
10:30-12:00—WHFC
11:00— WOPA—Polska Karuzela

Popołudniowe
12-12:30 WOPA—Hallo Missus 
2-3:30—WHFC—Polski Program 
4:30-5:30-WLEY FM-PolsKJ Próg. 
5:30—WOPA—Głos Polonii 
6-6:30—WOPA—Szczęśliwa Godz.
6- 6:15—WGES—Wiadomości Codz. 
6:15-6:30—WGES—Godz. Słoneczna 
6:30-7—WGES—Progr Rozmaitości 
9:30-10—WOPA—Progr Góralski

WTOREK—Ranne
6:30-7—WOPA— Wesoła Chicagos­

ka Fala
7- 8-30- WGES Pol. Ranne Ptaszki 

10-10:30-WSBC—Polska Godzina 
10:30-12:00—WHFC—Polski Program 
11:00—WOPA—Polska Karuzela

Popołudniowe
12-12:30-WOPA Hallo Missus 
2-3-30—WHFC Polski Program. 
4:30-5:30 WLEY FM Polski Progi 
5:30 WOPA Głos Polonii 
6-610 WGES Wiad Codzienne 
6 15-6 30 WGES Godz Słoneczna 
6-30-7-WGES Progr Rozmaitości

GRADUATE
ENGINEERS

EXPERIENCED IN THE 
FOLLOWING FIELDS

GYROSCOPICS 
ELECTRONICS 
MECHANISMS 

INTERIAL SYSTEMS
SUBMIT RESUME TO 

G. F. Moran 
Director of 

Industrial Relations
Position available now either in 
California or Pouhkeepsie, N. Y.

Daystrom Pacific
DIV. OF DAYSTROM, INC. 

9320 Lincoln Blvd. 
Los Angeles 45, Calif.

Czy Starasz Się 
o Obywatelstwo? 

To Kup 
KALENDARZ 

ZWIĄZKOWY
Na 1958 Rok 
który zawiera 

pytania i odpowiedzi do 
Egzaminu Obywatelskiego 

(str. 225 i następne) 
Cena SI.50

WSZELKIE cementowe roboty 
wykonuje przystępnie. Robota 
gwarantowana. IRving 8-3574 ąlb<" 
BRunswick 8-5149.

6:30-7 W 
Ft

7-8 3U
10-10 30 -------- --------
10:00- 11:00- WHFC Polski Program 
11:00—WOPA—Polska Karuzela

Popołudniowe
12-12:30— WOPA—“Hallo Missus" 
2-3-30—WHFC—Polski Program 
4:30-5:30—WLEY —Polski Program 
5:30-WOPA—Głos Polonii
6- 6:15— WGES— Wiad. Codzienne 
6:15-6:30- WGES—Godz Słoneczna 
6:30-7 - WGES— Progr Rozmaitości
7- 8—WGES—Rodzina Sleklerków 
9:30-10--WOPA -Szczęśliwa Godz

CZWARTEK—Ranne
6:30-7—WOPA—Wesoła Chicagoska 

Fala
7-8:30-WGES Polskie ranne ptaszki 

10-10:30—WSBC—Polska Godzina 
10:30-12:00—WHFC
11:00—WOPA—Polska Karuzela

Kwartalne Posiedzenie
Tow. Niepodległość

Tow. Niepodległość. Gr.
ZNP, odbędzie posiedzenie w po­
niedziałek, 14-go kwienia, w sali

GRADUATE 
NURSES 

REGISTERED
For 7-3 P. M. and 3-11 P. M. shifts 
in 30 bed Rehabilitation Hospital. 
Excellent salary. Good working 
conditions and liberal benefits.

Write, call or write
Mr. N. C. Hott, Adm.

Wolff Home Polio
Rehabilitation Unit

1300 Kenwood Dr., Houston, Tex. 
Jackson 3-4414

Uznanie Od Rady Polonii Dla
Centrali Międzyorganizacyjnej

9 KAWAŁKOWY komplet do ja­
dalni, stoliki i lampy, Anasco 
Roster. Umiarkowanie. Telefono­
wać po 6 po poł., AUstin 7-7933. I

Posiedzenie Centrali 
Międzyorganizacy j ne j

Posiedzenie Centrali odbędzie 
Się w piątek, 18-go kwietnia, w 
sali im- Jul- Słowackiego, 1700 
W. 48-ma ul., o godz. 8-mej wie­
czorem. Wiele ważnych spraw do 
przeprowadzenia, jak i sprawo­
zdania różnych komitetów. Za­
rząd zaprasza pp- delegatów i pa­
nie delegatki o wzięcie licznego 
udziału w tym posiedzeniu.—Ka­
rlina Spisak, prezeska; Jan Mo-

RYNNY, KOMINY 
I DACHY

Płaskie I spadziste, zakładanie 
naprawianie i krycie smołą.

KOMINY budujemy reperu­
jemy i fugujemy 

RYNNY zakładamy lub stare 
naprawiamy malujemy na ze­
wnątrz. Wewnątrz pokrywamy 

smołą.
Robota gwarantowana I aseku­
rowana. Otwarte codziennie 
wieczorami, nocami I w niedz

LAwndale 1-6047

SENNIK! SENNIK! 
Nowoczesny Sennik 

Persko-Egipski 
Wyjaśnia ponad 1.000 

snowi
oraz

» lej samej książce
PRAWDZIWE 
PROROCTWA 
MIUHALDY 

Królowej ze Saby 
czyli 

SYBILLA 
oraz przepowiednie 
KSIĘDZA MARKA 

WERNYHORY ( innych 
O„. Si-25 

Wraz s Przesyłka Pocztowa

Kalendarzyk 
Posiedzeń

CIEPLARNIE
7500 st. kw. oszklenia, doskonale wy­
robiony interes, 35 mil na południe od 
Chicago, obejmuje 6 pokojowy bun­
galow, 10 akrów ogrodu, troki, całe 
wyposażenie. Udaję się na spoczynek. 
Właściciel sprzeda na spłaty z powodu 
udawania się na spoczynek ze względu 
na wiek. Telefonować do syna właści­
ciela :

ESsex 5-9631

"Święconka” Oddziału 
Gdańsk. No. 50 L. M.

Nie zapominajmy, że rok 
nie Oddział Gdańsk, No. 50 
Morskiej, urządza “Święconkę.”
Jest to piękna tradycja dzielenia 
się jajkiem. O tej tradycji powie 
kilka słów nasz kapelan Oddzia­
łu, ks. F Lata, po spożyciu ko­
lacji odbędzie się zabawa tanecz­
na. Przewodniczący kol. Tabisz 
wraz z komitetem i koleżankami 
Firlit i Lencka dokłada wszelkich 
starań, aby “święconka” ta udała 
aię pod każdym względem.

Serdecznie zapraszamy do wzię­
cia licznego udziału w tej “świę­
conce.” A więc rezerwujmy sobie 
datę 19-go kwietnia na “Świę­
conkę” Oddziału Gdańsk, która 
odbędzie się dnia 19-go kwietnia, 
o godz. 7:30 wieczorem w sali 
Rainbow Garden, 1425 W. 51-sza 
Ulica. ,

Miesięczne posiedzenie Oddzia­
łu Gdańsk, No. 50 L. M., odbędzie 
się dnia 30-go kwietnia, w środę, 
o godzinie 8-mej wieczorem, w 
sali Rainbow Garden, 1425 W. 
51st St. Na tym posiedzeniu będą 
omawiane ważne sprawy. — Za 
zarząd i komitet—Julian Tabisz, 
prezes; Kazimierz Kaczmarczyk, 
sekr.

ORLIKOWSKI ROOFM-SIDINfi CO.1
Bez żadnej wpłaty. — Obliczenia darmo. — Spłaty do 7 lat.

AB 4-2423 (w dzień i wieczorami)

PRZEZ- WŁAŚCICIELA z 4 sy­
pialniami murowany, 2 pełne ta- 
felkowe łazienki, kuchnia z szaf­
kami, dodatkowe miejsce na 
schowki, dodatkowy pokój w bez- 
mencie, automatyczne olejowe o- 
grzewanie, markizy, dywany, 
murowany garaż na 2 auta, do­
skonała komunikacja, blisko 
szkół.

6540 W. Devon. Telefonować 
ROdney 3-1889 po 6 wieczorem.

Parafia St. Louis of France
Przez właściciela, 4 mieszkanio­
wy sided, 3-3’ki, 1-4 plus pokój i 
toaleta w bezmencie, blisko 117th 
i Wentworth (polska dzielnica) 
olejowe ogrzewanie, wiele do­
brych dodatków, dochodu $240 
miesięcznie, ze stratą $22,000, Te­
lefonować PUllman 5-0665 po 
4:30 popoł.

SHARELINE, Pokrywanie Da­
chów — Żwirowa i Asfaltowa i- 
zolacja, wszelkiego typu siding, 
tuckpoint, kominy, darmo obli­
czenia, MOnroe 6-2064.
WYKONUJEMY wszelkie roboty 
ciesielskie; jak budowa garaży, 
murowanych i drewnianych, po­
krywanie werand siding, oraz 
różne drobne naprawy. Ceny nis­
kie. robota gwarantowana Tćl.

FRONTIER 6-6755

4 POKOJE kompletnie umeblo­
wane łącznie z wszystkimi uży- 
tecznościami, $6,00 tygodniowo, 
Bishop 7-0461.
4 POKOJE do wynajęcia, 2gie 
piętro. 2215 N. Rockwell, $90 mie­
sięcznie, do objęcia teraz, nowy 
kuchenny szafkowy zlew. - inde­
pendence 3-2020.

BRONISŁAW ORLIKOWSKI, Właściciel
Pokrywanie Ścian udoskonalonym kamieniem. Obmurowania z cegły 
i bloków cementowych. Roboty murarskie, ciesielskie i cementowe.

’Podnoszenie domów, słupy i krycie werand 
oraz wszelkie przeróbki i naprawy.

Polskie Godziny 
Radiowe

1 w Chicago
Nadawane ze Stacyj

WGES, WOPA. WHFC, WLEY, FM.. WSBC 
1390 KU 1490 KU 1450 KU 105.9 M.C. 1240 KU
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Około 21,000 Osób Wyczerpało Już 
Swój Zasiłek Bezrobocia w Illinois
W Dniu 1-go Marca, 1958 Roku Pobierało 
Zasiłek Bezrobocia w Illinois 197,604 Osób
Około 21,000 osób w stanie 

Illinois wyczerpało w pierw­
szym kwartale bieżącego roku 
swój zasiłek bezrobocia. 
Stwierdził to wczoraj Samuel 
C. Bernstein, stanowy komi­
sarz dla spraw zasiłku na wy­
padek bezrobocia.

Ocenił on, że jeszcze więk­
sza ilość osób wyczerpie swój 
zasiłek bezrobocia w drugim 
kwartale bieżącego roku i że 
ogółem w 1958 r. najmniej 
100,000 osób ten zasiłek wy­
czerpie.

Maksymalny okres zasiłku 
bezrobocia w stanie Illinois 
wynosi 26 tygodni. — Owe 
21,000 osób, które w pierw­
szym kwartale już wyczerpa­
ło swój zasiłek, to przeważnie 
korzystało z niego przeciętnie 
przez 19 tygodni.

Czasokres pobierania tego 
zasiłku zależy od przeciętnego 
zarobku w ciągu ostatnich 12 
miesięcy przed popadnięciem 
w bezrobocie. Nie wszyscy 
więc kwalifikują się do pobie­
rania maksymalnego zasiłku 
bezrobocia, to jest przez 26 
tygodni. Zasiłek ten wynosi 
przeciętnie $30 tygodniowo.

Komentując projekt prez. 
Eisenhowera, aby zasiłki bez­
robocia rozciągnąć także na 
osoby, które już te zasiłki wy­
czerpały, Bernstein powie­
dział, że wprowadzenie w życie 
tego projektu przez legislatu- 
rę stanową kósztowałoby stan 
Illinois sumę około 30 milio­
nów rocznie.

Projekt prez. Eisenhowera 
polega między innymi na prze­

dłużeniu okresu pobierania za­
siłku w stanie Illinois z 26 do 
39 tygodni i uzyskaniu na ten 
cel pomocy federalnej.

Bernstein obliczył, że kosz­
towałoby stan 30 milionów do­
larów,gdyby przyszło płacić 
zasiłek bezrobocia dla 100,000 
osób jeszcze dodatkowo przez 
okres 10 tygodni.

Gubernator Stratton zaś o- 
świadczył, że nie sądzi, by za­
stosowanie projektu prez. 
Eisenhowera było konieczne w 
stanie Illinois. Gub. Stratton 
sądzi też, że stan Illinois może 
sprostać wydatkom na bezro­
bocie bez uciekania się o po­
moc federalną.

Według komisarza Bern­
steina stanowy fundusz bezro­
bocia nie jest zagrożony.

Z początkiem roku funduse 
ten wynosił 495 milionów do­
larów. Spodziewane jest, że w 
ciągu roku do funduszu tego 
wpłynie jeszcze kwota 200 mi­
lionów, podczas, gdy podatki 
od pracodawców przynoszą je­
szcze sumę 75 milionów, wo­
bec czego na koniec roku 1958 
powinno pozostać w kasie je­
szcze kwota 370 milionów. W 
dniu 1 marca pobierało zasiłek 
bezrobocia w stanie Illinois 
197,604 osób. Tymczasem w 
tym samym dniu 1957 roku po­
bierało ten zasiłek zaledwie 
89,702 osoby.

W Chicago zaś pobierało ten 
zasiłek w dniu 1 marca 1958 
roku — 112,768 osób, a w dniu 
1 marca 1957 roku — 41,123 
osoby.

Spółka Transportacji 
Ma Wydać $961,000 
Na Upiększenia

Chicagoska spółka trans- 
portacyjna znana pod nazwą 
Chicago Transit Authority, 
czyli w skróceniu CTA, poda- 
je do wiadomości, iż postano­
wiła wydać w bieżącym roku 
sumę 961,000 dolarów na u- 
lepszenia i naprawę swych po­
siadłości na terenie miasta 
Chicago.

Program przewiduje takie 
roboty, jak malowanie i czysz­
czenie budynków należących 
do spółki, odświeżanie struk­
tury kolei górnej oraz stacji 
tak wewnątrz jak i na ze­
wnątrz, urządzanie trawników 
przy stacjach i naprawa oraz 
odświeżanie tablic z napisami 
inłormacy j nymi.

Z powyższej wymienionej 
sumy, 773,000 dolarów pój­
dzie na ulepszenia i malowa­
nie struktury stalowej gór­
nych kolei.

Echa Sensacyjnej 
Sprawy Spadku 
Różańskiego

Charles Fleck, administra­
tor spadkowy, który był swo­
jego czasu oskarżony o udział 
w spisku i rozebraniu majątku 
obliczanego na 70,000 dolarów 
pozostawionego przez oszczęd­
nego krawca polskiego, Fran­
ciszka Różańskiego, jest obec­
nie w poważnych kłopotach ro­
dzinnych, albowiem żona jego 
poczęła skarżyć go o rozwód.

Pani Genevieve Fleck wnio­
sła przez adwokata swego, 
Benjamina B. Davisa, skargę 
do sądu wyższego, domagającą 
się rozwodu od Flecka na pod­
stawie dezercji.

Fleckowie żyli w małżeń­
stwie przez 20 lat i mają — 
jak wykazuje wspomnianą 
wyżej skargę sądową, czworo 
dzieci.

Fleck został wprawdzie u- 
niewinniony przez lawę przy­
sięgłych od zarzutu spisku w 
sprawie majątku Różańskiego, 
lecz prokurator stanowy, Ben­
jamin Adamowski, usiłuje 
sprawę jego wznowić pod in­
nym kątem widzenia.

Wyświęcenie 
34 Nowych Kleryków

Kardynał Stritch dokonał w 
sobotę uroczystego wyświęce­
nia 34 nowych kleryków w Se- 
minarjum Panny Marii, w 
Mundelein. Ośmiu następnych 
kleryków zostanie wyświęco­
nych później.

Między świeżo wyświęcony­
mi, do pełnienia tej, tak zasz­
czytnej służby znajdują się 
członkowie Polonii. Są to na­
stępujący:

Ks. Kenneth S. Laskę, syn 
pp. S. Laskę, z pnr. 4032 W. 
Nelson. Przechodził on szkołę 
Matki Boskiej Łaskawej, póź­
niej seminarium Quigley i 
Panny Marii w Mundelein, u- 
zyskując tytuł magistra. Od­
prawi on prymicje swoje 4go 
maja, o godz. 12 w południe, 
w kościele Matki Boskiej Ła­
skawej.

Ks. Harold M. Koch, syn 
Harolda Kocha, z pnr. 330 W. 
Diversey Parkway. Uczęszczał 
on do szkoły im. św. Romana, 
seminaruim Quigley, a nastę­
pnie Mundelein. Uzyskał tam 
tytuł bakalarski, oraz magi­
stra. Prymicję swoją odprawił 
w niedzielę , 13 kwietnia, o 
godz. 12:15 w kościele św. Ro­
mana.

Raniła Się w Głowę 
z Broni Policjanta

Rozwódka Frances Bullis, 
pnr. 5345 Harper av., została 
przywieziona do szpitala z ra­
ną postrzałową głowy. Zezna­
ła ona, że raniła się wystrza­
łem z rewolweru policjanta 
Roberta Johnsona, pnr. 7821 
S. Karlov, w jej mieszkaniu.

Policjant Johnson został 
przez to zawieszony w służbie.

Zeznał on, że przed tym dy­
skutował ze swą żoną, która 
go porzuciła, sprawę rozwodu 
w obecności Bullis, ale dysku­
sja ta nie dała żadnego wyni­
ku. Dyskusja toczyła się w re­
stauracji, gdzie Bullis wypiła 
kilka kieliszków wódki. Potem 
Johnson przyszedł razem z Bul 
lis do jej mieszkania gdzie ona' 
niespodziewanie wydobyła je­
go rewolwer i przyłożyła do 
swej skroni. Widząc to John­
son odtrącił jej rękę od skro­
ni, ale w tym padł strzał i Bul­
lis została raniona kulą w gło­
wę. Rana nie jest zbyt groźna.

ZAMÓWCIE TERAZ 
Wyborne mięsa w Stanach Zjedno­
czonych. Tylne ćwiartki 65c Funt.

Krajane - Opakowane 
Szybko mrożone 

Bezpłatna dostawa 
DON’S MARKET 

1725 Roosevelt Broadview, tn.
Fillmore 5-4114

“Stany Zj. Winny Przyłączyć Się Do 
Rosji w Zaprzestaniu Prób Atomow.” 
Tak Oświadszył Senator Kefauver w Chicago

Senator Estes Kefauver 
(D), który zaproszony został 
na -wystawne przyjęcie w 
Shaare Tikvah, 5800 Kimball 
av., z okazji obchodu 10-lecia 
Państwa Izraela, w dniu wczo­
rajszym, wygłosił dłuższe 
przemówienie, w którym wy­
powiedział się, że Stany Zje­
dnoczone powinny przyłączyć 
się do Rosji, w zaprzestaniu 
wszelkich prób z bronią ją­
drową.

Senator E. Kefauver prze­
mawiał przed zgromadzonymi 
w liczbie 350 najprzedniejszy-

Chłopiec Został 
Zasypany Piaskiem

Do dołu piaskowego wszedł 
12-letni chłopiec Robert Dua­
ne Lin z Momence, w powiecie 
Kankakee, i zabawiał się 
wspinaniem się w górę po pia­
sku. Nagle oberwał się brzeg 
z piaskiem i zwały piasku 
przysypały chłopca^ Po 5 mi­
nutach chłopiec został odko­
pany, ale nawet sztuczne oddy 
chanie nie przywróciło go z po­
wrotem do życia. 

mi gośćmi i przedstawiciela­
mi żydowskich organizacyj z 
terenu miasta, a przyjęcie to 
było jednym z punktów pro­
gramu przygotowanego na 
szereg tygodni przez Gminę 
żydowską w Chicago.
Musimy uczynić zdecydowany 
krok do pokoju świata

Zaprzestanie prób z bronią 
jądrową będzie okazaniem 
zdecydowanej woli i chęci 
Stanów do zaprowadzenia o- 
gólnego pokoju w świecie. — 
Według niego — propozycja 
zaprzestania prób z bronią ją­
drową winna zostać zaofero­
wana przez Stany zaraz po 
zakończeniu serji przewidzia­
nych w niedługim czasie na 
Pacyfiku prób.

Wierzy, on, że ułożenie do­
brych stosunków między Sta­
nami a Rosją odegra zdecydo­
waną rolę w stosunkach 
państw na Bliskim Wschodzie. 
Zaprowadzenie przyjaźni i 
spokoju między państwem Iz­
raela a Arabami, nie może 
mieć miejsca tak długo, do­
póki wielkie narody nie usuną 
panujących między nimi nie­
domówień.

Leopold Przyczynił Się 
Do Aresztowania Złoczyńcy

Rozpoznał Go
Nathan Leopold, parolowa- 

ny przed kilku tygodniami za­
bójca Bobbie Franks w roku 
1924 — przyczynił się do a- 
resztowania złoczyńcy poszu­
kiwanego przez policję.

Leopold rozpoznał Johna 
Besmel, lat 52 z fotografii, 
jako jednego z swych współ-

P oszukiwania Za 
Dwoma Studentkami 
z Wyższej Szkoły

Policja rejonu Lake Forest 
rozesłała przez radio apel w 
poszukiwaniu za dwiema stu­
dentkami, które opuściły pry­
watną szkołę dla dziewcząt w 
Ferry Hall i udały się w nie­
znanym kierunku.
Poszukiwanymi studentkami 

sa Marden Sue Jackson, 18, z 
773 Sheridan rd., której ojciec 
jest doradcą przemysłowym, 
oraz Annę DeBaufer, 17, z 514 
Main ul., Whitewater, Wis., 
której ojciec jest prawnikiem.

Policja podaje, że obie dzie­
wczęta planowały jechać do 
Alexandria, La., gdzie jedna 
z nich miała starać się o pracę 
jako śpiewaczka do radia. — 
Kiedy jednak dojechały do 
Des Plaines, okazało się, że 
stacja kolejowa jest zamknię­
ta. Wobec tego udały się na 
policję, gdzie przeczekały trzy 
godziny, a następnie wzięły 
pociąg do Chicago.

Dziewczęta ubrane były w 
płaszcze koloru bronzowego, 
oraz spodnie.

z Fotografii
towarzyszy więziennych. Bes­
mel, został aresztowany pnr. 
3156 N. Halsted ul., gdzie o- 
statnio zamieszkiwał i odsta­
wiony do więzienia.
Oskarżenie o Kradzież

Besmel był trzykro t n i e 
aresztowany za kradzież i ska­
zany na dożywotnią karę wię­
zienną w roku 1934. Został on 
parolow’any w roku 1956. Ce­
lia Miller, lat 44, z pnr. 2011 
Birchwood ave., oskarżyła 
Besmela o kradzież w sumie 
$800 jak i o usiłowany gwałt. 
Miller znała Besmela pod na­
zwiskiem Keller. Ponieważ 
ślad po Besmelu zaginął, tru­
dno było policji odszukać go.

Miller przypomniała sobie, 
że Besmel otrzymał mandai 
karny przed kilku dniami gdy 
powoził jej samochodem. Po 
przeprowadzeniu badań poli­
cja stwierdziła, że mandat zo­
stał wydany na nazwisko Jack 
LaVergne. Dalsze badania 
wykazały, że LaVergne praco­
wał dla firmy trokowej, która 
Dosiadała jego fotografię. — 
Fotografia została przesłana 
do zarządcy więzienia w State- 
ville Ragen, a ten zasięgnął 
pomocy Leopolda — który z 
fotografii rozpoznał Besmela. 
Schwytany

Po ujęciu przez policję, Bes­
mel przyznał się do kradzieży, 
ale zaprzeczył stanowczo aże­
by zamierzał 4°buścić się 
gwałtu na Miller. Przyznał się 
także do złamania parolu jak 
i do tego, że przez kilka mie­
sięcy bawił w krajach Połu­
dniowej Ameryki. ’

KUPCIE I CZYTAJCIE 
Bardzo Interesującą Książkę p. t.

Dziesięć Opowieści
Osnutych na tle drugiej wojny światowej: Skowronek 
Łoza chce jeść—Pod arsenałem—Flying Control—Ogień 
—W zamku Białej Damy—Szpieg—Janowa Załoga— 

Owczarek—Cosas de Polonia—Udany skok.
Opowieści te napisane są przez różnych wybitnych 

pisarzy polskich. 
Cena tej interesującej C4 QQ 

Ksi ażk i .R. *
Doskonałe na Prezenty

Zamówienia wraz z należytościa nadsyłać należy:

DZIENNIK ZWIĄZKOWY
1201 MILWAUKEE AVE. CHICAGO 22, ILL.

(Na C.O.D nie wysyłamy)
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POŻAR PRZYCZYNĄ ŚMIERCI 5 DZIECI. — Zdjęcie dolne 
przedstawia państwo Arthur E. Hicks, z Cleveland, którzy 
w pożarze, jaki wybuchł w ich domu, utracili pięć z sześciu 
posiadanych dzieci. Ocalała córeczka 22-miesięczna nie rozumie 
jeszcze tragedii, jaka nawiedziła jej rodziców. Na zdjęciu gór­
nym—dom państwa Hicks, który całkowicie spłonął i stał się 
trumną ich przyszłości.

Kardynał Stritch Żegna 

Miasto Chicago We Wtorek

0 Udział Organizacyj Polonijnych 

w Manifestacji 3-go Maja

Kardynał Stritch żegna mia­
sto Chicago we wtorek, zakoń­
czając w ten sposób, bezpo­
średni okres pracy swojej dla 
miasta i arcybiskupstwa Chi­
cago.

Wyjazd jego nastąpi o go­
dzinie 4:45 popołudniu, ze sta­
cji kolejowej La Salle. Po u- 
dzieleniu wywiadu dla prasy 
miejscowej, wsiądzie na po­
ciąg 20th Century Limited, 
udając się do Nowego Yorku.

Towarzyszyć mu będzie wi­
cekanclerz i jego,przyboczny 
sekretarz, James Ć. Hardiman.

Program dalszej jego podró­
ży jest następujący: po przy- 
jeździe do Nowego Yorku we 
środę, — udzielenie wywiadu 
prasowego o 12:30 popoł., zaś 
we czwartek — odjazd ze Sta­
nów na statku Independence z 
przeznaczeniem do Neapolu. 
Życiorys Wielkiego 
Dostojnika Kościoła

Kardynał Stritch obejmuje 
wysokie stanowisko w Kurii 
Kościoła Rzymsko Katolickie-

Mayor Daley i wice guber­
nator stanu Indiana, Craw­
ford E. Parker, dokonają ot­
warcia jednej z najważniej­
szych autostrad chicagoskich, 
mianowicie autostrady, któ­
ra znana będzie jako Calumet 
Skayway, a której celem 
jest rozluźnienie ruchu samo­
chodowego bardzo dotychczas 
utrudnionego na południowo- 
wschodniej stronie miasta.

Otwarcie nastąpi w przysz­
łą środę, o godzinie litej 
przed południem, w miejscu 
gdzie nowa autostrada chica­
goska łączy się z płatną dro­
gą (toll road) na 106-ej ulicy 
i Indiana blvd.
Koszt $101,000,000

Przedstawiciele stanu Illi­
nois i Indiana udadzą się naj­
pierw do bariery zamykającej 
wjazd na drogę płatną, gdzie 
wykonany zostanie krótki pro­
gram z przemówieniami, po­
czym nastąpi oficjalne otwar­
cie łącznika drogowego, któ­
ry rozciąga się w formie mo­
stu nad rzeką Calumet, a 
który wraz z dojazdami kosz­
tował 101 milionów dolarów 
w swej ogólnej budowie.

Nowa struktura posiada po 
trzy jezdnie w każdą 
stronę. Koszt używania jej 
przez automobilistów i troki 
ciężarowe określony został na 
25 cenów za wjazd auta pa­
sażerskiego, a dolara za trok 
ciężarowy.

Otwarcie tej nowej części 
autostrady przedłuży bezpo­
średnią drogę ekspresową, 
między miastem Chicago i 
New Yorkiem do 837 mil ogól­
nej długości nieprzerywanej 
żadnymi przeszkodami jazdy. 
Połączenie z autostradą 
Congress

Około 1960go roku łącznik 
ten będzie bardziej jeszcze 
przedłużony, albowiem w o- 
wym roku ma być ukończona 

go jako Proprefekt Kongrega­
cji Szerzenia Wiary Świętej. 
Stanowisko to przejmuje po 
ustąpieniu Kardynała Pietro 
Furmasoni Biondi, który liczy 
lat 85 i na skutek starości jest 
ociemniałym i nie zdatnym do 
pełnienia tej niezwykle waż­
nej funkcji w Kościele Rzym­
sko Katolickim.

Kardynał Stritch liczy obec­
nie lat 70, urodził się w Nash­
ville, Tenn. Mając lat 34, zo­
stał Biskupem w Toledo, zaś 
w roku 1930 powołany został 
do objęcia Arcybiskupstwa w 
Milwaukee. Arcybiskupstwo 
w Chicago objął w roku 1940, 
kapelusz kardynalski otrzy­
mał od Papieża w roku 1946.

Był on w swoim czasie naj­
młodszym urzędnikiem Ko­
ścioła wyświęconym na Bisku­
pa, w Stanach Zjednoczonych. 
Dziś jedzie objąć jedno z naj­
wyższych stanowisk w Rzymie 
jako pierwszy Amerykanin po­
wołany do Kurii Katolickiej 
przy Papieżu.

budowa specjalnej nowej au­
tostrady chicagoskiej, która 
połączy Calumet Skyway ze 
wspaniałą autostradą Con­
gress.
Wjazd

Wjazd na nową drogę Ca­
lumet Skyway dla aut zdą­
żających na południe możli­
wy będzie w pięciu miejscach, 
mianowicie—na 63ej i State 
ulicy, na 70ej i St. Lawrence, 
na 73ej i Drexel, na 76-tej i 
Stony Island oraz na 87ej i 
Crandon.

Auta zdążające na północ 
będą miały wjazd na Calumet 
Skyway tylko z płatnej drogi 
Indiana Toll Highway, na 
106-ej ulicy, . ale zjeżdżać 
będą mogły na wszystkich'po­
wyżej wymienionych pięciu 
ulicach.

Zjazd z drogi Calumet 
Skyway dla aut zdążających 
na południe będzie tylko w 
jednym miejscu, mianowicie 
na 106 ej ulicy.

Do pełnego publicznego u- 
żytku droga Calumet Sky­
way otwarta zostanie o go­
dzinie 1-ej po południu, w 
przyszłą środę.

Milwaukee Railroad 
Żąda Podwyżki 
Cen Biletów

J. K. Pain, pomociuk gene­
ralnego agenta oświadczył 
wczoraj przed międzystanową 
Komisją Przemysłową, że ze 
względu na poważny deficyt 
w operacjach kompanii Mil­
waukee Railroad, kompania 
ta żąda podwyżki cen biletów 
o 42 procent.

Pragnie ona zrównać się z 
cenami biletów kompanii 
Rock Island, która pobiera za 
miesięczne bilety o 17 centów 
więcej niż Milwaukee Rail­
road.

John M. Stęczyński 
Otrzymuje 
Stypendium

Jest On Wnukiem 
Byłego Prezesa ZNP
John M. Stęczyński, zamie­

szkuje pnr. 4154 Le Claire av., 
senior Uniwersytetu Notre 
Dame otrzymał ostatnio sty­
pendium na studia dalsze w r. 
1958 i 59. Stypendium to nosi 
nazwę stypendium im. Wood­
row Wilson i jest ono w ra­
mach 25 milionowego daru 
Ford Foundation.

Przypomnieć należy, że oj­
ciec wyróżnionego zaszczytnie 
studenta jest znanyfn po­
wszechnie inżynierem zaś 
dziadek, Stęczyński, był dłu­
goletnim Prezesem Związku 
Narodowego Polskiego oraz 
Zarządcą Związkowego Kole­
gium w Cambridge Springs.

Ronald Zyla, 
Stanley Lewy, 
Paul Snopko

Wśród Najlepszych Na 
Wystawie Wiedzy 
Naukowej
Czterodniowa Wys t a w a 

Nauki i Wiedzy, która odbyła 
się w Muzeum Wiedzy w Chi­
cago, zakończyła się w niedzie­
lę zamykając w ten sposób cy­
frę ponad 50 tysięcy widzów, 
pragnących na własne oczy 
przekonać się jak pracuje na­
sza młodzież w szkołach. Za­
interesowanie ogólne było bar­
dzo wielkie. Eksponaty oglą­
dano z zaciekawieniem — sze­
reg pomysłów i doświadczeń 
było zupełnie nowych. Studen­
ci z dumą prezentowali pracę 
swoich pomysłów i mózgów, 
udzielając widzom objaśnień. 
Nagrodzeni

Do finału zakawalifikowa- 
nych zostało 253 studentów. 
Pierwszą nagrodę przyznano 
Herbert Kesler, 6633 S. Troy 
ul., z Harper High School, za 
pracę z dziedziny matematy­
ki. Otrzymał on bond na 100 
dolarów, oraz sypendium w 
wysokości 750 dolarów na dal­
sze studia.

Inni nagrodzeni: Edward 
Stern, 7555 S. Oglesby ul., z 
South Shore High School za 
pracę z dziedziny biologii za­
tytułowanej “Zakażenie u 
szczurów”, James Wick, 5603 
Kenwood av., oraz Stanley 
Lewy, 5510 Hyde Park z tam­
tejszej szkoły wyższej, obaj za 
pracę z dziedziny fizyki “Sło­
neczna energia w doświadcze­
niach i użytku codziennym”.

Nagrodzonym został rów­
nież Brayton Gray, 5756 N. 
Kingsdale i Ronald Zyla, 3611 
N. Luna av., z technicznej 
szkoły Lane, za pracę “Bali­
styczne wahadło”.

Poza wymienionymi studen­
tami, których pracę uznane 
zostały za wyróżniające się 
wśród najlepszych nagrodzo­
nych zostało szereg innych 
studentów. Wielu z nich otrzy­
mało nagrody zaofiarowane 
przez miejscowe firmy i wiel­
kie przedsiębiorstwa.

Do najlepszych zakwalifiko­
wanych i nagrodzonych — za­
kwalifikowano również Paul 
Snopko.

80 Milionów Ludzi 
Spędzi Wakacje 
Na Drogach

Takie mniej więcej są prze­
widywania Chicago s k i e g o 
Klubu Motorowego na lato 
bieżące. Samych samochodów 
i rozmaitych pojazdów moto­
rowych należy liczyć na 27 
milionów. Przy dodaniu 3 pa­
sażerów do każdego samo­
chodu, możemy się spodzie­
wać, że w okresie wakacyj 
tylko na drogach przecinają­
cych kraj znajdzie się 80 mi­
lionów ludzi.

Według danych statystycz­
nych, ludzie ci, w okresie 
wakacyj przebędą ponad 35 
bilionów mil. Wielu z nich 
urządza krótkie przejażdżki, 
normalnie jednak olbrzymia 
większość wyjeżdża na okres 
dłuższy. Według obliczeń Mo­
tor Club, w okresie wakacji 
ludzie wydają ogółem ponad 
12 bilionów dolarów, z czego 
przypada na podróże we­
wnątrz kraju 87 procent. Na 
każdego dolara średnio przy­
pada: na jedzenie 28 centów, 
na spanie 22 centy, na roz­
maite zakupy 20 centów, na 
benzynę i olej do samochodu 
19 centów, na opony, części 
do samochodu i naprawy róż­
ne 3 centy, na przyjemności 
i rozrywki 8 centów.

Największą popularnością i 
wzięciem w wycieczkach wa­
kacyjnych cieszą się Great 
Smoky Mountains, Tennessee 
i North Carolina. W ostatnich 
czasach wzrosło znacznie za­
interesowanie stanami Illinois 
i Indian"

Obchód manifestacyjny naj­
większego naszego święta na­
rodowego, Rocznicy Konsty­
tucji 3go Maja, odbędzie się 
w niedzielę, 4..go maja.

Specjalna jest prośba o 
wzięcie udziału w wymarszu 
Organizacyj p o s Jadających 
mundury, kostiumy, sztanda­
ry, własne kapele, drużyny 
trębaczy-doboszy, itp., Orga­
nizacyj młodzieżowych, chó­
rów, oraz organizacyj lub firm, 
które mogą wystawić własne 
rydwany.

Musimy wystąpić jaknaj- 
liczniej i jak najokazalej, by 
wykazać, że Polacy są solidar­
ni i świadomi swej wspania­
łej przeszłości.

UWAGA:—Wydział Oświa­
ty ZNP. wyznaczył nagrody 
dla zespołów kapel, drużyn 
trębaczy-doboszy, grup umun­
durowanych i w kostiumach, 
oraz rydwanów. Komitet 
sędziowski wyda decyzję co 
do nagród.

Przewodnicząca Wydziału 
Oświaty ZNP., p. Franciszka 
Dymek, wiceprezeska ZNP. 
apeluje, aby wszystkie orga­
nizacje polskie zechcialy przy­
łączyć się do sukcesu tego 
wystąpienia.

Zgłoszenia można uskute­
cznić telefonicznie, dzwoniąc 
AR. 6-0700 lub zgłosić się 
osobiście do biura Wydziału 
Oświaty w Gmachu ZNP., 
1520 W. Division St.

Na posiedzenie Wydziału 
Stanowego Kongresu Polonii 
Amerykańskiej, jakie odbę­
dzie się we środę 16-go 
kwietnia, przybędzie znany 
amerykański komentator ra­
diowy i telewizyjny Norman 
Ross, który niedawno temu 
wrócił z Polski. Norman Ross 
bawił w Polsce na własny 
koszt, jako przedstawiciel or­
ganizacji CARE, więc na po­
siedzeniu Wydziału podzieli 
się z swymi spostrzeniami z 
obecnych warunków w Pol­
sce.

Posiedzenie Wydziału Kon­
gresu P.A. odbędzie się w 
Domu Wydziału pnr. 1838 W. 
Division ul. Początek o godz.

Komitet Senacki dla zbada­
nia rakieciarstwa w uniach 
robotniczych, który zajmował 
się też dokładnie powodami i 
przebiegiem strajku w kom­
panii Kohler, ujawnił, że nie 
istnieje potrzeba -wydawania 
nowego prawa pracy, ale ist­
nieje tylko problem, co zrobić 
z koncentracją władzy Walte­
ra Reuthera.

Taką opinię Komitetu Se­
nackiego ujawnił wczoraj sen. 
Barry Goldwater, republika­
nin z Arizony.

Sen. Goldwater oskarżył 
Reuthera, prezesa Unii Pra­
cowników Samochodowych, że 
on jest zdolny do nie poszano­
wania prawa zarówno stanu 
Wisconsin, jak i prawa fede­
ralnego.

Te opinie wypowiedział 
wczoraj sen. Goldwater w 
Chicago na przyjęciu na jego 
cześć w hotelu Belmont. — 
Nispodzianką było zjawienie 
się na tym przyjęciu także sen. 
Kefauvera z Tennessee, który 
popiera Ruthera. Sen. Gold- 
watr krytykuje ostro od wie­
lu lat poczynania Reuthera.

Reuther też za to nlu się od­
wzajemnia i nazwał sen. Gold- 
watera “politycznym hipokry­
tą i moralnym tchórzem”.

Obecnie w Ameryce mamy 
ten sam problem z uniami — 
powiedział sen. Goldwater — 
jak przed wielu laty mieliśmy 
z monopolami przedsiębiorstw 
kapitalistycznych. Ja sądzę, że

Nagrody dla Kapel. Drużyn 
Trębaczy i Doboszy, Rydwa­
nów oraz dla Grup Umun­
durowanych :
Dla Kapel:

Nagroda Isza—$50.00 w go­
tówce i Puhar.

Nagroda 2ga—$25.00 w go­
tówce i Puhar.

Nagroda 3cia—Puhar.
Dla Drużyn Trębaczy
i Doboszy:

Nagroda Isza—$50.00 w go­
tówce i Puhar.

Nagroda 2ga—$25.00 w go­
tówce i Puhar.

Nagroda 3cia—Puhar.
Dla Grup Umundurowanych 
Lub w Kostiumach:

Nagroda dla wyróżniającej 
się Grupy (Starszej) u- 
mundurowanej lub w ko­
stiumach—Puhar.

Nagroda dla wyróżniającej 
się Grupy (Młodzieży) u- 
mundurowanej lub w ko­
stiumach—Puhar.

Nagroda dla najliczniejszej 
Grupy (Starszej) — Pu­
har.

Nagroda dla najliczniejszej 
Grupy (Młodszej) —Pu­
har.

Dla Rydwanów:
Nagroda Isza—Puhar.
Nagroda 2ga—Puhar.
Nagroda 3cia—Puhar.

8-ej wieczorem punktualnie.
Omawiane będą bardzo 

ważne sprawy, a wśród nich 
sprawa Obchodu 350-cio le- 
cia przybycia pierwszych Po­
laków do Stanów Zjednoczo­
nych. Obchód 350-cio lecia 
odbędzie się w niedzielę 20-go 
kwietnia w auditorium Lane 
Technical High School, przy 
Western i Addison ul. (2400 
West i 3600 North).

Do licznego udziału wy­
braniu Wydziału uprasza się 
wszystkich delegatów i dele­
gatki. Warto przybyć i po­
słuchać relacji p. Normana 
Ross, jak i sprawozdań ko­
mitetów. — Roman Puclński, 
prezes.

powinniśmy zaatakować tą 
koncentrację władzy — powie­
dział sen. Gondwater.

Dalej sen. Goldwater ste­
rował, aby Komitet Serw d 
wgląd nął także w sprawę sto­
sowania się do prawa anty­
trustowego wielu unii i przed- 
sięborstw. Zdaniem tego se­
natora należy tępić wszelką 
koncentrację władzy, tak w 
rządzie, jak i w uniach i w 
wielkich przedsiębiorstwach.

Pies Nie Zawsze 
Jest Wiernym

Czasem się też zdarza, że 
pies nie jest wiernym przyja­
cielem. To właśnie przytrafiło 
się Frankowi Murphy, pnr. 
7248 Aberdeen, i? jego własny 
pies dotkliwie pogryzł w jego 
domu, a rany od tego pogryzie­
nia musiano mu zaopatrzyć w 
szpitalu.

MALLOY’S 
SERVICE STATION 

Prompt efficient service on your 
car by experts. Complete motor 

tune-up and repairing.
High Qpality Gas. 

We invite commercial accounts. 
1952 W. GARFIELD ,RE 7-4949

JIM’S
SUPER SERVICE STATION 
Prompt efficient towing service. 

TIRES — ACCESSORIES 
High Quality Gas.

We Give S&H GREEN STAMPS 
We invite commercial accounts. 

2501 E. 83rd ST. RE 4-8860

Już w Przyszłą Środę Otwarcie Drogi 

Calumet Skyway Na Połudn. Stronie 
Nowa Ta Autostrada Ułatwi Jazdę Autem 

z Chicago Do Indiana i Michigan

Norman Ross Przemówi Na Zebraniu 
Wydziału Kongresu Polonii Amer.

Sen. Goldwater Atakuje Koncentrację 
Władzy w Ręku Waltera Reuthera
Oskarża On Reuthera o Naruszanie Prawa 

Stanu Wisconsin i Prawa Federalnego


